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Po siczowej ffyskiisyi.
Gdybyśmy na seryó brać minii to wszystko, 

co o Siczach przez dwa dni z rządu w Radzie 
państwa prawili pp. Irylow ski i Cegliński, to 
nie możnaby wyjść z pudziwu, co sobie do tych 
wysoce ku "  oralnych towarzystw upatrzyły wła­
dze administracyjne w Galicy i i z jakiego po­
wodu czynią im trudności w rozwijaniu ich dzia- 
rainości? Ale też nikt z nK-znających stosnn 
k iw  w Galieyi wschodniej nie byłby w stanie, 
choćby mu za to „konia z rządem*1 darowano, 
jasno określić pojęcia i zadania Siczy. Niby to 
mają być towarzystwa p o ż a r n i c z e .  Bardzo 
ładna i pożyteczna istytucya! Jako „curiosum** 
przytoczył p. Trylowski fakt, że w pewnym wy­
padku Sicz gasiła pożar dworskich zabudowań, 
których właścicielem b jł  Polak. Do tego sto­
pnia wzniosło się poświęcenie Siczy!.. Wprawdzie 
z polskie) strony przytoczono znowu wypadek 
.nny, gdzie Sicz zachowała się zupełnie bezczyn­
nie wobec pożaru polskiego majątku, — ale 
z tego nie można robić zarzutu towarzystwu
0 c h o r. a i cz  e j straży. Raz ma „ochotę**, drugi 
raz jej nie ma.

Równocześnie dowiadujemy się od posłów ru­
skich , że Sicze, jako ,.prawrdziwie kulturalne** 
stowarzyszenia, są ućm bardziej pożytecznemi z ist 
liiejących w kraju, a pomimo to rząd zabrania 
ich członkom noszenia trąbek i specyalnych od­
znak , a nawet odbywania tanecznych wieczor­
ków, co oczywiścm jest nieodzownym środkiem 
do spełniania przez Sicze wielkich, kulturalnych 
zadań

świetną odpraw^ dał autorom „nagłego** 
wniosku w sprawie Siczy poseł lir. W . D z i e -  
d u s z y ć k i. Dodamy do mej jednę uwagę. Nikt 
vięcej od nas nie pragnie kulturalnego rozwoju 

Rusinów. Przypuszczamy, że z oświeconym lu­
dem ruskim za wszo trafimy do ładu. Lud wszę­
dzie na ogół jest dobry, a ruski nie stanowi 
wyjątku. Oświecony lud ruski będzie samodziel­
nym, a wtedy bezpośrednio z nim znosić się 
będziemy mogli, i obejdziemy się bez adwoka­
tów tego ludu w rodzaju pp. Trylowskich, Bu- 
dzyuowskicli, Oeglińskich, Pihulakow, Wityków
1 t. p. Stare polskie jirzysłowie mówi, że lepiej 
z mądrym zgubić...

Idzie tylko o to, c z y  w ł a ś n i e  S i c z e  są 
tern towarzystwem, które jedynie i wyłącznie 
jiowoiaue są do prowadzenia ludu ruskiego na 
jasne szlaki kultury? Rzecz co najmniej dziwne, 
że tego rodzaj u oświatowe towarzystwo kryje 
się pod firmą historyczną, nic z kulturą nie 
mającą wspólnego, i przykrywa się wstydliwie 
kask* ra pożarniczym, zbroi się w toporki, ozda­
bia się trąbkami i t. p. emblematami, bez któ­
rych kultura bardzo łatwo obejść się może. Za­
pewnie. —  ochotnicze towarzystwo ogniowe od­
daje także kulturze niezaprzeczone usługi; ale 
żeby ono pierwszym i ostatnim jej miało być 
wyrazem, to już zaiste jest pomysłem specyfi­
cznie ruskim.

Otóż czyby nie było wlaściwszem, aby Sicze 
gasiły pożary, a specyficzne zadania kulturalne 
odstąpiły albo już istniejącym towarzystwom 
ruskim, albo przelały je na nowe, oparte na 
oddzielnych statutach? Nie byłoby powodów 
do skarg- i żalów, których n. p. nie słyszymy 
odnośnie do „Proświty“ , niemniej korzystnie

M n  w j i s f i  polsij
(Roman Dmowski: Niemcy, Rosya i kwestya poi 
ska. Lwi'w —  R. 19(J8. Nakładom Towarzystwa 

wydawniczego. ,Str XTII. - f -  271.)
r

W szelkie mniemanie polityczne lub wierze­
nie, wszelki dogmat i doktryua, wszelka wre­
szcie teorya lub systeinat. polityczny, mnszą ze­
tknąć się z życiem, de którego są przeznaczo­
ne, aby stały się zupełnemi, aby wartość icłi 
dodatnia lub ujemna uzewnętrzniła się ostate- 
czn. . Polityka bowiem jest —  daimy na to — 
dyscypliną „kat’ekzoehen!t empiryczną, dla któ­
rej eksperyment ma znaczenie zasadnicze

Im ściślej pomyślaną jest pewna teorya po­
lityczna, im głębiej w daną rzeczywistość sięga 
jej ugs-untowanią tem mniejszym jest zakres 
możności czysto dyalektycznej nad nią kontroli, 
tem silniejszą Staje się potrzeba zastosowania 
jej do rzeczywistości — potrzeba eksperymentu. 
Ponieważ jednak także ' ‘ksperymi nt nie może 
objąć całego pola doświadczalnego, które jest 
W polityce nieskończenie złożone życie zbioro­
wa, przeto ostateczną iustancyą dla wszelkiej 
teoryi politycznej jest suma faktów, które na­
stąpiły po zastosowaniu jej do życia, więc hi- 
storya.

W  rozwoju każdej teoryi politycznej, opartej 
na pewnych stałych czynnikach żyda zbioro­
wego, dają się wyraźnie rozróżniać te trzy 
okresy: dyaleictyczny, empiryczny i historyczni

Teorya polskiej narodowej demokracyi w Kró­
lestwie znajduje się właśnie w drugim, tyra 
e m p i r y c z n y m  okresie swojego rozwoju. Cały 
dorobek dyalektyczny z jej pierwszego okresu 
staje pod kontrolą eksperymentu. Szeregi wnio­
sków teoretycznych zestawia się tam z szere­
gami przyczyn i skutków. W  dziedzinie myśli 
politycznej narodowej demokracyi tamtejszej od­
bywa się ogólna i n w e r s y a  d e d u k c y i  w 
i n d u k c y ę .

Jednym z takich eksperymentów', wypełnia­
jących ipn proces bardzo ważny i y dzięczne 
d k  badacza przedstawiający pole, jest książka

chyba od Siczy dla ludu ruskiego działającej, 
chociaż obchodzi się bez toporków', bez trąbek 
i odznak. Otwartość intencyj i działania, nie 
leżąca jakoś w naturze agitatorów ruskich, o- 
placiłaby się w tym wypadku . Rimini mieliby 
prawo robić to, z czem kryją się w Siczach, a 
my, Polacy, wiedzielibyśmy, z kim i z czem 
mamy do czynienia.

Dyskusja siczowa spowodowała posła Try- 
lowskicgo do cennego wyznania, iż mile do­
tknęło go, że prasa polska, nawet szowinisty­
czna, nie apustrofowała wyroku na Siczyńskie- 
go w podobny sposób, jak to czyniła po zama­
chu na ś. p. Potockiego. Poseł ruski wyraził 
przy tej sposobności nadzieję, że gdyby w Ga­
licy!, o p r ó c z  s o c y a i n y c h  d e m o k r a t ó w ,  
znalazły się jeszcze 'nne stronnictwa, lctóreby 
r o z w a ż n i e  traktowały kwestyę polsko-ruską, 
to kto wio, czy o pojednaniu z Polakami nie 
możnaby pomyśleć.

Dlaczegóż w takim razie poseł Trylowski 
wraz z całym klubom ukraińskim, nie stanie 
pod sztandarom socyaluo - demokratycznym ? 
Ułatwiłby przez to akcyę.. socyalnym demokra­
tom. Gi przyjaciele Rusinów są, przyznajemy, 
bardzo hojni w szafowaniu ustępstwami na 
rzecz Rusinów', b o  o n e  n ic  i c li n ie  k osz t.ii-  
j ą. Kwestye narodowościowe dla niełf właści­
wie nie istnieją... Rozporządzają więc w tym 
wypadku cudzą wiasnością i stąd ich hojność. 
Nie wątpimy, że darują Rusinom każdej chwili 
całą Galicyę z Bukowiną, a nawot... Niderlan­
dy-wspaniałomyślnie oddadzą do ich dyspozy- 
cyi. Tylko odebranie tej darowizny sprawi Ru­
sinom pewne trudności, bo będą z jej prr.wmymi 
właścicielami mieć do czynienia.

Tak i tutaj. Dopóki Ukraińcy wzdychać będą 
do socjalistów, Niemców i syonistów, liczyć 
mogą zawrze na ich strzeliste afektu. Ale też 
i na tem będzie koniec. Kiedy jednak w grę 
wTcjdą Polacy, muszą Rusini mówić z icli ua- 
ro  d o  went  i stronnictwami, bo one są wyra­
zem i przedstawicielstwem narodu polskiego, a 
nie Wszechniemcy, ani syoniści, ani wreszcie 
socyalni demokraci.

I te stronnictwa, aczkolwiek nie wzorowały 
się nigdy na socyalistach i wrzorować się na 
nich nie będą, nigdy nie traktowały kwestyi 
polsko-ruskiej nierozważnie. Zarzut braku roz­
wagi, po którą odsyła nas poseł T/ylowski do 
sucyalm-j demokracyi, dotyczyć może jedynie. 
Rusinów. Może ostatnie wypadki pouczą ich 
ukraińskich przywódców, że hałaśliwej i tero- 
rystycznej ich polityki Polacy się nie zlękną. 
Ńa tej drodze spotkać się mogą Ukraińcy 
zawsze... z socyalistami Jeżeli to im wystar­
czy, tem lepiej dla nich. Gratulujemy', ale nie 
zazdrościmy. Jeżeli natomiast lud ruski prowa­
dzić chcą do zgody, to mówić mnszą z tymi 
z Polaków, którzy tutaj mają prawo głosu 
A wtedy trzeba znowu inaczej z nimi mówić, 
niż to czynili dotąd przywódcy klubu ukraiń­
skiego.

Ci panowie powinni się byli przekonać, że 
Polacy potrafią przeczekać i przetrzymać sytna- 
cyę, jaką im się narzuca.

Ten końcowy wniosek powinui dośpiewać so­
bie siczowi szermierze z przebiegu i wyniku 
ostatniej dysnusyi ruskiej w parlamencie i z 
wyniku procesu lwowskiego, którego do przyje

prezesa Kola polskiego w Dumie petersburskiej, 
p. R o m a n a  D m o w s k i e g o .

Najwybitniejzy ten praktyk i teoretyk poli­
tyki naiodowo-demokratycznej, usiłuje w tem 
dziele wykazać, że zmieniło się przedewszyst- 
kiom pole doświadczalne dla wszelkich polskich 
teoryj jiolitycznych, ponieważ wskutek prze­
wrotu w stosunkach zewnętrznych, wskutek do­
niosłych wypadków „w polityce międzynarodo­
wej w ciągu półwiekowego blisko ol- resu“ , dzie­
lącego nas od ostatniego powstania, zmieniły 
zasadniczo charakter i znaczenie kwestyi pol­
skiej". Autor przyjmuje wprawdzie obok owych 
doniosłych wypadków także i „ew olucję pol­
skiej myśli politycznej “ , jako równorzędną z ni­
mi przyczynę tej zasadniczej zmiany charakte­
ru kwestyi polskiej, ale ewolucyi tej w książce 
swojej prawie me dotyka, przeiiwnie przyjmu­
jąc „tacito consensu", że specyalnie myśl poli­
tyczna narodowo-demokratyczna nie uległa ża­
dnej zmianie, nie odbyła żadnej niemal ewolu­
c ji, że tylko pogłębiła się i upowszechniła, pod­
czas (gdy gwałtownym zmianom uległy dane, 
zewnętrzne warunki, wśród których odbywa się 
stosowanie teoryi narodowo-demokratycznej do 
praktyki.

Na takiem właśnie postawieniu ikwestyi, że 
nie zmieniła się teorya, ale uległ zmianie nia- 
teryał eksperymentacyjny, polega znaczenie 
książki p. Dmowskiego, która dzięki temu sama 
jest eksperymentem, próbą przeniesienia starych 
oryentacyj na nowe kwestye, napełnienia da­
wnych foim nową treścią, w taki sposób, aby 
zaróy no owe oryentacye, jak owe formy, zacho­
wały jak najwięcej pozorów swojej niezmien­
ności.

Z- tego stanowiska rozpatrywana książka p. 
Dmowskiego przedstawia problem, którego roz­
wiązanie leży właściwie p o z a  treścią samej 
książki, ale w s t o s u n k u  jej do całokształtu 
dotychczasowej dyaiektyki i empiiyi narodowo- 
demokratycznej. Ponieważ zaś ze względu na 
ten całokształt właśnie książka p. Dmowskiego 
stanowi zjawisko co najtnnie. tak niespodziane, 
jak niespodzianemi były w większości swej owe 
decydujące dla charakteru kwestyi polskiej wy- 
wypadki w polityce międzynarodowej, pi zeto

inności sobie nie zaliczamy, ale którego następ 
stwa z rezygnacyą znieść potrafimy, ,

O zalśnia w Ciesiyme.
Prezes Koła polskiego i reprezentant ziemi 

śląskiej w Kole, poseł ks. Londzin, zgłosili w 
Izbie poselskiej dwie interpelacje w sprawie 
ostatnich krwawych zajść w Cieszynie. Kuło na 
dwóch posiedzeniach obradowało szczegółowo 
nad położeniem ludnośi i polskiej na Śląsku, 
nad krzywdami, jakie nosić ona musi tak ze 
strony władz państwowymi jak i ze strony roz- 
pasanego szowinizmu niemieckiego, wreszcie nad 
jej uprawnionemu postulatami. Dyskusya ta wy­
kazała ponownie, jak smutna, przykra, a nawet 
ciężka jest dola tamtejszego ludu polskiego, w 
ilu jeszcze wprost żywotnych dla siebie spra­
wach i na ilu jiolach napróżno wola on o spra­
li iedliwosć, ile szkody wyrządza mu się pod 
względem narodowym, politycznym i ekonomi­
cznym i jak mało dotychczas uwzględnione w 
kołach rządowych liczne jego skargi. Śmiało też 
możnaby twierdzić, że niema w Austryi ludno­
ści, ktoraby na odwiecznie własnej ziemi tak 
b jła  pod każdym w’zględ«in upośledzoną i prze­
śladowaną. jak ten odłam narodu polskiego w 
Księstwie Cieszyńskicm A już jaskiawyra wprost 
tego dowodem są właśnie ostatnie zajścia wr 
Cieszynie.

Po tej dyskusji w Kole polskiem upoważnio­
no. jak wiadomo, jtrezydyum Koła do zgłosze­
nia w „stosownej chwili** wniosku nagłego w 
sprawie Śląska. I oto wszystko, co na razie u- 
czyniono po wołających o pomstę wypadkach 
w Cieszynie. Dwrie interpelacje w tej sprawie 
zostały rzeczywiście zgłoszone przez Koło pol­
skie. Czy i kiedy ministrowie spraw wewnętrz­
nych i oświaty raczą na nie odpowiedzieć, ■ nie 
wiadomo. Dopiero jednak po tych odpowiedziach 
będzie można nad niemi otworzyć dysknsyę.

Z przewlekłości regulaminu Izbowego sko- 
skorzystał także podstępnie były burmistrz 
Cieszyna, poseł Domek który zgłosił inter­
pelację, domagającą się od rządu pogwał­
cenia zasadniczych ustaw państwa, bo zabro­
nienia Polakom z G alicji przybywania do Cie­
szyna a nadto zabronienia obywatelom polskim 
na Śląsku urządzania pochodów, ( co ma być 
oczywiście wyłącznym przywilejem1 Niemców.

Udnosimy tedy wrażenie, że Koło polskie, 
wniosek narrły w tej sprawie odkładając do 
„stosownej chwili'*, a zadawalniając się inter- 
pelacyanu, poczęstowało sprawę cieszyńską zbyt 
oględnie, a nawet.. chłodno Przypuszczamy, ze 
do takiej wstrzemięźliwości skłonił większość 
Koła jedynie wzgląd na obecną, naprężoną sy- 
tuacyę w parlamencie, że nie chciano bardziej 
jeszcze obciążać zasypywanej wprost przez 
Niemców i Rusinów wnioskami nagłymi po­
rządku dziennego Izby, że powodowano się 
znów względami na trudne położenie rządu i 
na t. zw konieczności państwowe. Pytanie tylko, 
czy wzgląd ten był w tym wyjiadkn na miej­
scu, czy nie należało w ł a ś n i e  w t e j  c h w i l i  
ostrym atakiem na rząd, zmusić go wprost,
ażeby przypomniał sobie nareszcie swoje -oho 
wiązki względem ludności polskiej Śląska, aby 
wreszcie położył koniec wprost bezprzykładnym 
w państwie nadużyciom i uroszczenioni, popie-

byłby to problem „przełomu" nie tyle w spra­
wie polskiej, ile w myśli politycznej narodowo- 
demokratycznej, problem, mający znaczenie mniej 
ogólne, ale dla oceny rzeczywistej ewolucyi sa­
mej kwestyi polskiej wielce ważny i potrzebny.

Rozwiązanie jednak tego problemu leży —  
jak rzekłem —  poza treścią książki p. Dmow­
skiego i dlatego nic może się wiązać z omó­
wieniem tej książki samej. Tu więc musi wy­
starczyć sam fakt wskazania na to, że wrła - 
ś c i w e  z n a c z e n i e  L s i ą ż k i  l e ż y  p o  za  
n i ą  i że jako taka, jest ona eksperymentem 
politycznym, mającym na celu wywołanie pe- 
wmej zmiany szyku bojowego przy równocze- 
snem zachowaniu pozorów niezmienności da­
wnych punktów widzenia,

Treść książki p. Dmowskiego rozpada się na 
sześć wielkich rozdziałów', w których przedsta­
wia on kolejno obecny stan i ogólny charakter 
kwestyi polskiej, położenie międzynarodowo od 
czasu utworzenia cesarstwa niemieckiego, osła­
bienie Iiosyi, kwestyę polską i politykę Niemiec 
we wschodniej Europie, przyszłość Rosyi, p c i-  
tykę polską od upadku ostatniego powitania, 
wreszcie przełom dziejowy w kwestyi polskiej.

Trzy pierwsze rozdziały książki stanowią nie­
mal wyłącznie bardzo popularną deskrypcyę po­
wszechnie znanych faktów, z polityki między­
narodowej. i z naszej liistoryi ostatnich lat czter­
dziestu. Autor gromadzi je  i organizuje w związ­
ki przyczynowe, celem udowodnienia, że wsku­
tek zachwiania się dotychczasowej potęgi R o­
syi, eltspanzya Niemiec, które wzrosły do ogro­
mnej potęgi, musi rozwijać się w kierunku po- 
łudniow'0-wschoduim przy rówuoczesnem podbi­
janiu całej wschodniej Europy, prowadzonem na 
najrozmaitszych terenach najrozmaitszem! środ­
kami i metodami —  Jedynym zaś gruntem, na 
którym dotąd ekspanzya ta występuje na ze- 
wnątr? jako wyraźna, nieprzejednana walka, 
jest Polska

„Bez względu na to — powiada p. Dmow­
ski —  jakie będą losy kwestyi w tem lub in- 
nera państwie, dzisiejszy stan rzeczy w naszej 
części świata, położenie terytoryalne Polski i jej 
rola w walce z podbojem niemieck’m, postępu­
jącym we wschodniej Europie, wysuwa ją na

ranej przez władzę mniejszości niemieckiej na 
polskiej ziemi?

Do jakiego stopnia posuwają się uroszczema 
niemieckie — dowodzi przecie dobitnie zgło­
szona owra interpelacja posła Demla, żądająca 
dalszego jeszcze ukrócenia narodowej, politycznej 
i obywatelskiej swoDoay tamtejszej ludności 
polskie;. To iuż nie śmiałość, to wprost czel­
ność krzyżacka! A  więc lud polski na Śląska 
raa być w większej jeszcze mierze zepennięty 
na poziom obywateli d-ugorzędnycli, helotów i 
paryasów społecznych i politycznych! To już 
prawdziwie teutońska odpowiedź na polską 
względność i łagodność.

Stosunki, jakk wytworzyły się w Cieszynie* 
są tego rodzaju, że daisze bierne icli tolerowa­
nie byłoby wykroczeniem nietylko przeciwko 
żywmtnym interesom polskim w Austryi, lecz 
także przeciwko godności narodowej. Podziwiać 
zaprawdę należy niesłychaną wpiost cierpliwość 
i zimną, iście rybią krew polskich nueszuańców 
Cieszyna i Księstwa Cieszyńskiego wrogóle. I 
gdyby sprawdzić się miało ostrzeżenio posła ks. 
Piondzina, iż tamtejszej ludności polskiej ta 
cierpliwość wrreszcie przebrać się może, że wm- 
bec wuogiego w'prost względem niej zachowy­
wali i a się władz państwowych, przejść może do 
doraźnej s a m o o b r o n y  — nikt takiemu po 
rywowi nie miałby p-awm się dziwić, a tem 
mniej brać go za złe. Nie miałby do tego pra­
wa przedewszystkiem sam rząd, bo on właśnie, 
tolornjąc oburzające nadużycia i gwałty Niem­
ców tamtejszych, wytwmrza tam wprost anar­
chiczne stosunki i zmusza poniekąd ludność pol­
ską Cieszyna do obrony praw swrnich na w ł a ­
s n ą  r ę k ę .  To, co działo się przed tygodniem 
w Cieszynie, urąga wszelkiej kulturze i bezpie- 
czeństu publicznemu w cywilizowanem paustwńe 
i przypomina zupełnie czyny c z a r n y c h  s o  
t n i  rosyjskich 

To też ponowmie apelujemy de Kola poisuie- 
go, ażeby w tej sprawne odsunęło wszelkie 
wyglądy dyplomatyczne i taktyczne, aby z całą 
energią i w jak najostrzejszej formie zażądało 
od rządu nietylko uśmierzenia gwałiów niemie­
ckich w jiolskim Cieszynie, lecz także jak naj­
dalej sięgającej moralnej i materyalnoj sa ­
t y s f a k c j i  d l a  t a m t e j s z e j  p o l s k i e j  
w i ę k s z o ś c i .

Nowe ktmMkty.
'Korcsp. „N. Reformy").

Wiedeń 3 lipca.
Tydzień minął już od dnia, gdy parlament 

uchwralił budżet. Odbyło się od tego czasu kilka 
posiedzeń, a wypełniły je dyskusye o sądach 
honorowych, o Wahrmundzie, o wypadkach 
w Czernichowie i o „Siczacn". Autorowue tych 
wniosków nagłych wiedzieli bardzo dobrze, że 
Izba je odrzuci, chodziło im w.ęc w najlepszym 
razie tylko o dyskusję i to taż po 200-gudzin- 
nej dyskusyi budżetowej, w’ której można było 
wszystko to powiedzieć, co ich wmioski zawie­
rały, i w której też w szystko to faktycznie po­
wiedziano, co teraz znowu powtorzono. Obliczo- 
czono, że każdy dzień parlamentu kosztuje 
36.000 koron, zabawka ta kosztowała więc okrą­
gło 232.00# koron. >Są wszelkie widoki, że także

nowo i nie prędko na zepchnięcie jej w cień 
pozwali. Ziemia polska, niezależnie od chęci za­
mieszkującego ją narodu, który może zanadto 
spokój miłuje, staje się terenem walki zaciętej 
i przewlekłej, w alk i maiącej pierwszorzędną do­
niosłość historyczną".

Ta nowa rola Polski, jako reguiatywu pomię­
dzy ekspanzya niemiecką a odpornością słowiań- 
stwa w ogólności, a Rosyi w’ szczególności, spra­
wia. że „w państwie rnsyjskiem leży klncz do 
rozwiązania kwestyi polskiej. Oa losów tej 
części Polski (to jest zaboru rosyjskiego) zale­
ży nrzyszłość całego narodu Jednocześnie od 
stosunku Rosyi do kwestyi polskiej w znacznej 
mierze jej własna przyszłość zależy. Dlatego 
walka Polaków' o prawo do narodowego rozwo­
ju w' państwie rosyjskiem jest dziś nietylko naj­
ważniejszym momentem kwestyi polskiej: od j e j  
w y n i k u  z a l e ż ą  w z n a c z n e j  m i e r z e  l o ­
s y  c a ł e j  w s c h o d n i e j  E u r o p y " .

W  czwartym rozdziale zajmuje się autor Ro- 
syą, formułując zupełnie trafnie najważniejsze 
problemy jej życia wewnętrznego. Zagadnienie 
przyszłości Rosyi sprowadza autor słusznie do 
dwóch zasadniczych kwestyj —  do kwestyi kre­
sów, to jest ustosunkowania się państwm oo za­
mieszkujących jego terytoryum nierosyjsk-eh na­
rodowości, i do kwestyi wlaściańskiej. Z  natury 
rzeczy autor zajmuje się przedewezystkiem kwe- 
styą kresów i dochodzi w tej mierze do nastę­
pującego ostatecznego wniosku:

„Jednern z najgłówniejszych zagadnień pań 
Stwowych jest to, czy Rosye pójczie w tej 
kwestyi (kresowej) za wskazaniami ciasnego 
nacyonalizmu wielkoruskiego, interesów biuro­
kracji, podszywających się pod interesy naro­
du i państwa, wreszcie poliyk* berlińskiej, czy 
też wejdzie na nową drogę rozwoju sil społecz­
nych, sił zarówno narodu rosyjskiego, jak in­
nych, w skład państwa wchodzących, a wraz 
z mm szerokiej polityki 'mperyalistycznej, z ko­
nieczności slow iańskiej. Zależnie od tego, Ro­
sya może być potężnem naiisfwpin i pierwszo­
rzędnym czynnikiem polityk* międzynarodowej, 
albo też rozkładającym się stopniowo ustrojem, 
niezdolnym do samodz.elnej polityKi zewnętrznej, 
zamieniającym się coraz bard-iej w sferę inte-

przyszły tydzień wypełnią wnioski „nagłe", ra­
zem luduość więc za te jałow'e dyskusye za­
płaci p ó ł  m i l i o n a  k o r o n  

Jaktcnże to targów potrzeba z rządem, ile 
deputacyj i petycyj musiano wysłać, ażeoy u- 
zyskać u rządu nnust podatkowy w pewuej 
wysokości, albo subw'encyę, aajmy na to 100.000 
koron na cele publiczne, kulturalne i t. p Tu­
taj zaś wyrzuca się krocie. Jak długc "potrwa 
ta praKtyka, dziś nikt nie jest w stanie Dowie­
dzieć. Od posiów tajbardziej wpływowych do 
zupelme odosobnionych i „dzikich", Dikt nie 
wis, jak długo parlament będzie jeszcze zebra­
ny, czy i co wugóle jeszcze załatwi 

Słyszy Się wciąż c - „pertraktacyach", które 
końca n il maja, posłowie p-zeważnie informują 
się 5 gazet, a ponieważ te wiadomości ga?.et są 
wprost siirzeczne, więc tracą oryentacyę. Są też 
zniecier Hiwieni z powodu utraty drogiego czasu, 
bez widoków przystąpienia do jakiejś pracy po­
zytywne Ledwie bowiem jedne trudność się 
usuwa, powstaje druga. W  Austryi tak łatwm 
przecież Dowstają „afery". Niemcy czescy nie­
zawodnie colną swoje wnioski nagłe, ale coż z 
tegc, gdy z innycli stron już zgłaszają się no­
we wmioski, a p. Lneger, jak się zdaje, posta­
rał się o nowy materyał palny. Z okazyi nada­
nia prawa obywatelstwa pewnemu autorowi ku­
pletów wiedeńskich, przeznaczonych głównie dla 
„Yolkssangerów", wygłosił burmistrz m. W ie­
dnia i wódz partyi chrześcijausko-spolecznej dr 
L n e g e r  mow'ę, w której wmzwal zebranych 
gości i członkow towarzystwa „die lustigen Rit- 
ter“ , aby bronili charakteru niemieckiego pan- 
stwa przed Lawałą Czechów. —  „Apeluję do 
was, poeci ludowi — zawoiał —  przyjdźcie nam 
z pomocą! —  G e r  m an i z u j c i  e C z e c h ó w ,  
przybywających do Wiednia i zróbcie z nich 
dobrych Wiedeńczyków i dobrych Niemców". 
Naturalnie przemówienie to poruszyło &o żywe 
go posłów czeskich, którzy podjęli już akcyę 
parlamentarną, równocześnie zaś p. dr Lueger 
nonowił na dzisiejszem posiedzeniu Rady miej­
skiej atak na Czechów w formie o wiele ostrzej 
szej, z wyraźną tendencyą podourzenia wszyst­
kich Numców przeciw ministrowi oświaty M a r  
c h e t o w i  za to, że pozwolił w tym. roku po 
rhz pierwszy dzieciom czeskim ze szkoły lodo­
wej im. K o m e n  s k y ’ e g o ,  nie mającej prawa 
publiczności, zdawać egzamina przed nauczycie­
lami czeskimi, sprowadzonymi „ad hoc“ z Bfe- 
clawy (Lundenourg), aby dzieci nie mustały tam 
jeździć na egzamin, jak w latach poprzednich 
Obalenie Marclieta z okazyi konfliktów uniwer­
syteckich me udało się klerykałom, więc pró­
bują teraz zamiar swój spełnić.

Kto wie, czy Niemcy wolnomyślni, którzy z 
taką zaciętością bronili „swego Marclieta", gdy 
chodziło o sprawę W ahrmunda i studentów straj­
kujących,'to samo uczynią wobec napaści kle- 
rj'kałów, gdy chodzi o —  dzieci czeskie. Sz.

Usiy warszawskie.
Warszawa, l lipca.

(Ziemia doluz.yńskL budzi się. — Samodzielność włościan 
a komisarze włościańscy.)

W  Królestwie Poiskiem rolnictwo stoi na 
dość wysokim stonnin kultury i rok po roku 
czyni znaczne postępy. Centralne Towarzystwo

resów niemieckich, wreszcie, kto wie, czy nie 
skazanym na to, żeby z czasem zostać pań­
stwem naprawdę wielkoruskiem t. j. sprowa- 
dzonem do g"anic wielkoruskiego szczepu".

Wniosek ten jest naogół słuszny, podoDnie 
jak przeważna część wniosków formułowanych 
na zasadzie alternatywnej: a lb o -albo. Ale od 
polityka, zarówno teoretyka, jak i praktyka i 
to praktyka, który zupełnie słusznie powiada
0 sobie, że jest „odpowiedzialnym w znacznej 
mierze za obecną politykę polską w jeanej 
dzielnicy**, wymagać można i należy, aby zdecy­
dował się na to lub tamto „albo' j  system 
swój oparł na przesłankach, które san; może 
uważać do pewnego przynajmniej stopnia za 
stałe i w danym okresie czasu niezmienne. W y- 
nalezienie takich przesłanek jest właśnie zada­
niem wszelkiej teoryi politycznej, pomeważ po­
lityka nie jest niczem innera jak tylkc przewi­
dywaniem

Na alternatywno stawianie tak zasadniczo 
ważnych kwestyj, jak np kwestya stosunku 
państwa rosyjskiego do jego kresów, a więc i 
do Polski także, można sobie pozwolić i t 
tylko od biedy i z zastrzeżeuiami w polityce 
państwowej, rozporządzającej całą sumą ludzkich 
środków. Polityka jednak demokratyczna nie 
może opierać się na alternatywach, z których 
przynajmniej jedna musi byc w myśl prawa 
przeciwieństwa z konieczności fałszywą. Wszel­
ka zaś partya, nie wyjmując narodowo-dom 
kratycznej, musi prowadzić politykę metodą 
demokratyczną, t. j. posługiwać się opinią sze­
rokich mas, jako jedrnem swojem narz> i ,iem, 
jedynem źródłem siły i *edyrą sankcyą Ponie­
waż zaś masy są ciężkie, nie powrotne i iner­
cyjne, ponieważ z niezmierną łatwością ulegają 
one nałogom w myśleniu, przeto przesuwanie 
ich frontu, przemiana ich opinn jest pracą nie­
zmiernie trudną, mozolną i długo trwającą. 
Wielką też odpowiedzialność bierze na siebie
1 wiele ryzykuje ten, kto stara się przesunąć 
front opini' mas w stronę, o której sam jeszcze 
zupełnie nie wie, czy nie będzie z niej potrze­
ba jak najprędzej zawrócić.

Konstanty Srolowsń.
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rolnicza nie jest instytneyą drobną, która dla 
honoru prezesów egzystuje. Przeciwnie, daje 
ono dowody, że rozumie swoje zadanie i swój 
stosnnek do zadań Królestwa, a choć zaśnie­
działość poglądów tu i owdzie jeszcze wystrzeli, 
na ogół praca i jej wyniki są wybitnym plu­
sem w całkowitej działalności Towarzystwa.

Wystawa rolnicza w Lipnie iest jedną z nie­
wątpliwych zasług obywatelstwa ziemi dobrzyń­
skiej. Celem jej nie była dążność do rywalizo­
wania wystawców między sobą, c o  k t o  i j a k  
najbardziej zdoła n siebie „wypędzić w górę- , 
lecz jest przeglądem i s t o t n e g o  s t a n u  go­
spodarstw rolnych, tak iak one pracują na co- 
dzień u siebie i wykazaniem ich ogólnego po­
stępu kulturalnego. Lecz jest jeszcze jeden wy- 
bi.ny rys wystawy rolniczej ziemi dobrzyńskiej, 
który oby był dobrym przykładem dla obywa­
telstwa wiejskiego w całem Królestwie. W y 
stawa wspomniana powstała pod hasłem b o j ­
k o t u  p r u s k i e j  w y t w ó r c z o ś c i ,  która za 
średniej wartości narzędzia i przetwory chemi­
czne nawozowe wyławia z naszego kraju mi­
liony. Znamienny też dlatego jest ustęp z mo­
wy prezesa centralnego Towarzystwa rolnicze­
go. ks. C z e t  W e r t y ń s k i  e g o ,  który przy o- 
twarcia wystawy między iunemi powiedział, co 
następuje:

„Uświadomienie w dziedzinie gospodarczo-eko- 
nomicznego położenia, dokładne poznanie po­
trzeb i wymagań, zasobów i sił, przez to zaś 
pobudzenie się do o tyle żywszej, zbiorowej, 
spójnej a celowej pracy — oto cel i znaczenie 
wystawy. Samuwiedza narodowa w dziedzinie 
ekonomicznej, to wielki postulat epoki, którą 
przeżywamy. Zdobyć ją  musimy koniecznie, bo 
bez niej praca nasza owocną być nie może

„W ystawa liDnowska ma za zaaanie unieza­
leżnienie się od firm praskich. To na początek. 
Ale bezwarunkowo wspólnem naszem dążeniem 
być musi u n i e z a l e ż n i e n i e  s i ę  z u p e ł - n e  
j a k  o d  w p ł y w ó w  o b c y c h ,  tak samo i tern 
bardziej od ekonomicznej zależności od obcych 
poa Każdym względem. Wówczas będziemy go­
spodarzami naszego kraju tak samo, jak dziś, 
jesteśmy gospodarzami na własnych zagonach 
i naodwrót innych od plonów naszej pracy za­
leżnymi uczynimy. Z  roztropnej i spójnej pracy 
na umiłowanej ziemi może się wytworzyć i da 
Bóg. wyłworzy się siła niespożyta. Niechże ta 
wystawa lipnowska otworzy nam oczy, mózgi 
oświeci i ręce zaprawi do wytrwałej pracy dla 
przyszłości- .

Po przecięcia wstęgi zebrani zaczęli zwiedzać 
wystawę, która pod każdym względem zarówno 
doborowoscią okazów jak i racyoualnem ich ze­
stawieniem wywiera wrażenie nader dodatnie.

<Jw wyżej podkreślony przejaw samowiedzy 
obywatelstwa, które szuka, kontaktu z Darodo- 
wemi postulatami ekoiiomicznemi, będzie zape­
wne stanowić zwrotny punkt w  działalności li­
cznych naszych towarzystw rolniczych i to 
co do dzisiaj prowadziło się bez wytężenia, 
ów bojkot pruskich fiim. będzie nadal prowadzo­
ne z żywszym interesem ogóła obywatelstwa i 
z obmlzonem przeświadczeniem .konieczności ce­
lowego, spójnego i wytrwałego wyzwolenia się 
od wytwórczości fabrykantów pruskich. A boj­
kot tak' na całej linii przeprowadzony, to rzecz 
poważna, to olbrzymie sumv pieniędzy, które 
podniosą industryę krajową i nie wspomogą 
kieszeni chciwych sąsiadów

Skoro już roznisałem się o sprawach gostio- 
darczych, muszę wspomnieć o., niezadowoleniu 
panów komisarzy włościańskich z samodzielno­
ści iinansowej naszych włościan Ud niejakiego 
czasu ludność wiejska w Królestwie Polskiem 
zaczęła zakładać własne towarzystwa oszczędno­
ściowo-pożyczkowe,- bo znajdowała wr nich wy­
datniejszą pomoc finansową, niż w dotychczas 
istniejących kasach gminnych, które były je­
dynym regulatorem finansowych obrotów ludu, 
regulatorem, nie zawsze dość bezstronnym i 
pieczołowitym

Ta akcya jednakowoż nie spodobała się ko­
misarzom do spraw włościańskich w kiikn po­
wiatach, którzy też z tego powoda wnieśli swo­
je  przedłożenie do generał-gubernatorów o dążno­
ściach wysoce niebezpiecznych Towarzystw 
oszczędnościowo-pożyczkowych, bo zmierzają­
cych do unicestwienia kas gminnych rządowych

I rzeczywiście, w samej gubernii warszaw­
skiej nie zalegalizowano skutkiem tego okoio 
dwudziestu statutów. Przeciw temu zaprote­
stowali na szczęście niektórzy inspektorowie 
do spraw drobnego kredytu, zależni od minl- 
steryum finansów, oświadczając się prze".w o- 
gramczenin swobody ludności w wyborze insty- 
tueyi finansowych.

W  tej kwestyi toczy się obecnie korespon- 
deneya między ministerstwem finansów a mini­
sterstwem spraw wewnętrznych — co do legal­
ności samopomocy finansowej w tym zakresie 
ludu wiejskiego w Królestwie. W obecnych cza­

sach zwycięży niewątpliwie ministeryum spraw 
wewnętrznych z racyi wyzszej... bkrót.

Biskup polski w Ameryce.
Nareszcie po tylu staraniach i zabiegach, po 

licznych rozczarowaniach i zawodach Polacy w 
Stanach Zjednoczonych Ameryki Północnej do­
czekali się biskupa polskiego. W ybór Rzymu 
padł atoli nie na jednego z proponowanych przez 
kler polski kandydatów, lecz na kapłana, o któ­
rym w szerszych kołach nic prawie nie wiedzia­
no, a który jest właściwie pochodzenia niemiec­
kiego, na ks. Pawła B h o d e, dotychczasowego 
proboszcza parani South Chicago.

Nowy ten biskup polski, który zresztą zajmo­
wać będzie tylko stanowisko sufragana dyece- 
zyi chicagowskiej, urodził się w roku 1871 w 
Weilierowie w Prasach Zachodnich. W  r. 1880 
przybył razem z matką do Ameryki i zamieszkał 
w Chicago. Przez pięć lat uczęszczał do szkoły 
św. Stanisława Kostki, którą chlubnie ukończył. 
Potem zaraz zapisał się na ucznia kolegium 
Maryi P. w St Mar’s, Ku., tam uczył się przez 
kilka lat, następnie wstąpił do kolegium 0 0 . 
Jezuitów w Chicago, gdzie ukończył kurs kla­
syczny i filozofię. Teologię studyował w semina- 
ryum św. Franciszka w St. Francis. Święcenia 
kapłańskie otrzymał w roku 1894. Biskup prze­
znaczył go na asystenta przy parafii św. W oj­
ciecha, gdzie proboszczem wówczas był ś. p. 
ks. Jan Radziejewski. Tam na tem stanowisku 
pozostał dwa lata, poczem został proboszczem 
parafii św. Piotra i Pawła w Chicago. W  roku 
1897, po ustąpieniu ks. Adolfa Nowickiego, 
mianowany został proboszczem młodej parafii 
św. Michała Archanioła w Sout Chicago.

Ks Rohde zna doskonale język polski, a dzien­
niki polski w Ameryce uważają go dziś za Po­
laka, nawet za d o b r e g o  Polaka.

Na dowód przytaczają, że bronił on zawsze 
polskości swoich kościołów, zakładał kluby dla 
polskiej młodzieży, w których uczyła się histo- 
ryi i literatury polskiej i wogóle na każdym 
kroku opiekował się językiem polskim.

„Polak Amerykański“ , wychodzący w Bułfalo, 
pisze o jego nominacyi co następuje:

„Nareszcie nadeszła do Chicago bulla papieska, 
mianująca ks. Pawła Rhode, redaktora polskiej pa­
rafii w South Chicago, biskupem sufraganem Bę­
dzie on nosił tytnł biskupa Barki w Afryce, „in 
partibus infideliam- .

„Polsko-amerykańskie gazety z tego powodu pra­
wie nieposiadają się z radości, a „Knryer Polski- 
z Milwaukee, dodaje, że to staraniom Polaków 
z Ameryki należy zawdzięczać, iż otrzymaliśmy pier­
wszego polskiego biskupa.

„W szystko to bajki! Naszym staraniom niema 
nic do zawdzięczenia, bo najpierw były one czy­
nione nieudolnie, a powtóre odnosiły wręcz prze-1 
ciwny skutek. Im więcej amerykańska Polonia przy­
pominała się władzom duchownym w Rzymie, tem 
dalsi byliśmy od pożądanego skutku. Że ks Paweł 
Rhode został mianowany biskupem sufraganem, ma­
my to tylko do zawdzięczenia arcybiskupowi Qui- 
gley z Chicago, który uznał, że Polakom w Ame- 
rj ce dzieją się krzywda, a więc przy pomocy swych 
wpływów w Rzymie, postarał się o to, że ks. Pa­
wła Rhode pierwszego Polaka mianowano biskupem 
sufraganem dla archidyecezyi chicagowskiej.

„Zresztą ks. arcybiskupowi Quigley biskup su- 
fragan polskiego pochodzenia był koniecznie potrze 
bny, albowiem w tej archidyecezyi mieszka prze­
szło trzysta tysięcy polskich dusz i spraw poiskich 
nagromadziła się taka liczba, że ks. arcybiskup 
Quigley nie wic, jak się z niemi uporać.

„Znajomość polskiego języka w takich wypadkach 
jest koniecznie potrzebna, a więc nowy biskup su- 
fragan będzie w tych wypadkach zastępował ks. 
arcybiskupa.

„Jeżeli, Jak się na to zanosi, i w archidyecezyi 
m i l w a u c k i e j  zostanie sufraganem Polak, to 
znów nie będziemy mieli tego do zawdzięczenia 
własnym staraniom, aie staraniom ks. arcybiskupa 
Messmera, który tę sprawę popiera w Rzymie, do­
kąd przed paru tygodniami pojechał „ad limina 
Apostolorum1*,

Z prjcesu Eatealiurga.
Wprawdzie proces przeciwko ks. Eulenburgo- 

wi otoczony jest tajemnicą ścisłej tajności, mi" 
mo to jednakże pisma berlińskie podają z niego 
sprawozdania, które ostatecznie są wystarczają­
ce co do najważniejszych momentów. Pierwsze 
trzy dni były poświęcone przesłuchaniu ks Eu- 
lenburga i dopiero we środę rozpoczęli świad­
kowie składać swoje zeznania. Ważnym świad 
kiem jest adwokat B e r n s t e i n ,  który był 
obrońcą Iiardena w poprzednich procesach i 
niecierpliwie czekał przez kilka dni na swoją

kolej, przybywszy z powodu procesu tego z Mo­
nachium do Berlina.

We czwartek nareszcie został Bernstein we­
zwany do świadczenia, a jak zapewniają dzien­
niki berlińskie, zeznania jego wywołały o g r o ­
mne w r a ż e n i e  p o ś r ó d  s ę d z i ó w  p r z y ­
s i ę g ł y c h .  Bernstein zeznawał w sprawie przy­
sięgi, którą złożył Eulenburg w drugim proce­
sie Hardena. Dla. poparcia zeznań Bernsteina 
trybunał przesłuchał natychmiast referendarza 
sądowego Brandenburga, który był protokolan­
tem w owym procesie. Bernstein obszernie uma­
wiał wszystkie okoliczności, mające udowodnić 
k r z y w o p r z y s i ę s t w o  ks. E u l e n b u r g  a, 
a zeznania jego w tej kwestyi uczyniły, jak 
wspomnieliśmy, ogromne wrażenie na sędziach 
przysięgłych, niekorzystne dla księcia.

Po przesłuchaniu Bernsteina zarządził prze­
wodniczący jednogodzinną pauzę, gdyż ks. Eu­
lenburg był zupełnie wyczerpany. Gwałtowne 
drżenie rąk zdradzaio, jak  przygnębiająco po­
działały na niego zeznania Bernsteina. Księcia 
wyniesiono do sąsiedniego pokoju, gdzie w obe­
cności komisarza policyr zajął się nim jego lo­
kaj. Bernsteina otoczyli po wyjściu z sali dzien­
nikarze, chcąc się od. niego dowiedzieć o naj­
ogólniejszych przynajmniej szczegółach, ale Bern­
stein okazał się niewzruszonym i milczał W ła­
ściwie opowiadał, ale o monachijskim procesie 
Hardena, a że jest znakomitym, „causeurem11, więc 
słuchano go chętnie.

Prasa berlińska zaczyna coraz energiczniej 
występować p r z e c i w k o  sposobowi, w jaki 
odbywa się rozprawa przeciwko Eulenburgowi. 
I tak „Berliner Zeituug am Mittag1' zarzuca 
sądowi, że przedewszystkiem kazał z a p ó i  n o 
uwięzić księcia, który mógł przez ten czas zwło­
ki u s u n ą ć  n a j w a ż n i e j s z y  m a t e i y a ł .  
W  szpitalu Cnaritó, ks. Eulenburg, zdaniem te­
go pmma, jest traktowany nie jako więzień, 
będący pod zarzutem krzywoprzysięstw^ aie 
jako prywatny pacyent, zaś sąd przesłuchuje 
księcia  ̂ bardzo względnie, wypytując się go o 
rzeczy, d la  l o z p r a w y  z u p e ł n i e  o b o j ę ­
t ne .

„Berliner Tageblatt-  twierdzi, że niektóre 
szczegóły procesu muszą wywoływać zdziwienie. 
Publiczność w Prusach nie jest przyzwyczajo­
na do tego, ażeby z oskarżonym o krzywoprzy­
sięstwo obchodzono się tak grzecznie, a także 
nie wiedziała dotąd, że obwiniony może znaj­
dować się w otoczeniu członków rodziny, któ­
rzy następnie mają występować jaso świadko­
wie. Nikt nie zazdrości ks;ęciu tych względów, 
ale każdy sądzi, że humanifarność powinna »ię 
stosować do wszystkich więźniów. Co do taj­
ności, to „B erliner Tageblatt“ stwierdza, że 
skutkiem niej obieerają o szczegółach procesu 
pogłoski niesprawdzone, szKodliwe dla publiczne­
go poczucia sprawiedliwości Tajność jest po­
żądana w tym celu, ażeby znowu nic wywlekać 
na widok publiczny tych wszystkich brudów, 
ale z drugiej strony szkodiiwem jest otaczanie 
rozprawy meprzebitą zasłoną. Należało —  zda­
niem wspomnianego pisma —  zatrzymać w sali 
kilku uwierzytelnionych sprawozdawców dzien­
nikarskich, którzyby redagowali komunikaty 
dla prasy o przebiegu procesu, a przewodniczą­
cy mógłby ostatecznie zastrzedz sobie cenzurę 
przed wysłaniem komunikatów do dzienników 
W ogóle rozprawa przeciwko ks. Eulenburgowi 
budzi niezadowolenie.

Pożegnanie „Rusi*1.
Wielki dziennik petersburski „R nś“ , założony 

przez Suworina (syna) pod koniec 1903 roku i od 
Bamego początku traktujący szeroko i przychylnie 
sprawy polskie, przestanie wkrótce wychodzić. Za­
powiedź i przyczyny tej smutnej konieczności wy- 
łuszcza „Ruś- w numerze z 1 b. m.:

„Aczkolwiek ciężko powziąć postanowieni —  pi­
sze p. Suworin —  muszę czasowo zawiesić wyda­
wnictwo „R osi- . Dużo wytrzymała ona, dzięki po­
parciu i współczuciu czytelników i dzięki zespołowi 
współpracowników. Tym razem natanęła się na no­
we zapory —  n» rozkazy, idące z głębi współcze­
snego kapitalizmu. Przez półtora miesiąca podkopy­
wano byt materyalny dziennika, aż wreszcie, kiedy 
nadszedł termin wekslu w rosyjskim Banku handlu 
zagranicznego, odmówiono nam wręcz jakiejkolwiek 
prolongaty w jakichkolwiek warunkach. Dlaczego? — 
to rzecz Banku Bądź co bądź, sprawi to przyjem­
ność dla wielu... Zniknie „R uś- i nie będzie przy­
pominać i napominali, bodzących i gryzących su­
mienie...

„Zacząłem wydawnictwo „R usi- , posiadając wszy­
stkiego 6000 rubli I nie zaciągnąwszy znikąd po­
życzki, nie otrzymawszy ani rubla, czy bankowego, 
czy polskiego, czy żydowskiego, po trzech tygo­
dniach dziennik nasz odbijał się we własnej dru ■ 
karni Rok pierwszy istnienia zakończyPśmy, bijąc 
48.U00 egzemplarzy, a w lutym roku następnego

odbijaliśmy Drzeszło 60.000. Ale Boże dziennikar­
stwa rosyjskiego, Boże wałki i pracy, małoż ciosow 
znieść nam wypadło! Po kolei odbierano nam mia­
no rRusi“ , „Mołwy- , „X X  W ieku11, „O ka..“ — 
Sześć razy dziennik był zawieszony, tak, że stra­
ty, skutkiem tego wynikłe, dosięgły olbrzymiej kwo­
ty, prawie 260.000 rubli, a jednak „R uś- pozo­
stała „Rusią- , ostatniem przypomnieniem ruchu 
wolnościowego, jak powiadają jej wrogowie. Dzien­
nik stanął na własnych nogach, ilość odbijanych 
egzemplarzy innych gazet opozycyjnych w Peters­
burga.-

Rzucajac okiem wstecz na działalność swoją, 
„R uś- w artykule wstępnym pomiędzy innemi pi­
sze

„Życzliwość „Rusi-  dla Polakuw, oddziałała też 
mocno na innych „obcokrajowców- . Niebawem oboK 
aziału polskiego „Rnś“ musiała zaprowadzić dział 
kaukaski i muzułmański i zgromadziła niemało po­
cieszających dowodów kłamliwości baśni, iż „obco­
krajowcy-  dążą ku oderwaniu się od Rosyi... Te po­
ważne dla Rosyi sprawy (słowiańsko-germańska i 
polsko-rosyjska) mają w najbliższej przyszłości o- 
trzymać bieg ostateczny na równi ze sprawą soju­
szu fraucusko-angiolsko-rosyjskiego. Jeżeli przeto 
„R us- przyczyniła się cokolwiek do tego dobrego 
dzieła, ro może dzisiaj z zadowoleniem oglądać się 
na swoją ciężka przeszłość- .

Kółka rolnicze u  r. 1907.
Rok ubiegły, 1907, był rokiem jubileuszowym 

jednej z najpożyteczniejszych i najdonioślejszych 
naszych organizacyj snołeczno-zawedowych, obejmo- 
wał bowiem dwudziestą i piątą rocznice zawiązania 
T o w a r z y s t w a  K ó ł e k  r o l n i c z y c h .  O tym 
jubileuszu mało kto u nas wiedział, a tem samem 
i mało się mówiło i p.safo. Dlaczego? Dlatego gło­
wnie, że Towarzystwo Kółek rolniczych samo go 
uroczyściej nie obchodziło, że wbrew utartemu zwy­
czajowi nie upamiętniło tej waźaej dla siebie ro­
cznicy, ani większem jakiem jubileuszowem zebra­
niem, ani jakąkolwiek publikacyą retrospektywną 
o ubiegłej ćwierćwiekowej swej pracy. —  Wydane 
świeżo zwykłe sprawozdanie Wydziału Towarzystwa 
Kółek rolniczych za rok 1907, tłom&czy zaraz na 
wstępie, z jakiej przyczyny zaniechano jubileuszo­
wego huczku. Oto dlatego, ażeby nie przerywać so­
bie w pracy bieżącej, w pracy dla przyszłości, aby 
rozpatrywaniem minionych lat nie odwracać uwagi 
członków Towarzystwa od zadań, które spełnić je ­
szcze muszą, jeżeli ta organizacya ma całemu spo­
łeczeństwu oddać takie nsługi, jakich ono ma pra­
wo od niej się domagać.

A zadania to właśnie w bieżącej chwili bardzo 
ważne. Towarzystwo znajduje się obecnie w fazie 
wewnętrznej reonranizacyi, silniejszego zespalania 
poszczególnych swoich członków, w fazie piacy nad 
tem, ażeby zamieniło się na prawdziwe „zawodowe 
zrzeszenie samopomocy- .

Jednym tylko aktem uczczono ten rok jubileu­
szowy, a mianowicie położeniem i poświęceniem ka 
mienia węgielnego pod d om  T o w a r z y s t w a  we  
L w o w i e ,  który ma stać się nie tylko siedzibą 
centralnych organów Towarzystwa Kółek rolniczych, 
lecz także widomym znakiem jego wewnętrznej kon- 
solidacyi. Przystąpiono zaś do zrealizowania tego 
zadania więcej z dobrą wiarą i nadzieją w przy­
szłość, niż z odpowiedniemi środkami. Dom ma ko- i 
sztować 400.000 koron, p w chwali rozpoczęcia bu­
dowy cały fundusz Towarzystwa na ten cel prze­
znaczony wynosił ledwu . 20.000 koron. Wydział 
Towarzystwa tem się jednakże nie zraża? Wziął 
on na uwagę tę zwłaszcza okoliczność, że już dużo 
poszczególnych Kółek w podobnie na pozór ryzy­
kowny sposób doszło do własnych domów i siedzib, 
a mimo to wszystkie szczęśliwie zdołały się przy 
nich utrzymać Dalej zaś wziął w rachubę wzma 
gający się stale wzrost w ł a s n y c h  d o c h o d ó w  
T o w a r z y s t w a ,  który w samym tylko roku 1907 
wynosił 32 procent. Wszystko to daje niejako pe­
wność, że i ten zamiar Towarzystwa pomyślnym 
uwieńczony zostanie skutkiem i że niezadługo już 
przeniesie się ono do własnej okazałej siedziby w 
stolicy kraju.

Do dobrej otuchy uprawnia zresztą główny za­
rząd Towarzystwa powolne wprawdzie, lecz stałe 
przeobrażanie się pojmowania obowiązków społe­
cznych i związkowych u wielkiej rzeszy członków 
Kółek rolniczych, dokonujące się pod wpływem w y­
c h o w a w c z e j  niejako działalności Towarzystwa. 
Oto dwa przykłady tego przeobrażenia. Ustanowio­
ne dopiero w roku 1904 opłaty poszczególnych Kó­
łek na rzecz ‘ Towarzystwa wpływały początkowo 
słabo i opornie, bo większość Rólek przyzwyczajo­
ną była jedynie wyciągać ręce po pomoc do Towa­
rzystwa, a nie — łożyć także na wspólne cele. 
To znamienne niejako u nas zapatrywanie społe 
cznych organizacyj w Kółkach rolniczych ulega 
pomyślnej zmianie. Podczas gdy w r. 1904 z na 
łożonych na poszczególne Kółka wkładek wpłynęło 
do Kasy Towarzystwa zaledwie 2.780 koron, miała

ona z tego źródła w roku 1907 już dochodu ko­
ron 6.450.

Dobitniej zaś jeszcze uwydatniają się wycho­
wawcze wpływy Towarzystwa w sprawie poboru 
opłat na koszta lnstracyi przedsiębiorstw handlo­
wych poszczególnych Kółek przez fachowe siły. —  
Gdy te lustracye zaprowadzono, znaozna część Kó­
łek była zdania, że są one zupełnie zbyteczne, to 
też wiele z nich takiej lustracyi wcale poddać się 
nie chciało. Dziś natomiast Kółka nietylko same 
o nią proszą, lecz nadto jeszcze chętnie ponoszą 
jej koszta. To też podczas gdy w roku 1901 wpły­
nęło z tego źróoła jedynie 1.087 koron, a w roku 
1906 koron 3.968 —  przyniosło ono w r. 1907 
już 4.077 Koron. Słusznie też sprawozdanie widzi 
w tym objawie dowód wzmagającej sie ekonomi­
cznej i społecznej dojrzałości Kółek. Towarzystwo 
postanowiło wogóle odtąd poszczególnym Kółkom, 
o ile możności nic nie dawać darmo, aby przyzwy­
czaiły się nareszcie do tej jedynie zdrowej zasady, 
że wszystko stworzyć sobie należy własnemi siła­
mi i własną pracą

Inr.ą ważną reformą wewnętrzną w tym kierun­
ku wychowawczym było rozpoczęte w r. 1907 skon­
solidowanie liczby członków poszczególnych Kółek. 
Dotychczas bowiem stale spotykał je zarzut, że są 
orgunizacyami na glinianych nogach, że liczba ich 
członków zależy od tego, ile mogą im dawać bez­
płatnej korzyści. Twierdzono zawsze, że gdyby na 
odwrót wymagały znaczniejszych świadczeń od swo­
ich członków, połowa ich otirazu znikłaby z wido­
wni. Ażeby więc raz wreszcie położyć koniec tej 
wątpliwości i niepewności postanowiono, że tylko 
ci będą się mogli uważać za członków Kółek, któ­
rzy wykupią odpowiednie l e g i t y m a c y e .  Wynik 
tej reformy był nadspodziewanie pomyślny. Dotych­
czas już wykupiło te legitymacyb 33.112 członków 
na ogólną liczbę 50.000. Zarząd Towarzystwa ży­
wi zaś nadzieję, że wkrótce liczba ta dojdzie do 
40.000, że przeto cztery piąte podawanej dotych­
czas w sprawozaaniach liczby członków jasno i do­
bitnie stwierdzą swoją przynależność do tej ważnej 
organizacyi, a nadto kasa Towarzystwa uzyska z 
opłat za te legitymacye nowe źródło dochodu.

Przyzwyczajając członków w ten sposob do speł­
niania obowiązków względem Towarzystwa, Zarząd 
główny nie skąpił pracy, ażeby poszczególnym Kół­
kom dać jak największą sumę moralnych i mate- 
ryalnych korzyści.

Praca w tym kierunku postępowała też na wszy­
stkich polach i we wszystkich kierunkach, a jeżeli 
mimo to cyfry osiągnięte w r. 1907 nie we wszy- 
Stkiem odpowiadają cyfrom roku poorzedniegu, wi­
na to tej okoliczności, że był to rok szczególnie 
niepomyślny dla naszego rolnictwa. Nie możemy tu 
naturalnie, w ramach krótkiogu referatu, zapuszczać 
się w szczegóły tej pracy Towarzystwa, obejmują­
cej wszelkie dziedziny meloracyj gospodarczycn, po­
cząwszy od uprawy ziemi i hodowli bydła, a skoń­
czywszy na hodowli k’ ólików, i dlatego zestawimy 
jedynie najważniejsze cyfry z tego ostatniego spra­
wozdania, przeustawiającego się zresztą jako tom po­
kaźny in 4° o 296 stronicach. 1 tak obejmuje ono 
sprawozdania 1295 Kółek, poaczas gdy poprzednie 
zawierało ich tylko 1235. Tych 1295 Kółek liczyło 
członków ogółem 51.079. Odbyły one w r. 1907 
zeorań ogólnych 4516, zwyczajnych 20.650, zebrań 
zarządu 7801. Wartość własnych budynków Kó­
łek rolniczy en wzrosła w tym roku o kwotę laO 
tysięcy i wynosi obecnie blisko 827.000 koron. Bi­
blioteki Kółek liczą 73.555 dzieł, czasopism pre­
numerowały one 2992. Kółka sprowadziły w tym 
roku: nasion za 314.265 koron (w roku 1906 za 
81.000), nawozów bztucznych ze 329 .65 2  koron 
(w r. 1906 za 392.700 koron), maszyn i narzędzi 
rolniczych za 27.247 koron (w r.; 1906 za 44.616 
koron). Cofnięcie się tych ostatnich dwóch cyfr 
tłumaczy się wtaśnie ziemi sprzętami roku ubiegłe­
go Lecz mimo niepomyślnych wurunków tegoż ro­
ku przeprowadzono drenowanie na obszarze 3271 
morgów i zaprowadzono rozmaite inwestycye

Kółka rolnicze posiadały dalej w tym n k u : skle­
pów handlowych we własnym zarządzie 429, skle­
pów wydzierżawionych 407, własnych straży po­
żarnych 256. Udziały w przedsiębiorstwach handlo­
wych wynosiły 376.OuO koron.

Dodać jeszcze wypada, że wśród kierowników 
tych 1295 Kółek jest ,iuż 725 włościan, czyli 56 
procent ogólnej liczny.

W ogóle — mimo trudnych warunków ekonomi­
cznych roku 1907 —  organizac/e te rozwijały się 
dalej pomyślnie, czego im też i na przyszłość szcze­
rze życzyć należy.

K r o n i k a .
Kraków, 4 lipca.

Sprawy miejskie. Wczoraj odbyło się konsty- 
tuujące posiedzenie kumisyi dla przemj słów końce- 
syonowanych pod przewodnictwem II wiceprezyden­
ta miasta p. J. Sarego. Zastępcami przewodniczą­
cego, którym zawsze jest prezydent miasta, wjbra-

Ta i  tu sz  Koaczya*UL

Głód szczęścia.
P o w i e ś ć .

15 (Cia.g dalszy.)
Zła byłam na niego. Myliłam się nieskończo­

ne razy. Czasem tak bezwiednie, czasem umyśl­
nie, ażeby go rozdrażnić lub oburzyć. Odpow ia- 
dałaiu mu głosem pełnym irytacyi, mierzyłam 
go zwrokirm zabójczym Nie mogłam znieść jego 
zimnej krwi

Madzia, która zaraz po nim miała lekcyę. od 
tprogu zawołała.

—  Patrzcie, embrjon kokietuje filozofa!
Myślałam, że się pod ziemię zapadnę. Madzia 

jest w swoich żartach okrutna, jak ta węgier­
sk a  księżna, która ładne dziewczęta kazała wo­
dą na mrozie polewać. Znalazłam się bardzo 
głupio, bo absolutnie ani słowa nie odpowiedzia­
łam jej na to. A  powinnam jej była odpalić 
tak, żeby się strzegła na przyszłość.

Zamiast tego zaczerwieniłam się. A potem 
jeszcze bardziej zaczerwieniłam się dlatego wła­
śnie, że się już raz zaczerwieniłam Byłam wprost 
straszna. Paliły mnie policzki, jak rozpalone że­
lazka — oczy zamieniły mi się w jakieś kulki 
gorejące.

Madzia śmiała aię, jakby była na swojem 
wesela.

Aie Bratyński odwrócił się do niej i ani 
spojrzał na mnie. Zupełnie tak, jakby mnie nie 
było, jakby nie słyszał, że Madzia coś dostrze­

gła. Nic nie wytrąciło jego cyfr z równowagi 
Pytał się tylko Madzi, czy bardzo myśli po­

pędzać łacinę i grekę; bo on chciałby poforso- 
wać matematykę i fizykę.

Mówili tak o mnie, jakbym była chorą na 
naukę... a oni, jakby rai zapisywali lekarstwa 

Wybiegłam du drugiego pokoju. Narcyz w j 
rwałam z włosów i literalnie zadeptałam go 
żywcem. Zadeptałam. Byłabym zdarła z siebie 
bluzkę —  ale nie wypadało. Przysięgłam sobie, 
że jej więcej nigdy nie ułożę.

l o  października
Byłam na immatiykulacyi nn iw ersyecliej. 

Taka ja jestem wdzięczna Madzi i Bratyńskie- 
mu, że mnie zaprowadzili dziś do auli. Serce 
mi biło, kiedy rektor w prześlicznej todze ze 
złotem łańcuchem na piersiach wszedł na kate­
drę, a przed nim pedele z berłami i profesoro­
wie. Przycisnęłam się do Madzi, bo przecież nie 
miałam jeszcze matuiy, a tu każdy był już stu­
dentem lub studentką rzeczywistą

Rektor mówił o obowiązkach społecznych —
0 dosfojeństwie nauki, o kulcie myśli — mówił, 
że najwyżsi i najnizs; na świacie równi są so­
bie w braterstwie pracy i nauki, że dawny żoł­
nierz, zakuty w zbroję, zamienił się z czasem 
w żołnierza zbrojnego w wiedzę —  i że naj­
piękniejszą epoką w życiu ludzkości będzie 
chwila, kieciy wszyscy bez wyjątku mężczyzn
1 kobiety zamienią się w tych nowoczesnych 
żołnierzy, zakochanych w swoich pracacłi , jak 
ongi Rzymianie zakochani byli w swych larach 
i penatach.

Jakże mi daleko do tego! Jak ja  źle dotych­

czas pojmowałam naukę. W szystko to zmieni 
się, absolutnie! absolutnie!

Musiałam być okropnie zasłuchana w słowa 
rektora, bo nie czułam, że Madzia mię trąca 
Nie reagowałam na to zupełnie. Ale Maazia 
znowu mię trąciła i szepnęła równocześnie do 
ucha:

—  Bartyński patrzy na ciebie.
Zmieszałam się w pierwszej chwili. Rzuciłam

ukradkiem spojrzenie w stronę, skąd zdawało 
mi się, że ktoś mi się przypatruje, i dostrze­
głam, że Bartyński obserwołał mnie.

— Z  pewmością zastanawia się nad tem —  
rzekłam po cichu do Mauzi —  czym rozwiązała 
równania w domu.

—  Aa... '
—  Aie uważasz, Madziu, odezwałam się po 

chwili —  że on dziś nie jest taki surowy, jak 
zawsze.

—  Pewnie, że nie. Przecież nie jest teraz na 
lekcyi.

Zrobiło mi się przykro. Przy lekcyi ze mną 
jest inny, a poza lekcyą jest inny. Ja go nigdy 
mnym nie widziałam.

Bartyński musiał domyśleć się, że o nim mó­
wimy, bo podszedł do nas i ni stąd ni zow ąd 
zagadnął mme z uśmiechem:

—  I coż panno A lm o? podoba nam się uro­
czystość ?

Byłam w siódmero niebie! D la c z e g o ?  pe co?  
jestem jeszcze bardzo dzseemna. D o p o k . byłam 
w WtJigorkacb, sądziłam, że dam sobie wszę­
dzie radę i że nikt nie potrafi wprowadzić mnie 
w k łop ot A  tn wśród studentów straciłam zu­
pełnie rezon.

Absolutnie jestem dziecinna! Absolutnie!
Coś mu odpowiedziałam, z pewnością bardzo 

niemądrego, ale równocześnie przypomiałam so 
bie, że mogę się zaczerwienić Tego tylko bra­
kowało. W  tej samej chwili otworzyły się 
wszystkie klapy w moiem głupinennem sercu i 
ja  zamieniłam się w jesienną piwonię. Takiej 
jeszcze nigdy nie widziała pewnie aula uni­
wersytecka.

Przysięgłam sobie, że nie zjem za to legu- 
miny

Spojrzałam z przerażeniem na Bnrtyńskiego, 
ale on uśmiechnął się wesoło i rzekł do mnie 
jakby nic:

—  Dlaczegu panna Alma nie włożyła tej 
nowej, pięknej bluzki? dziś i bluzka i narcyz 
byłyby tu bardzo pożądane.

Gdyby był moim bratem, byłabym ma na­
tychmiast ręką zamknęła buzię. Mógł przecież 
ktoś ze studentów usłyszeć.

Jak on to mógł mi powiedzieć przy Madzi.
Pływałam w ogniach..
Już ja znam siebie. Musiałam być fioletowa, 

to różowa, to czerwona jak koszulo muzyków, 
to purpurowa jak toga profesorska.

Ze mnie już nigdy nic będzie Dorządna stu­
dentka. Takiego przedstawienia me powstydził­
by się żaden kameleon

Ale już przytomności nio stracham. Za całą 
moją okropną mękę, postanowiłam się zemścić.

—  Bo nie wiedziałam — rzekłam do uiugim 
namyśle —  że filozoiowie pamiętają o tem, w co 
się panny ub erają.

Dostało mu Się.

—  To się zdarza, to się zdarza — odparł m] 
z przekąsem i odwrócił głowę ku estradzie.

Ale mnie me zmylił, o nie. Widziałam bar­
dzo dobrze, że on także się zaczerwienił. Czy 
tak jak ja, to nie wiem, o z pewnością, że me, 
ale się zaczerwienił.

Madzia porozumiała się ze mną łokciem Że­
by nie profesorowie i ten milion czarnych stu­
dentów, byłabym się jej rzuciła na szyję i wy­
całowała z radości.

Jaka ta Madzia jest cudowna dziewczyna' 
jak ja będę ją za to kochała!

Pierwszy raz odniosłam zwycięstwo nad Bra- 
tyńskim.

Matematyk się zaczerwienił!
Przysiądz na to nie mogę, że tak było, bo 

kiedy po chwili odwrócił się ao nas, był znowu 
blady Ale ja to wybornie czułam, że on musiał 
się zaczerwienić. Absolutme! , -

—  Teraz lekcye z nrn nie będą dla mnfi 
już takm straszne. O nie. Teraz z pewnością 
będę daleko lepiej się uczyła, bo będę wiedzia 
ła, że choć Bratyński um.e daleko więcej ode 
mme, to nie jest doskonałością. On także mu 
siał się uczyć, tak samo jak i a, żeby to wie­
dzieć, co wie azisiaj. Ja zaś nie umiem dać so­
bie rady z kimś, kto nie jest mi równym 
Wszystko w takim wypadku wydaje mi się rze­
czą nie do osiągnięcia — czemś absoiutn.e ni< 
do zdobycia!

Będę odtąd uważała na siebie więcej, o iak!
Za często używam słowa „absolutnie- .

(C. d. n.)

Z  P I E R W S Z O R Z Ę D N Y C H  F A B R Y K ,  
poleca w wielkim wyborze magazyn Sr. Gilewskich w FŁrakowio obok kościo- 

: ła N. P. Marzyi. ;
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no r. m. J. K. Federowicza i Wł. Turskiego. Na- 
stopnie komisja oświadczyła się przychylnie na 2 
podania o Koneesye na kawiarnie, oraz na 4  poda­
nia na dorożki automobilowe.

Wiadomości osobiste. Prezydent miasta dr J. 
Leo wyjechał dzisiaj do Lwowa na posiedzenie kra­
jowej komisyi przemysłowej.

Z uniwersytetu. Pp. Izrael P r z e w o r s k i ,  ro­
dem z Gdowa w Galicyi i Maryan Wacław S z a f -  
n i c k i  z Częstochowy’ otrzymali dziś na tutejszym 
uniwersytecie stopień doktorów wszechnauk lekar­
skich, a zaś Henryk O r l i ń s k i ,  profesor gimna- 
zyalny w Tarnopolu, rodem z Grybowa, stopień dra 
filozofii.

Z teatru. „Jaś i Małgosia", ulubiona bajka ope­
rowa, daną będzie jutro w niedzielę po połuduiu 
po cenach zniżonych, po raz ostatni w bieżącym 
sezonie. Wieczorem odśpiewany będzie „Faust® z 
udziałem pań Hendrichównej, Kasprowiczowej, La­
chowskiej i pp Łowczyńskiego, Niżankowskie go i 
Okońskiego w głównych partyach. W  poniedziałek 

ipo raz siódmy „W esoła wdówka® z p. Szupp. W e 
wtorek powtórzoną zostanie opera łiize fa  „C ar­
men® z p. L a c h o w s k ą  w tytułowej partyi, w 
której artystka tak wielki sukces odniosła prze-, 
szłej środy. Jako don Jose wystąpi p. Łowczyńsk' 
W e środę, we czwartek i w piątek grana będzie 
najnowsza operetka Lehara: „Mąż trzech żon®. —  
W  sobotę „Cyganerya®.

Z teatru luduwego. Dyrekcya teatrn ludowego 
komunikuje nam, że w niedzielę 5 b. m. odegraną 
zostanie po południu, zamiast „Gorącej krwi®, ar- 
cywesoła krotochwila ze śpiewami i tańcami p. t. 
„Małżeństwo na próbę®, Wieczorem nastąpi powtó­
rzenie dzisiejszej premiery „Szukajcie dziecka®.

Echo pochodu jubileuszowego,
W  sali krakowskiej Rady powiatowej odbyło się 

zebranie członków komitetu, który urządził polską 
.grupę w pochodzie jubileuszowym w Wiedniu. Pre­
zes komitetu, p. T e t m a j e r ,  jak podaje urzędowy 
komuniKat z posiedzenia, stwierdził powodzenie pol­
skiej grupy krakowskiej pod każdym względem. —  
Odniosła ona sukces nietylko artystyczny, ale i oby­
watelski; wystąpieniem swem w Wiedniu oddała 
bowiem krajowi niepoślednią przysługę. W  krótko­
ści skreślił następnie przewodniczący historyę przy­
gotowań i pracy oaoło urządzenia grupy. Już w lu­
tym b. r. na nieść o pochodzie poruszyli mvśl urzą­
dzenia banderyf Krakusów pp. Władysław Bogacki, 
J. Kijak, W . Winkler. Komitet centralny wiedeński 
pragnąc mieć gwarancyę artystycznego ułożenia gru­
py, powierzył zadanie to Towarzystwu „Polskiej 
bziulti Stosowanej®, która wydelegowała w tym ce­
lu pp. prof. Jerzego hr. Mycielskiego i artystę ma­
larza Henryka Uziembłę. Im też należy się zasługa 
zawiązania komitetu, który rzecz całą do tak szczę­
śliwego doprowadził wyniku. —  Lwia część zasługi 

>i podzięka należy się jednakże tym, którzy tworzyli 
grupę, 1u jest włościaństwu. Pojąwszy uczestnictwo 
w grupie, jako obowiązek narodowy, nie wahali się 
oni opuścić pilnej roboty i dla sprawy nie żałowali 
ciężko zapracowanego grosza. Pomogła w robocie 
la dobrze myśląca i czująca część inteligencyi, któ­
ra chciała, aby Polacy wystąpili w Wiedniu nie ja­
ko stan, ale jako okazała, jednolita całość. I w isto­
cie, znalazłszy się na bruku wiedeńskim, byliśmy 
jedną wielką polską rodziną. —  Podniósłszy pracę 
i trudy, poniesione obok prezesa p. Tetmajera przez 
artystów malarzy pp. Uziembłę i Kossaka, podzię­
kowano następnie i wyrażono uznanie członkom ko­
mitetu, tudzież wszystkim osobom z poza komitetu, 
które ponosiły trudv około sprawy tej, a mianowi­
cie posłowi Fr. Ptakowi, naczelnikowi banderyi, p. 
Józefowi Serczykowi, staroście weselnemu, pp. Ja­
rzynie, Młodzianowskiemu, Słowikowi, Cepucliowi, 
Kijakowi, Chwastkowi, Bogackiemu, Winklerowi, 
pułkownikowi p. Bambergowi, kapitanowi p. Piotro­
wi PrzygoJzkiemu, dyrektorowi ruchu kolei półno­
cnej p. Chawrakowi, inspektorowi kolei państwowej 
p. Wróblowi, wiceprezesów’! Rady powiatowej kra­
kowskiej p. Skrzyńskiemu, sekretarzowi jej p. Sta- 
fiejowi, p. Uznanskiema, Ringerowi, Kossakowi, wre­
szcie hr. Eustaehowej Sanguszkowej, za ofiarowanie 
rumaka dla p. Kossaka, juko Sobieskiego, oraz za 
czwórkę koni do wozu panny młodej.

Dyssonansem posiedzenia było uchwalenie rezolu­
c j i  przeciwko artykułowi „Nowej Reformy® w nu­
merze 217, jako rzekomo „wymierzonemu przeciw­
ko hr. Mycielskiemu®, a nazwanemu, przez rezolu­
c ję  „złośliwą napaścią® — Jak powstają podobne 
jiodsumęte rezolucje, nie będziemy opowiadać, stwier­
dzimy tylko, te  w owym artykule sprowadziliśmy 
do właściwej miary zasługi hr. Jerzego Mycieiskie- 
gn, które „Czas® w korespondencji w numerze 137 
wydął do ogromnych rozmiarów. Uzuajemy chętnie 
istotne zasług' w tej sprawie hr. Mycielskiego, ale 
występowaliśmy przeciwko wynoszeniu jego osoby 
z krzywdą dla innych członków komitetu, w pier­
wszym rzędzie jego prezesa p. Tetmajera. Wszak 
w numerze 137 „Czasu'1 czytamy: „Prozydyum ko­
mitetu, składające się z hr. Jerzego Mycielskiego 
i p. W ł. Tetmajera® i t. d. Z tej stylizacji każdy, 
nie znający dokładnie składu komitetu, sądzić mu­
siał, że prezesem jego był hr. Mycielski, a nie p. 
Tetmajer. Stwierdzenie prawdy nie jest „złośliwą 
napaścią11, ale obowiązkiem dziennikarskim. —  Tak 
wnioskodawca, jak uchwalający, byli w błąd wpro­
wadzeni co do intencji dziennika naszego, który 
dotychczas nie miał żadnej sposobności zajmować 
się osobą hr. Jerzego Mycielskiego, a przeto i ża­
dnego powodu do złośliwości przeciwko niemu. Po 
raz pierwszy o jego zasługach publicznych dowie­
dział się z owego artykułu „Czasu11,

Z kroniki policyjnej. Zdecydowanym amatorem 
aresztu policyjnego okazał się niejaki Kazimierz 
Głowacki. Oto przechodząc wczoraj nlicą Sienną, 
Głowacki uznał się sam pijanym i groźnym dla o- 
toezenia —  to też przystąpił do policyanta, peł­
niącego służbę, domagając się natarczywie, by zo­
stał aresztowany. Mimo perswazyj policyanta, że 
nie widzi powodu do Ograniczania jego osobistej 
wolności, Głowacki się nie uspokoił i uporem swym 
spowodował, że go policjant odprowadził do are­
sztów policyjnych „pod telegrafem®, skąd po 24- 
godzinacb pobytu, przeznaczonych na wytrzeźwie­
nie, został dzisiaj uwolniony.

Przedstawienie w Czarnej Wsi. Ochotnicza 
straż pożarna w Czarnej W si urządza w niedzielę 
8 b. m. przedstawienie amatorskie, połączone z wiel- 
Aą zabawą w ogrodzie „ Jadwinówka® (Czarna Wieś 
1. 33). Rozpocznie tercet komiczny p. t. „Elegant 
z Czarnej Wsi®, poczntn odegraną zostanie sztuka 
„Chłopi arystokraci®, obraz ludowy w dwóch aktach 
ze śpiewami. Po ogrodu wstęp wolny. Początek 
przedstawienia o godz. 6 wieczorem.

2  k r a ju .
W sprawie zjazdu słowiańskiego w Pradze

piszą nam z Rady naroduwej, Na zebraniu przed­
stawicieli stronnictw narodowych w Krakowie dnia 
2 i czerwca b. r, uchwalono udział delegatów pol­

skich w zjeździe słowiańskim, który ma się odbyć 
w Pradze w dniu 12 lipca b. r. W  wykonaniu 
danego mi na tem zebraniu zlecenia zapraszam de 
legatów, wyznaczonych przez stronnictwa, na współ • 
ną konferencję do Krakowa na dzień 10 iipca, go­
dzina 10 przed południem (ulica Basztowa, L. 8). 
Poprzedniego dnia wieczorem odbędzie się zebranie 
towarzyskie Lwów, dnia 7 lipca 1908 r.

Tadeusz Cieński. prezes Rady narodowej.
Warszawski „Przegląd Poranny® podaje nazwi­

ska deleiratów p o l s k i c h  na zjazd słowiański w 
Pradze Czeskiej. Bedzie ich. jak wiadomo, piętna­
stu, mianowicie pięciu z Galicyi, dziesięciu zaś z 
zaboru rosyjskirgo. Z Królestwa udadzą się do 
Pragi pp.: Roman Dmowski, Harnsewicz, Balicki i 
Stecki (narodowo-demokraci), dalej L. Straszewicz 
i Henryk hr. Potocki (realiści). Kto pojedzie od 
zjednoczenia postępowego, które też wysyła dwóch 
delegatów, dotąd niewiadomo. Polacy z Prus w 
konferencyi w Pradze udziału nio wezmą.

Pierwsza polska szkoła wydziałowa na Ślą­
sku Dono3zą nam z Cieszyna: Szkolnictwo polskie 
na Śląsku posunęło się znowu o jeden wielki krok 
naprzód. Wydział gminny w Dąbrowie nchwalił z a- 
ł o ż e n i e  p o l s k i e j  s z k o ł y  w y d z i a ł o w e j  
w D ą b r o w i e .  Będzie to pierwsza szkoła wydzia­
łowa z językiem wykładowym polskim na Śląsku. 
Dotychczas bowiem, jak ha innych polach, tak i tu 
byliśmy strasznie pokrzywdzeni. Posiadaliśmy tylko 
niżej zorganizowane szkoły, brak zaś tej szkoły, 
w której uczeń znalazłby dalszą naukę po ukoń­
czeniu szkoły ludowej, odczuwaliśmy dotkliwie. — 
Dzięki niesprawiedliwym i wprost potwornym sto­
sunkom narodowościowym na Śląsku, istniały tylko 
szkoły wydziałowe niemieckie i czeskie, brakło tyl­
ko szkoły wydziałowej dla tej ludności, która w 
Księstwie Cieszyńskiem stanowi najpoważniejszą i 
najliczniejszą część ludności, Należy się więc uzna­
nie wydziałowi gminnemu w Dąbrowie, że swoją 
uchwałą posunęta naprzód dzieło oświaty narodowej 
na Śląsku.

Andrychów. 3 lipca. W budynku tutejszej szko­
ły żeńskiej odbyło się w dniu 23 czerwca b. r. 
przedstawienie teatralne. —  Dziewczęta odegrały 
„ V ' noe świętojańską® na tle baśni Kraszewskiego 
i „Niespodziankę® Bliziuskiego. Publiczność licznie 
przybyła i hucznie oklaskiwała szczerą i wdzięczną 
grę małych amatorek. Czysty dochód przeznaczono 
na cele miejscowej „Ochronki®.

W  poprzedniej korespondencji opuszczono przez 
pomyłkę nazwisko zasłużonego obywatela Frysia, 
którego Rada gminna wybrała ponownie asesorem.

Rymanów, 3 lipca. Krakowska orkiestra mło- 
dzieży-mandolinistćw przyjeżdża tu w tych dniach 
i dnia 8 b. m. koncertować będzie w restauracji 
„pod Gwiazdą®.

Do dnia 30 czerwca przybyło do Rymanowa dru­
żyn 302, osób 823.

Zamach W obłędzie. Donoszą z D u k l i :
W  poniedziałek nad ranem umyBłowo chory od 

dawnego czasu Ehrenreich, mający schronienie w 
szpitalu kanainym, obudziwszy się, zaczął drzeć na 
sobie odzież i pościel i krzyczeć. Na krzyk jego 
wbiegł do izby dozorca szpitalny Littman i starał 
się go uspokoić i poskromić. Ehrenreich widocznie 
w napadzie szału, porwał za siekierę, pozostawioną 
przez nieostrożność z poprzedniego dnia w izbie i 
ciął strasznie w głowę dozorcę. Na pomoc mężowi 
wpadła w tej chwili z drugiego pokoju żona Litt- 
mana. a za nią córka. Rozjuszony szalenie rzucił 
się na nie i okropnie pokaleczył im głowy, twarz 
i ręce. Dozorca i jego żona walczą ze śmiercią, 
córkę może zdołają lekarze uratować. Szaleńca dziś 
dopiero odwieziono do Lwowa, Kto tu winien, wy­
każe śledztwo.

Strzały do pułkownika, z Przemyśla piszą 
nam: Dziś w piątek dnia 3 b. m ., podczas ćwi­
czeń polowych całego 77 pułku piechoty, którym 
w dwóch oddziałach dowodził pułkownik Z o r b o  ni,  
p a d ł y  d w a  o s t r e  s t r z a ł y ,  jeden po drugim, 
s k i e r o w a n e  do  p u ł k o w n i k a .  Oba strzały 
przeleciały tuż obok p. Zerboniego, nie trafiając 
go. Drugi strzał zranił w lewą rękę pewnego ma­
jora , stojącego w grupie oficerów. —  Natychmiast 
w s t r z y m a n o  s t r z e l a n i e .  Zarządzone na 
miejscu d o c h o d z e n i a  wykazały, że strzały pa­
dły z 8 lub 14 kompanii. —  O b i e  k o m p a n i e  
z n a j d u j ą  s i ę_  w k o s z a r a c h  p o d  z a m ­
k n i ę c i e m ,  —  Ćwiczenia odbywały się na Lipo- 
wicy.

Tarnopol, 3 lipca. (Wybory do Rady miejskiej. 
Stado zarażonych koni). Uzupełniające wybory do 
Rady miojskiej skończyły się zwycięstwem listy 
kompromisowej, tylko w pierwszem Kole, w którem 
Polacy mają przeważającą większość, przyszło do 
rozbicia głosów i weszli do Rady dwaj Polacy z 
poza listy kompromisowej. Wybranych zostało: 7 
Polaków, 8 żydów i 3 Rusinów. Przy wyborach 
objawiła się tym razem solidarność w dotrzymaniu 
kompromisu wyborczego, wskutek czego złagodziły 
się poniekąd naprężone stosunki, jakie w ostatnich 
czasach panowały między Rusinami a Polakami. 
Owszem wyszło na jaw, że syoniści, głoszący wszę­
dzie miłość ku Rusinom, zdradzili tych ostatnich 
i pokątnie Rusinów zwalczali.

Onegdaj prowadzono przez Tarnopol stado koni 
do Drohnwyża. W  drodzo skonstatowano, że 42 
koni jest chorych na rodzaj influency, wskutek 
czege wszystkie konie internowano w stajniach 
wojskowych w Tarnopolu.

Z e  św ia ta .
Z Warszawy. (W ycieczka do Pragi. Newy most 

kolejowy. Represye prasowe).
W  "\Varszawie zawiązał się komitet celem zor­

ganizowania w y c i e c z k i  do  P r a g i .  Wyjazd na­
stąpi 24 b. m. Zapisy przyjmuje i informacyj u- 
dziela: biuro bankowe Ularicki i Sokołowski (Kra­
kowskie Przedmieście nr. 5).

Wczoraj dokonano o t w a r c i a  n o w e g o  m o ­
s t u  k o l e j o w e g o  na Wiśle, mianowicie roz­
poczęto przed komisyą specjalną próby techniczne 
jego wytrzymałości, w celu oddania go do użytku 
komunikacyi publicznej.

Budowa drugiego mostu kolejowego na W iśle na 
odnodze obwodowej, okrążającej Warszawę, obok 
dawnego mostu, wzniesionego w roku 1875, równo­
legle z nim, wywołana była potrzehami wzmożone­
go ruchu na kolejach nadwiślańskich, stanowi po­
czątkową podstawę szeregu wielkich robót przy 
przebudowie warszawskiego węzła kolejowego. No­
wy most, zbudowany pod dwie nary splecionych 
torów, szerokości normalnej i rosyjskiej, długością, 
liczbą przęseł, oraz położeniem filarów kamiennych, 
odpowiada ściślo staremu mostowi jednotorowemu. 
Most składa się z 7 przęseł rzeczny ch i 2 brzego­
wych, tj. fermy jegu opierają się na 6 rzecznych 
i 2 brzeżnych filarach, oraz na 2 przyczółkach. 
Wszystkie filary założone są na podstawach keso­
nowych, których głębokość waha się pomiędzy 7 a 
10 sążniami poniżej poziomu najniższej wodv Fi­

lary kamienne zbudowane są z miejscowego granitu 
polowego na podkładzie cementowym i oblicowane 
są tym samym granitem, obciosanym. Podstawy pod 
fermami ułożone są z granitu z iomów w lomaEz- 
grodzie. Tory ułożone są na podkładach dębowych. 
Pod spodem każdego przęsła urządzono dla służby 
drogowej chodniki z desek, spoczywających na po­
dłużnych podkładach belkowych- Chodniki te nie 
mają komunikacyi z brzegiem, lecz dostępne są tyl­
ko z górnego pokładu przez lukę po osobnych scho­
dach.

Budowę mostu rozpoczęto na wiosnę r. 1905, a 
skończono obecnie, czyli w trzy lata. Oouszczanie 
kesonów trwało od czerwca do listopada 1905 ro­
ku, a budowę filarów ukończono zupełnie w lipcu
1906 r. Składanie części przęseł trwało od czerw­
ca 1907 r do lutego 1908 r., a ułożenie plantu 
i innych sztucznych urządzeń przy podjeździe do 
mostu zajęło czas od wiosny 1900 roku do jesieni
1907 r.

Ogólny koszt budowy mostu b; ł następujący: 
536j000 rubli kosztowały filary kamienne, 822.000 
rubli kosztowała budowa przęsłowa, na co zużyto
230.000 pudów metalu i ogólno wydatki wyniosły
29.000 rnbli, razem więc drugi most kolejowy, a 
czwarty warszawski kosztował 1.387.000 rubli, co 
stanowi około 100 000 ruoli oszczędności w porów­
naniu z pierwotnym jego kosztorysem. Projekt mo­
stu wykonał prof. M. A. Bielelubski, a wykonawcą 
budowy mostu był inż. A Lubicki.

Pismo „Polak Katolik® skazano administracyjnie 
na 100 rubli kary.—  Właściciela drukarni p. Mi 
clmlskiego skazano administracyjnie na 100 ruoli 
lub miesiąc więzienia za wydrukowanie skonfisko­
wanej przed 2 tygodniami broszury W ł. Żukow­
skiego „O miłości ojczyzny®.

Biskupstwo W i l e ń s k i e .  „Birż. Wied.® dowiadu­
ją się, że konflikt pomiędzy Knryą rzymską a Pe-. 
tersburgiem z o s t a ł  z a ł a t w i o n y .  Papież zgo­
dził się zamianować nowego biskupa na miejsce 
usuniętego ks. biskupa Roppa.

Ks. biskup Bandurski podburza do gwałtów.
Wychodzącemu od kwartału w Poznania pismu dla 
kobiet polskich pod tyt. „Głos Wielkopolanek® wy­
toczyła prokuratorya pruska jaż trzy procesy o 
rzekome podburzanie do gwałtów. Za tę zbrodnię 
skazano odpowiedzialną redaktorkę tego pisma, p, 
Emilię Karwowsaą na 180 marek grzywny. Mię­
dzy innemi dopatrzono się podburzania do gwałtów 
w zamieszczouem przez „Głos Wielkopolanek® prze­
mówieniu, które ks biskup Bandarski we Lwowie 
wygłosił na tegorocznym obchodzie rocznicy Racła­
wic. Napróżno obrońca oskarżonej redaktorki tło- 
maczył pokojową tendencję tego przemówienia —  
sąd był zdania, że chłopi poznańscy zrozumieją je 
tylko tak, iż powinni wziąć kosy i bić Niemców.

Nosacizna w Czerniowcach. Z Czerniowiec 
donoszą: Wskutek rozszerzanej tu przez niektóre 
dzienniki lwowskie pogłoski, jakoby śmierć asy­
stenta Arnosta i kancelisty Lipeckiegn nie spowo­
dowały bacyle nosacizny, lecz dżumy —  przy ob- 
dukcyi zwłok ich wyjęto niektóre wnętrzności i 
w hermetycznie zamkniętych naczyniach odesłano 
je do bakteryologicznego instytutu w Wiedniu, ce- 
len: przeprowadzenia badań.

Zakład badania środków spożywczych będzie zam­
knięty przez 2— 3 miesiące, gdyż wedle zdania 
fizykatu miejskiego dezinfekeya zakładu jest wogóle 
niemożliwą. Stan zdrowia chorego na nosaciznę la­
boranta Bazylego Marka polepszył się. Jak twier­
dzą lekarze, choroba ta przybierze charakter chroni­
czny. Onegdaj pewnemu mieszczaninowi zachorował 
koń —  weterynarz miejski stwierdził wypadek no­
sacizny i na jego polecenie wszystkie osoby, któro 
z koniom styczność miały, internowano w osobnym 
barakn. Dotychczas nie stwierdzono n nich obja­
wów słabości.

Opiekunowie Rusinów, w  „Beri. Tagebiacie® 
zamieścił niejaki Henryk Menkes z Wiednia arty­
kuł, w którym w najczarniejszych barwach opisuje 
niedolę Rusinów pod „panowaniem poiskiem®. —  
Twierdzi on między innemi, że Rusini w Galicyi 
żywią się chlebem z s i e c z k i ,  a w końcu doma­
ga się od rządu austryackiego, ażeby sprawę ru­
ską uznał za sprawo obchodzącą całą monarchię 
habsburską. Tego rodzaju artykuły potrzebne są 
obecnie rządowi pruskiemu, to też ich autorowie 
działają w dosłownem znaczeniu „pour le roi de 
Prusse®.

Porażka ks. Biilowa. Rząa pruski —  jak czasu 
swego donosiliśmy w osobnym artykule — zam?erzał 
narzucić uniwersytetowi berlińskiemu nowego pro" 
fesora ekonomii politycznej w osobie dra B e r n ­
h a r d a ,  którego upatrzył sobie jako doradcę w 
sprawach polityki antipolskiej Nominacja Bernhar­
da na zwyczajnego profesora nastąpiła zupełnie 
bez wiedzy fakultetu filozoficznego uniwersytetu 
berlińskiego. Rząd przekonał się atoli, że nawet 
ten uniwersytet umie bronić swej autonomii. Otóż 
wydział filozoficzny jednogłośnie i stanowczo o d- 
r z u c i l  nową te profesurę jako na razie zbyte­
czną. Wobec tego dr Bernhard wziął dymisję ze 
służby państwowej i przyjął stanowisko doradcy 
w pewnem wielkiem przedsiębiorstwie przemysło- 
wem. —  Jest to w calem tego słowa znaczeniu po 
rażka ks. Biilowa, który protegował dra Bernharda 
za rozmaite usługi oddane mu w kwestyaeh pol­
skich.

Manewry cesarskie odbędą się tego roku na 
Węgrzech w czasie od 14 do 18 września, a we­
źmie w nich udział większa liczDa wojska niż w 
przeszłorocznych manewrach cesarskich. Na mane­
wry powołano 10 dywizyj piechoty, dwie dywizje 
konnicy, tudzież odpowiednią liczbę artyleryi i po­
mocniczych oddziałów. Jedną armią dowodzić bę­
dzie zbrojmistrz Fiedler, drugą zaś zbrojmistrz 
Alhori.

Marki na informacye. Jak wiadomo, po wiel­
kich miastach obcy przybysze bardzo często zwra­
cają się o informacje do ekspresów, którzy za 
swoje wyjaśnienia najczęściej mc nie otrzymują. 
Otóż stowarzyszenie ekspresów w Wiedniu uchwa­
liło zaprowadzenie tak zwanych marek na informa­
c je  po 10 halerzy za sztuko. Osoba, żądająca in 
formacyi. nabywa markę i otrzymuje za to dokła­
dne pouczenie Magistrat wiedeński nie sprzeciwiał 
się zaprowadzeniu tych marek, natomiast tamtejsza 
Izba handlowa i przemysłowa, zapytana przez na 
miestnictwo, oświadczyła s ię przeciwko zaprowa­
dzeniu marek owych. Z tego powodu panuje nieza­
dowolenie pomiędzy ekspresami wiedeńBkiemi

Sprawa „Rzeczypospolitej Rujeńskiej11. Sąd 
wojenny w E e w l n  rozważa olbrzymią sp-awę tak 
zwanej „Rzeczypospolitej Rujeńsk.ej® —  echa z r. 
1905. Główny oskarżony, student instytutu wete­
rynaryjnego w Dorpacie E Abolśin, uciekł za gra­
nicę wraz z grupą członków „milicyi rujeń3kiej®. 
Przed sądem stanęło 68 ludzi, którym grozi k a r a  
ś m i e r c i .

„Rev. Ztg i „ Rev. Beobi® zamieszczają nastę­
pujące dane z aktu oskarżenia: W  miasteczka Ra­
jeniu (na bocznicy kolei rewelsko-pernowskiej) w po­

czątkach roku 1905 rozrzucano nroklamacye, urzą­
dzono wiece i t. p. Zorganizowano związek samoo­
brony—  „Selbsischutz®. Po dzień 30 października 
r. 1905 ruch wzmógł się znacznie; zawiązano ko­
mitet, który zorganizował .m ilic ję  narodową® w 
Rujeniu i Salisourgu o 25 wiorst od Rajenia. Obie 
milieye urządziły w Rujeniu ćwiczenia, poczem do­
konano zdjęć fotograficznych. Zaczęto zbroić mili­
cję,^ uciekając się ao przemocy; policjantom rujeń- 
skim odebrano broń. Następnie komitet zaczął prze 
prowadzać reformy: Rnjeń ogłoszono miastem, wy­
brano nową radę miejską i wprowadzono „sąd miej­
ski®; nowy prezydent miasta Peltman wziąi z ka 
sy miejskiej 400 rnbli. Potem rozpoczęło się bez­
robocie na kolei fełińskiej, utworzono rewolucyjny 
„Krzyż Ozerwony® dla milicyi, pozamykano sklepy 
monopolowe itp. Milicja wreszcie zamierzała ruszyć 
na miejscowość Pernów, pragnąc rozszerzyć grani­
ce „rzeczypospolitej®, gdy nadciągnęły’ oddziały 
karne władz rosyjskich i uwięziły sprzysiężonych.

Nagrody dla poetów. Pisanie puezyj, które daw 
niej uważano za głodomorstwo, staje się we Fran­
c ji  coraz lepszym „interesem1, dzięki liczaym bar­
dzo nagrodom, których adzielanie po największej 
części znajduje się w rękach Akademii w Paryżu. 
Obecnie liczbę tych nagród powiększyła fundacja, 
utworzona przez poetę Sully-Prudhomme'a, a zwięk­
szona przez bezimiennego mecenasa. Z fundacji tej 
ma być co roku udzielana nagroaa poecie, którego 
utwór sąd uzna za najlepszy. Już tego roku na 
groda z tej fundacji miała być przysądzona, ale 
komitet sędziów, złożony z • wybitnych literatów, 
powziął następującą uchwalę: „Uznajemy, że jury
bez względu, z jakich członków się składa, nie mo 
że sprawiedliwie spełnić swego zadania. Praca li­
teracka, aby się mogła podobać każdemu z Będziów, 
nie może swoją oryginalnością żadnego z nich dra 
zni.ć Nie chcąc publi^uej uwadze polecać nowej 
miernoty, a dotknięci niemile głodem złota, jaki ta 
nagroda w ciągu tygodnia wy wołała, zwracamy 
nagrodę jej fundatorowi®. Mjzna sobie wyobrazić, 
jakie wrażenie wywołała ta uchwała pomiędzy u- 
biegającvmi się o nagrodę.

Nunzio Nasi, były minister oświaty i deputo 
wany włoski, skazany z powodu nadużyć, popełnio­
nych podezrs piastowania teki, na więzien!e, od­
siedział już karę i został na wolność wypuszczony. 
Nasi z powodu złegc stanu zdrowia na podstawie 
orzeczenia lekarskiego karę więzienną o d s i a d y- 
w a ł w  s t r o j e m  p r y w a t  n e m  p o m i e s z k a ­
n i u  (!). Nasi ma zamiar ogłosić „Wspomnienia® 
z tych czasów.

Esperanto na scenie. Kongres, czwarty z rzę­
du, esperantystów, to jest posługujących się mię­
dzynarodowym językiem „esperanto®, wynalezionym 
przez dra Zamenhofa, lekarza w Warszawie, odbę 
dzie się w Dreźnie. Podczas kongresu staraniem 
berlińskiego artysty dramatycznego, Reichera, da- 
nem będzie w drezdeńskiej operze przedstawienie 
„Ifigenii® Goethego w języku esperanto.

Ze stowarzyszeń,
Z Towarzystwa strzeleckiego. W  niedzielę 5 

b. m. po południu odbędzie się w Towarzystwie u- 
roczystość obrania nowego kióla kurkowego, a około 
godziny 6 ogólny pochód królewski. Tradycyjny ten 
pochód ma być odprawiony z niezwykłą okazałością 
w starych stylowych kostyumach, przy odgłosie wy­
strzałów i muzyki. Wstęp dla publiczności wolny. 
Równocześnie od godziny 4 zwiedzać będzie można 
nowo odrestaurowaną saię i bogaty skarbiec To­
warzystwa.

Z Towarzystwa „Polska sztuka stosowana" 
W Klrakowje Dnia 2 lipca odbyło się ukonstytuo­
wanie wydziału, do którego wybrano ponownie: pre­
zesa dra Jerzego Warchałowskiego, wiceprezesem 
Józefa Czajkowskiego, sekretarzem Jana Bukow­
skiego, skarbnikiem dra Stanisława Goliuskiego.

Z „Eleuteryi" w  niedzielę dnia 5 b. m. odbę- 
zie się wycieczka za W isłę , poczem w Dębnikach 
w cali „na Wenecyi® -p. Karol Radwanek wygłosi 
odczyt p. t.: „Alkohol —  wróg zdrowia® Nastąpi 
potem zaDawa towarzyska. Zbiórka o godzinie 3 
po Dołudniu przy rogatce zwierzynieckiej.

Ze stowarzyszenia katolickich stróżów. Jak
nam komunikują, zostało otwarte przy stowarzysze­
niu biuro pośrednictwa pracy dla stróżów i służby 
wszelkiego rodzaju w lokalu Polskiego Związku 
Narodowego (ulica Karmelicka, L. 4). Biuro dla 
zgłaszających się stron otwa-te od godziny 6 do 8 
wieczór.

25-lecie Banku krajowego obchodzono onegdaj 
we Lwowie. Rano odbyło się nabożeństwo, a wie­
czór zebranie towarzyskie, na którem przemawiali 
dyrektorzy dr M i l e w s k i  1 Z g ó r s k i .

Zmarli
Helena R o t t e r ó w  n a ,  córka ś. p. posła Jana 

Rottera, w 31 roku życia umarła onegdaj w W ie­
dniu Zwłoki ś. p. zmarłej złożono dziś po połu­
dniu na cmentarzu krakowskim.

Dzisiejszy numer „Nuwej Reformy® obejmuje 
2 1/, arkusza, tj. 10 stron druku. Na stronie 5 za­
mieszczamy nowelkę z angielskiego pod tyt. „Byli 
narzeczeni®.

Z parku Krakowskiego Pochód jubileuszowy 
w W iedniu, wraz z grupą polską oglądać można 
w teatrzyku rozmaitości parku Krakowskiego. Spe­
cjalne przedstawienie „pochodu® dla dzieci urzą­
dza dyrekcya teatrzyku jutro w niedzielę o godz. 
4  po południu.

Wyjątkowa nędza. Polecamy gorąco miłosier­
dziu publicznemu rodzinę Erazma Leszczyńskiego, 
szewca, który wraz z ciężko chorą żoną i pięcior­
giem drobnych dzieci znajduje się w ostatocznej 
nędzy. Leszczyński mieszku w Ludwinowie, nlica 
Wiślna 1. 88.

Ooera i operetka 'wowska w K-akowie
W  niedzielę po południu: „Faust®. Gościnny występ 

Ted. Łowczym kiego ! Al. Niżankowskiego.
W  prniedziałek: „Wesół: rfdńwka® z p. Sehupp.
W e wtorek: „Oarmen®. Występ p Lachowskiej i Ło- 

wczyńskiego.
We środę: , Mąż trzech żon ",
We czwartek: ,.Mąz trzecn żon®.
W  piątek: „Mąż trzech żon®.
W sobotę: „Oyganetra®.
W  niedzielę: „Wesoła wdówka®.
W  poniedziałek: „Mą*, trzech żon®.
W e wtorek: „Opowieści Hoffmana.
Repertuar teatru ludowego.

W  niedzielę po południu „Gorąca krew®; wieczór: 
„Szukajcie dziecku®.

Z Kalendarza, W  niedziel 5 lipca: Krwi P. J., Anto­
niego Maryi Zac ; w poniedjiałe 6 lipca: Izajasza pr. i 
Dominiki; we wtorek 7 lip ca : Cyryla i Metodego apo­
stołów słowiańskich i Odona b.

Wschód słońca b lipca o godz. 3 min. 40, zachód o 7 
m 49; długość dnia lti godzir min. 9 

Z KraKowskiego obse-waiorvjrn Dnia 3 lipca termo­
metr doszedł od 121 do 23"5 C.; barometr wahał się.

Dnia 4 lipca o godzinię 7 rano stan barometru 738 6 
mm., termometru 16"6 0.; wiatr zachodni.

B  G a b p y e l s k a ,  Krzy  sztofory,  
' I r e  k o w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najnlzszycn.

W iao o n  M m  atm iras 1 t a r a
Konkurs artystyczny. Z okazy i 50 rocznicy 

istnienia firmy Leona Idzikowskiego w Kijowie, 
redakeya „Polskiego Kaiendarza Kijowskiego® ogła­
sza konkurs na okładkę. W  wyborze tematu pozo­
stawiono autorowi, jak najszerszą swobodę. Roz­
miary kartonu powinny w reprodukcji sprowadzić 
się do rzeczywistego formatu okładki 15 X  23 
cm. z uwzględnieniem liiograncznego wykonania 
w trzech barwach. Termin do 25 sierpnia n. st ; 
rysunki i koperty opatrzone jednobrznrącem god­
łem, kierować należy pod adresem księgarni Leona 
Idzikowskiego Sąd konkursowy składać będą arty 
ści malarze pp. W . Galimski, M. Kotarbiński i E 
Wrzeszcz. Pierwsza nagroda 125 koron (50 rubli), 
druga 60 koron (25 rubli). Nagrodzone utwory 
stają się własnością redakcji „Kaiendarza Kijow­
skiego®.

— -Cenzor moralności®, komedya Ign&cegf 
Nikorowicza. wystawiona u nas w ubiegłym sezo­
nie teatralnvm, znalazła tłómacza na język niemie­
cki w znanej literaturze dr Pilicyi Nosigowej.

— Nowe książki.
Szymon A s k e n a z y :  Łuknsińsid I. Warszawa 

ly 0 8 . Nakład E. Wendego i Ski.
Ludwik S t a s i a k :  Rycerze śpiący w Tatrach 

Powieść historyczna. Krakow. 2 tomy.
Ludwik S t a s i a k -  W  zapadł} m szybie. Powieść 

z życia górników. Kraków 19u8. Gebethner i Ska.
Ks. Władysław B a n ć u r s k i :  Czem Wyspiań­

ski dla Polski.' Lwów 1908 Nakładem Towarzy­
stwa wzajemnej pomocy literatów i artystów po’ 
skich.

Stefan S i e r z p u t o w s k i  Szaleńcy. Szkice. 
Warszawa 1907. Książnica polska.

Stefan S i e r z p u t o w s k i :  Życie. Powieść-W ar­
szawa 1907. Książnica polska.

Józef M o n d s c h e n i :  Tryumf Judasza. Fra 
gmenty. Warszawa 190&.

Sieg. Oswald F a n g o r :  Polenlieder. Rzeszów 
1Ó08. (Der heldenmutigen drangsalirten polniscnen 
Nation zngeeignet,).

Zofia W o j c i c k a - C h y l e w s k a :  Listy do Pa­
na Boga. Spowiedź grzicznej dziewczynki. Lwów 
1908. Nakład księgarni polskiej’ B. Połonieckiego.

L i s t y  do  p r z y j a c i ó ł  o życin młodzieży, 
szczególniej akademickiej. Zeorał T B. Brody 1908, 
Nakład F. Westa.

Cypryan N o r w i d  Wybór poezyj. Zebrał i ob­
jaśnieniami opatrzył Roman Zrębowicz. Z portre­
tem Norwida przez Fr. Siedleckiego i okładką ry­
sunku C. Norwida. Lwów 1908. .Nakładem księ­
garni B. Połonieckiego.

„ N a s z a  p r z y s z ł u ś ć ® .  Czasopismo naukowo- 
literackie społeczne i polityczne. Maj 1908. Kijów. 
8 -yo, str. 173 (Miesięcznik; i

Austryacki przemysł linoleum i cerat
K>*akow. R y n e k  L .  10.

• R p r z e e ln  k o ś c i o ł a  ś w . W o j c i e c h a .

do w y k ła d a n ia  Ł k a l i , 
u y w a n y , chodniki, d yw a n iK i, 

. um yw alnie

Dział ekonomiczny,
x  Związek fabryczny w Krakowie. W  Kra­

kowie ukonstytuowała się sekcja miejscowa „Cen­
tralnego ZwiązKu galicyjskiego przemysłu faDry- 
czuego®, wybierając przewodniczącym p. Z i e l e ­
n i e w s k i e g o ,  zastępcą p. Tadeusza E p s t e i n a, 
a nadto do zarządu pp. E a t t n e r a ,  G ó r e c k i e ­
g o  i M a r y e w s k i e g o .  Zadaniem sekcyi jest 
piecza o interesy lokalne przemyśle fabryczne o 
w Krakowie. Podgórzu i okolicy (interwencje u 
władz lokalnych), wzmacnianie kontraktu między 
tutejszymi * przemysłowcami, wreszcie omawianie 
spraw ogólniejszych i przygotowywanie wniosków 
dla głównego zarządu centralnego Związku. Orga­
nem wykonawczym -.ekcyi (która, nawiasem mó­
wiąc, nie jest odrębnem stowarzyszeniem, lecz .or­
ganem Związku) jest krakowska ekspozytura biura 
centralnego Związku galicyjskiego przemysłu fabry­
cznego ęGrodzLa 32).

x  Wystawa rolnicza i przemysłowa w Ja­
rosławiu. W  roku bieżącym od dnia 22 rierpnia 
do dnia 15, względnie 20 września, odbyć się ma 
wystawa przemysłowa i rolnicza w Jarosławiu, je ­
dyna na więKszą skalę urządzona wystawa, jakie 
w ostatnich latach odbyły się nietylko w Galicyi, 
ale i na całym obszarze dawnych z!em polskich. 
Wystawa ta , aczkolwiek odbyć się ma w jednem 
z prowincjonalnych miast w G alicyi, ze względu 
jednak na swe rozmiary, jakie przyjmie, przecho­
dzi miarę wszystkich wystaw prowincjonalnych, 
będzie raczej wystawą krajową, a ze względu na 
udział w niej wystawców z Poznańskiego i z Kró­
lestwa, wySvawą ogóinie polską i będzie miała do­
niosłe znaczenie dla całego przemysłu i rolnictwt; 
a zo wzg ędu na znakomite położenie geograficzne 
Jarosławia bęazie dostępną dla całego ególu pol­
skiego. Miasto wybornie położone i po europejsku 
zagospodarowane, jest w stanie zapewnić zwiedza­
jącym wszelkie wygody

Sama wystawa przemysłowa odoędzie się w 18- 
morgowym parku miejskim na Chszanówce, a wy- 
stwa roSnicza na przyległycn gruntach. Zaopatrzo­
ną będzie w światło elektryczne, cukiernie, restau­
racje, dwie muzyki wojskowe, kinematograf i teatr 
uprzyjemniać będą pobyt zwiedzającym.

Podczas wystawy odbywać się będę liczne zja­
zdy galicyjskich Towarzystw, i tak ustalone termi­
ny już mają: Towarzystwo szkoły indowej. Towa­
rzystwo mleczarskie. Inne, których termin nie iest 
jeszcze ustalony, już się zgłosiły. Dnia 8 września 
odoędzie się w i e l k i ,  d o r o c z n y  j a r m a r k  
w Jarosławia

Wystawa zapowiada się świetnie. Powierzchnia 
zajęta przez poszczególnych wystawców wynosi już 
dotąd 2.000 metrów kwadratowych a *w dziale 
rolniczym zgłoszono już około 2.000 sztak inwen­
tarza. W  dziale przemysłowym wspaniale przed­
stawiać się Dędzie dział maszyn rolniczrch. Komi­
tet wystawy postarał się o zniżki taryfowe i w tym 
kierunku uzyskał niebywałe ulgi, a mianowicie bez 
płatny iraeht w kierunku powrotnym. Dla óogodno- 
ci wystawców komitet ustanowił agenta handlowe­
go, którego zadaniem będzie ułatwać doata- czen:e 
i odbiór wystawionych przedmiotów.

x  Ze Związku przedsiębiorców gorzelni rol­
niczych, istniejącego we Lwowie, otrzymujemy o- 
dezwę, w której wypowiedziane jest zapatrywanie, 
że podwyższenie podatku oa wódki wywoła chwilo­
we obniżenie konsumcyi, cc może otworzyć szerokie 
pole spekulacyi w kierunku sztucznego obniżenia

tło obijania mebli.— serwetki na sto­
ły .— Serwetki na tace.— U artuszk* 
damskie i dziecinne.— Prześcieradła 

Zabawki.’ —  Płaszcze gumowe.
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cen spirytusu. —  Jedynym tv„kutek tego, zdaniem 
Związku, środkiem umożliwiającym producentom u- 
ctronienie się przed taką spekulacją, jest okupie­
nie się wszystkich w Związku przedsiębiorców go­
rzelni rolniczych we Lwowie, który już i tak zna­
czną częścią produkcji krajowej dysponuje.

Związek wzywa w interesie przemysłu gorzel­
nianego producentów, dotąd da Związku nie nale­
żących, aby hez zwłoki do Związku przedsiębiorców 
gorzelni rolniczych przystąpili i swoją produkcyę 
w ten sposób w istniejącej organizacyi zjednoczyli

>< Centralny Związek galicyjskiego przemy­
słu fabrycznego przeniósł biura swoje we Lwo­
wie do domu przy uiicy Trzeciego Maja L. 16, I 
piętro.

msejakiei centrali.ej targowicy na bydło w Krakowie.
Kraków 3 lipca — Na dzisiejszy targ spędzono bydła 
rogatego 660, cieląt 541, owiec i kóz 6, nierogacizny 
361; razem 1571 zwierząt. Płaci no za jeden cetnar me­
tryczny żywej wagi- -uhaje od 58 — do 70'—, woły 
63'— do . 6-—, Li-owy od b0‘— dc 68'—, jałownik od
Łd’— do “5T*— , cieięta od 64' -  do 61'—, nierogaciznę
tnczną od — do — •— ; bitej wagi: nierogaciznę od 
114'— do 118'--. Z  zakupionych na oko płacono za 
Hikę woły z paszy od 2:J0'— do 315'—, krowy od

i 0'— do JOu'—, ouhaje i jałówki od 70'— do 120-—. cie-
Ięt_ od 30'— ao 36'—, owce i kozy od 18'— do 26'—.

Ze 'pędzonych na targ .wierząt sprzedano: na miejsco­
wą konsumcyę 939 sztuk, na konsumcyę innych gmin 
kraju 578 na eksport za granicę kraju bydła rogatego 
54, na eksport za granicę kraju nierogacizny —

Ceny pnwwższe oMiczono bez opłaty akcyzowej.
Cennik ziemiopiodoi/. — Kraków,  ̂ lipca. Pła :ono za 

100 kg. netto: Pszenica biała 24*40 do 2510, czcw ons 
i żółta 2420 do 24'80, węgierska —•— do —•— ; żyto 
krajowe 19-40 do 21'—, węgierskie —•— dn — ; ję­
czmień ni* -rury 14 80 do 15 50, browarny — do — 
na paszv 1J-6Ó do 14 — : owies z opłatą akcyzową 14 90 
do 13'90; proso 14'— dc 1480; jagły 24'— do 26 — ; ta­
tarka 17 aO do 18-60; kukurydza 16 — do 16-60: trroch 
22 ■ do 29'— ; fasola 17’— Jo 26'— wyka 1310 do
1 150; rzepak zimowy 3 7 — do 32-50; koniczyna na­
sienna czerwona — •— do —•—, Mata — '— do — ■— ; 
tymotka 3o — ; espursetta — — do — — ; b<
czowica 20'— do 40-— ; głmia 7 - -  do 8 —j  siane 4 80 
do j-60: koniczyna pastewna 5’60 do 6-40; ziemniaki 
3 20 da 3 60; jaja za kapę 3-— do 3 40; masło za 1 kg 
180 do 2’— , spirytus na 95° Traicsa za 1 hi. — -— a< 
21 0 — ; okowita na 75® Traicsa —•— do -— 170.

Budapeszt, 4 lipca. Pszenica na październik 10-85 do 
10-86 żyaj l j  październik 8 90 dc 8 61; owies na paź- 
dzierni_ 8 30 do S"31; k u k or jlza  na ilpiec 7 03 do 7 04. 
kukurydza na sierpień 7 10 do 7-12, kukurydza na maj 
7*00 do 7 01, rzepak na Bierpień 16-25 de lfi-35.

Oferty cierne, chęć kupna mierna, usposobienie silne; 
pogoda piękna,

Kropiisa lwowska.
L w ó w ,  4 lipca,

Zjazd delegatów Związku sokolego odbędzie 
4ę dnia 11 października we Lwowie.

0  onróin iony manaat poselski do parlamentu 
i  miasta Lwowa, skutkiem zgonu ś. p. Jra G. Ma­
łachowskiego, zamierza się ubiegać prof. dr Gustaw 
Roszkowski, były poseł dc parlamentu, a obecnie 
przewodniczący Koła mieszczańskiego.

Wiadomości osobiste. Konsul francuski we Lwo- 
Wie p. Erazm S w i e r c z e w s k i  wyjechał za dwu­
miesięcznym urlopem do Krynicy, gdzie w spra­
wach urzędowych do niego listownie odnosić się 
należy.

Z politechniki- Rektorem na rok 1908/9 wy­
brany został prot. Stefan N i e m e n t o w s k i ;  dzie­
kanami: na wydziale inżynieryi prof. dr Maksym i 
lian T h u i 1 i e, budownictwa wodnegu prof. Karol 
S k i b i ń s k i ,  budowy maszyn prof. Edwin Ha u s -  
w a l d ,  budownictwa lądowego prof. dr Jan B o ­
g u c k i ,  chemii technicznej prof. dr Tadeusz G o ­
d l e w s k i .

Koło architektów we Lwowie. Na kongresie 
międzynarodowym architektów w Wiedniu zebrała 
się spora liczba uczestników polskich wszyst­
kich trzech zaborów, którzy zawiązawszy się na 
miejscu pod przewodnictwem p. Wincentego Raw­
skiego w „Koło uczestników zjazdu11 wybrało ko- 
misyę, której polecono żądać od ścisłego komitetu 
międzynarodowych kongresów architektów: 1) re­
prezentacji w stałej delegacyi kongresów, 2) W ra­
zie urządzania wystawy międzynarodowej uzyska 
nia osobnego działu dla architektów polskich, 3) 
zawiązania we L w o w i e ,  K r a k o w i e ,  W a r ­
s z a w i e  i ewentualnie w Poznaniu „K ół ar­
chitektów którehy wspólnie wy biały stałą dele- 
gacyę architektów polskich w celu porozumienia się 
z kongresem międzynarodowym architektów.

Wskutek tej uchwały w łoaie Towarzystwa po­
litechnicznego we Lwowie zawiązała się sekeya 
„Koła architektów polskich we L w o w i e k t ó r e  po­
stanowiło sobie za cel popieranie sztuki wogóle i 
architektury w szczególności, wspólna olrona wła­
snych interesów, urządzanie wystaw dorocznych, 
porozumiewam} się z innemi Kołami architektów 
jpoiskich, wybranie delegacyi stałej dla porozumie­
nia z kongresem międzynarodowym i wogóle repre­
zentowanie swegu zarząda.

Do zarządu wybrani zostali: Wincenty Rawski 
(przewodniczący), Ludwik Ramułt (zast. przewód.), 
'Alfred Bronlowski, Ignacy Stedzierski, Witoid Le­
wiński, Władysław Obmiński, Alfred Zacharjewicz; 
zastępcy. Józef Hornung l Władysław Dordacki.

Z rozprawy Waslńskifigo, Podczas wczorajszej 
popołudniowej rozprawy, którą wypełniły przemó­
wienia dwóch obrońców, zaszedł fakt, mogący bar­
dzo łatwo przyczynić się do przewleczenia rozpra­
wy. Oto radca B s r s o n , przewodniczący rozpra­
wie, który już oU rana nie czuł się zdrowym , po 
południa zasłabł tak poważnie, że musiano zawe­
zwać do niego lekarza, —  Rozprawa odroczoną 
została do dnia dzisiejszego.

ale krok za krokiem przecież idzie ku lepszemu, 
ku dorównaniu zagranicznym swym współzewodni- 
czkom,

Wielkiem udogodnieniem jest obecnie zaprowa­
dzona taksa dorożek, ukrócająca dotychczasową sa­
mowolę zakopańskich woźniców. Postępem są także 
tegoroczna dwa punkty zborne „letników11: mia­
nowicie tak popularny „ Pionka“ który w swoim 
nowym, obszernym, jasnym, starannie udekoro­
wanym lokalu, otworzył w pobliżu dawnej swej 
siedziby elegancką cukiernię z wielką werandą, sa­
lą bilardową i pokojami osobnemi dla zamkniętych 
towarzystw, i nowo, z nakładem bardzo znaesnego 
kapitału i z wielkim gu3tera urządzony loual p. 
Dzikiewicza w hotelu „Morskie Oko“ , mieszczący 
po jednej stronie cukiernię, po diugiej restauiaeyę 
z salą bilardową i pokojami do gry. Oba lokale 
śmiało mogłyby w obecnej swej szacie stanąć do 
współzau odnictwa z wielkomiejshiemi tego rodzaju 
zakładami.

Nasza „letnia stolica1* rozwija się więc bezsprze­
cznie, a nawet tak trwożliwy zawsze u nas kapi­
tał bierze do pomocy. Byle tylko rozwijała się ra- 
cyoiialnie z roku na rok, to niezawodnie dojdzie 
z czasem do tego punktu, że ściągać będzie licznych 
turystów pozakrajowycb, których dotąd jej braki 
odstręczały i poniekąd dotąd jeszcze odstręczają.

c.

Preuuiiienne t y s o M
zaprowadza Administracja „Nowej Reformy" dla 
osób, bawiących w miejscowościach kąpielowych 
i klimatycznych Czas prenumeraty liczy Się od 
niedzieli do niedzieli. Tygodniowa prenumerata 
wynosi­
ł/ł! Austro-Węgrzech z dwurazową dzienną prze­

syłką p o c z t o w ą ..................................... 90 h.
W Innych państwach Europy 1 K. 20 h.
Za zmianę adresu wogóle dopłaca się 40 hal.

Administracja prosi usilnie P T. prenume­
ratorów, aby przy zmianie adiesn podawali ko­
niecznie także miejscowość i pocztę, w k t ó r e j  
d o t ą d  o d b i e r a l i  „Nową Reformę11. Najdo­
godniejsze zawiadomienie o zmianie adresu jest 
w tej formie: „Posyłać „N. Reformę11 nie du N , 
lecz do X *.

l i  mm ^
Oelegramy „N. Reformy11

i
z 4 lipca).

Londyn. Z T e h e r a n u  donoszą: Doradcy 
szacha ' podzielili się na trzy partye, p a r t y  a 
l o s y j s k a  j e d n a k  w i d o c z n i e  u z y s k a ­
ł a  p r z e w a g ą .  N acjonaliści okazują znowu 
większą ruchliwość. B a n k  r o s y j s k i  nalega 
na kupców o z a p ł a t ę  d ł u g ó w ,  które wyno­
szą półtora miliona funtów szterlingów. Kup­
com, nie mogącym zapłacić długów, z a m y k a ­
j ą  b a z a r y .

Walk* w TebriSr
Londyn. „Standart11 donosi z T y  f l i s u :  Przy 

walkach w T e b r i s  zginęło 3/0 osób; 700 
osób zranionych.

Froklamacye sza cłu.
Berlin. „Lokal. A nzeiger1 donosi z T e h e r a ­

nu:  Szach zaczyna dokładać starań o z d o b y ­
c i e  p o p u l a r n o ś c i i  codziennie ogłasza p r o ­
k l a m a c j e  d o  l u d n o ś c i .  W  proklamacyach 
donosi, że dołoży wszelkich najusilniejszych 
starań, aby tylko doprowadzić do potanienia 
środków żywności. W zywa także ludność, ahy 
z zaufaniem odnosiJa się do nowych guberna­
torów. Życzeniem szacha jest jak najszybsze 
przywrócenie stosunków normalnych.

Usposobienie ludności istotnie z m i e n i ł o  
s i ę  n a  k o r z y ś ć  s z a c h a ;  wtula dotychcza­
sowych opozycjom  stów p o d d a ł o  s i ę  p a r ­
t y  i s 7 a c h a.

M a g a z y n y  b r o n i  są zamknięte i zostają 
pod osłoną policyi W  mieście panuje spokój, 
natomiast n a  p r o w i n c y i  p o n o w i ł y  s i ę  
r o z r u c h y  i zachodzi obawa r e w o 1 u c y i.

M w }  o czeski; szkole.
(Telegram „Nowej Reformy11 z dola 4 lipca.)
Wiedeń Prasa klerykalna ostro występuje 

przeciw ministrowi oświaty, z powodu jego za­
rządzenia, aby dzieci czeskiej szkoiy imienia 
Komensky'ego w Wiedniu zdawały egzamin 
przed kom isją złożona z nauczycieli Czechow. 
(Zob. koresp. z Wiednia, Przyp. red). Liberal­
ne ubolewają nad rozporządzeniem ministra, 
które uważają za błąd i chęć obejścia żądania 
Czechów, aby szkole czeskiej w Wiedniu na­
dać prawo publiczności. Niektóre podnoszą, że 
rozporządzenie ministra jest ceną za głosowa­
nie Czechów za budżetem. Nagły wybuch szo­
winizmu u antisemitów uważają za rewanż za 
klęskę w sprawie Wahrraunda.

Minister Marchet rozpoczął dziś już konfe- 
reneye z przywódcami stronnictw niemieckich 
i oświadczył, że wyciągnie odpowiednie konse­
kw encje z tegc, gdyby inne stronnictwa niemiec­
kie stanęły na stanowisku antisemitów.

Urzędow a w yfaśc iea łe .
Wiedeń. „Fremdenblatt11 na podstawie aktów 

podaje stan sprawy, dotyczącej egzaminów w 
szkole Komensky’ego w Wiedniu i konstatuje, 
że odnośne rozporządzenie wydał m i n i s t e r  
o ś wri a t y  na podstawie orzeczenia R a d y  
s z k o l n e j  k r a j o w e j  dolno-austryackiej, w 
k t ó r e j  w i ę k s z o ś ć  m a j ą  a n t i s e m i c i .  
Prawa publiczności, którego dla szkoły tej Cze­
si żądali, me można było nadać z tego powodu, 
bo język czeski w Wiedniu nie jest krajowym. 
W obec tego Towarzystwo imienia Komensky’ego 
wniosło do ministerstwa oświaty i Rady szkol­
nej krajowej na Morawach prośbę, aby dzieci 
szkoły Komeusky’ego zamiast udawać się coro­
cznie do Lundenburga, mogły zdawać egzamin 
w W i e d n i u  przed komisyą czeską z Lunden­
burga.

„N. W. Abendblatt11 podnosi, że minister Mar 
chet jeszcze w maju podczas dyskusji budżeto­
wej w komisy! wyraźnie zapowiedział, że w przy­
szłości s p r o w a d z a n i  b ę d ą  n a u c z y c i e l e  
c z e s c y  z L u n d e n b u r g a  dla pytania przy 
egzaminach. —  Antisemiccy posłowie żadnego 
wtedy nie podnieśli zarzutu,

Z letnich siedzih.
Zakopane, 1 lipca

Mimo dość chłodnego powietrza i mgieł, opasu­
jących góry, które powitały wycieczkowców kra­
kowskich, dążących na dwa dni świąteczne, Zako­
pane w eiągu kilku dni ostatnich już zaludniło się 
W  sanatoryum dra Chramca, które rywalizować 
może śm.ało pod każdym względem z osiiwiunemi 
zakłauami zagranicznemi, w tym roku zjazd og-o- 
mny, znacznie większy, niż lat ostatnich. Nowo 
wprowadzony fam syBtem kuracyjny dra Lahmana, 
stosowany do wszelkich chorób, mających podkład 
nerwowy, a tycn gorączkowe czaty nasze wj two­
rzyły przecież legion, pociągnął większy jeszcze 
zastęp pacjentów. Cieszyć się należy, że tylu po­
trzebujących tego rod ja j a kuracji odciągnął on od 
zaktad'1  drezdeńskiego, dając możność odzyskania 
zdrowia na własnej ziemi, bez potrzeby dziś już 
uciekania się do pomocy wrogich Niemców.

Zaludniły się i góralskie chaty. Najmniej może 
zapełniły się pensjonaty. Nic dziwnego, bo pensjo­
natów tych namnożyło się bez liku. Co dom, to 
pensyonat —  i w tern leży przyczyna ich upadku, 
a zarazem obawa szerszych kół nublicznoścl przed 
„drożyzn.,11 Zakopanego, które powoli wprawdzie,

, JH  iP ii
(Telegramy „Nowej Reformy11 z 4 lipca.)

Przeciw PolaFsm.
Petersburg. Mienszikow rozpoczął w „Now. 

Wrere.11 seryę artykułów pod tyt. „ P o z y c y a  
p o l s k a 11, W numerze dzisiejszym autor wska­
zuje na przewagę Polaków na wyższych stano­
wiskach na kolejach żelaznych i przestrzega, 
że Polacy zabiorą w swe ręce ouóuwę nowych 
kolei żelaznych na południu R os ji i na Amu­
rze Artykuł pełen jest nienawiści i zjadli 
wości.

Posłuchanie Ghomkahowa.
Petersburg. Prezydent Dumy C h o m i a k o w  

w interyiewie z jednym dzienr ikarzem omawiał 
przebieg o s t a t n i e j  s w e j  a u d y e n c y i  o 
c a r a .

—  Byłem —  mówi Chomiakow —  po raz 
szósty na posłuchaniu u cesarza i mogę zape 
wnić, że cesarz jeszcze nigdy nie okazał t y l e  
ż y c z l i w o ś c i  d l a  D u m y ,  jak obecnie. Sto- 
suuKi Dnmy do rządu równii ż są dobre.

Chomiakow podniósł niezwykłą pracowitość 
obecnej Dumy. która od czasu zebrania się u- 
chwaliła 200 ustaw, a wkrótce uchwali także 
budżet.

Pojedynek o polieye.
Petersburg. W  Dumie przedłożył minister 

spraw wewnętrznych projekt ustawy w spra­
wie o r g a n i z a c y i  p o l i c y i  k r y m i n a l n e j  
w szeregu miast. Dyskusya b j ł a  b a r d z o  
b u r z l i w a .  Podczas obrad pos. P e r g a m e n t ,  
kadet, nazwał posła Markowa t a j n y m  p u l i  
c y a n t e m .  M a r k ó w  w y z w a ł  P e r g a m e n  
t a  n a  p o j e d y n e k ,  który ten przyją ł, doda­
jąc jednakże, że me chciał Markowa obrazić.

Śmierć ESlsolaja Ignatiewa.
Petersburg. Były ambasador rosyjsk. w Kon­

stantynopolu i b minister spraw wewnętrznych, 
Mikołaj I g  n a t i e w, umarł.

Cennf irzepis,
służący do wyrabiania najlepszych środków do u- 
trzymania zębów, został wynaleziony w roku 1373 
przez Pr. Boursaud i znajduje się dziś w przecho­
waniu opactwa Benedyktynów w Soulac, które tro­
szczy się o ta, aby ten spadek i nadal był na po­
żytek ludzkości. Środki do utrzymania zębów, jak
benedyktyńsKa woda de ust, benedyktyńska 
pasta do zębów i benedyktyński proszek do 
zębów mają nienaruszony rozgłos w świecie Po­
mimo wszelkich usiłowań współzawodnictwa i nie­
zliczonych naśladowali wysoka wartość przetworów 
benedyktyństich nigdy nie doznała uszczeruku. —  
Dzięki swym wyśmienitym przeciwgmmym własno­
ściom, są one jedynemi skutecznemi środkam. 
do zachowania i pięknych i zdrowych zębów. 
Bonedyktyńskiej wody do ust — pasty do zę­
bów i proszku do zębów — dostać można tyl­
ko w oryginalnem opakowaniu w składach per­

fum, drogueryach i aptekach.
Prseb naśladownlclwam! ostrzega i>ic|
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O w Di oski nagle.
Pragc. „Prager TagblatŁ" donosi, że posło­

wie niemieccy z Czech, prawdopodobnie nagłe 
wnioski swoje c o f n ą ,  ale zawsze pozostanie 
wniosek W szechnieraca Pacliera, : to wniosek 
bardzo drażliwy. Bar. Beck dokłada starań, aby 
i ten wniosek został cofnięty, bo inaczej Czesi 
również wystąpią z wnioskami nagłena i za­
powiadają b u r z l i w ą  d y s k u s j ę .  Również 
ministrowie czescy zawiadomili bar. Becka, że 
w razie wzięcia wniosku Pachera na porząaek 
dzienny, nie mogą ręczyć za stanowisko swoich 
klubów.

Przedlniente Lontyncjeata
Wiedeń. W  ministerstwie skarbu rozpoczęto 

przeróbkę u s t a w y  w ó d c z a n e j  w tym kie 
runku, aby k o n t y n g e n t  s p i r y t u s o w y  
w obecnej wysokości z o s t a ł  p r z e d ł u ż o n y  
n a  r o k .

Wykluczenie z Sokola.
Praga. Naczelnik korpusu s t r z e l c ó w  c z e ­

s k i c h  w Cieplicach, 'k tóry  mową w języku 
niemieckim witał arcyksięcia Karola F"anciszka 
Józefa, został za użycie niemieckiej mowy w y ­
k l u c z o n y  z s z e r e g u  c z ł o n k ó w  c z e ­
s k i e g o  S o k o ł a .

A gitacya  ps ze d r  arm ii.
Budapeszt, Skonfiskowano tn pewną ilość 

pism ulotnych, a n t i m i l i t a r n y c h  Pewien 
19 letni robotnik usiłował rozrzucić pisma te 
między żołnierzy, zajętych w gazowniach, obję­
tych strajkiem. Robotnika tego zauważono i a- 
resztowano.

Strajk w gazowni.
Budapeszt Organ socjalno-demokratyczny 

„Nepszawa11 donosi, że 27 robotników, wydalo­
nych z gazowni, zrzekło się dobrowolnie swoich 
posad i poświęciło się w interesie kolegów, nie 
chcą być powodem niepodejmowania pracy. —  
Spodziewają się, że strajk bądrie wkrótce ukoń­
czonym.

Z procesu Rutenburgas
Berlin Z powodu życzenia obrońców ks. En- 

l e n b u r g a ,  aby wobec nadwątlonego zdrowia 
ich klienta, r c z p i a w ę  p r z e r w a ć ,  trybunał 
zamierza zażądać opmii lekarzy szpitalnych, 
czy Eulenburg w dalszej rozprawie nie może 
brać udziału?

Zamach na Francuzów.
Paryż. „A g. Havasa“ donosi, że z powodu 

z a m a c h u  t r u c i c i e l s k i e g o  na żołnierzy 
francuskich panuje wśród ludność, "iirapejskiej 
w H a n o i  wielKie zaniepokojenie. Zony wielu 
oficerów schroniły się do cytadeli. Wielu Fran­
cuzów wtargnęło do pałacu gubernatora woła­
jąc: „ ś m i e r ć  m o r d e r c o m 11 1 „Żądamy za­
dość uczynienia i ukaiaaia winnych11

Rewolta w Paragwaju.
Nowy Jork Telegramy prywatne z B a e n o B 

A i r e s  donoszą, że podczas rewolty wojskowej 
w  Paragwaju k i l k a s e t  o s ó b  badź z g i n ę ­
ł o ,  bądź odniosro rany.

Każdy właściciel stajni świadom jest tej stra­
sznej plagi, jaką są dla jego inwentarza mnehy 
w lecio —  a przecież jest on bezradnym wobec 
tych skrzydlatych stworzeń, które nieprzeliczo­
ną chmurą rozsiadły się po ścianach i suficii 
stajni —  od świtu do wieczora tną całem: mie­
siącami bydlę iśsią  jego k-ew.

W szelkie możliwe środki, przedsiębrane celem 
niesienia bydłu pomocy w tym kierunku, czy to 
Drzez użycie siarki, węgla, ogn.a, proszku per­
skiego i t. p. artykułów okazały się zawodnym .

Wygubisz z trudem i znacznym nakładem pre 
cy dzisiaj muchy —  za dwa lub trzy dni poja­
wią się inne ich zastępy, w tej samej lub wię­
kszej ilości. —  A czy wiaaomero Ci, szanowny 
czytemiKU, ile much znajduje się na przykład 
w miesiąca lipcu w stajni bydlęcej ? Niezawo­
dnie, że nie! gdyż nikt nie pouał Cl sposobu 
porachowania icli.

Doświadczenia, przeprowadzone przez kilka lat 
ściśle, wykazały, że w stajni, mającej 60— 70 
m2, jest w miesiącu lipcu na suficie i ścianach 
30 .0 0 0 — 40.000 much, które jednego dnia usu­
nięte, po 2 lub 3 dniach bywają zastąpione in­
nemi w tej samej ilości.

Nie od rzeczy będzie uprzytomnić sobie, iie 
złego dla bydła mieści się w tero małera niepo- 
zomcm stworzeniu.

Bydło cały dzień, od świtu do wieczora, pra­
cuje nogami, głową, ogonem i skórą, byle tylko 
opędzić się muchom.

Ile to siniaków wyniesie służba ze stajm przy 
sposobności dojenia krów —  ile to kijów, a na­
wet stołków polarnie na niewinnej krowie, któ­
ra przy podoju stać nie chce, bo ją mnehy tną, 
a ile tu karmy rozrzuca bydlę po stajni, spę­
dzając pyskiem z siebie te dokuczliwe pasorzy- 
ty —  ile ono zużyje energii ao wykonania tych 
wszystkich ruchów, a tem samem de traci pr-zez 
to mleka, mięsa, czy tłuszczu —  trudno obliczyć, 
a jednak każdy gospodarz widzi i wie, że w tym 
kierunku istnieje w stajni jego „wielkie złe“ .

To złe ndalo się nareszcie zażegnać.

Oiiłacł ontcsr.enla!
K.

P o t f i i ę E r o w a n i i & u
Najorzewielebn:ejszemu duchowieństwu z L i­

siej Góry i Tarnowa, W. Panu inspektorowi 
Lechowi, jako też gronu PP. nauczycieli i nau­
czycielek, chórowi i wszystkim, którzy okazali 
nam swe współczucie z powodu bolesnej straty 
najukochańszej córki i siostry naszej Malwiny —  
czy to przez wzięcie udziału w { ogrzebie, czy 
też w jakikolwiek inny sposób, przesyłamy naj­
serdeczniejsze podziękowania w słowach: „B g 
zapiać1

Stanisławowie i Mieczysławowie 
Piątkowscy.

Zwracamy uwagę n? List otwarty do p. PiatO- 
na Reussne ‘a na dalszej stronie w ogłoszeniach 

W paździerr KU b. r wyjeżdżam ponewnie do 
Stanów Zjednoczonych A m eryk ' północnej i Kanady.

Dr Zygmunt Ś. Landau,
adwokat w Krakowie, ul Grodzka 30

Pielęgnowanie zwierząt. Z pomiędzy firm zaj­
mujących się wytworem wszelkich artykułów do 
sportu konnego, pierwsze miejsce zaimuje Firma: 
F r a n c i s z e k  J a n  K w i z d a  w K o r n e u b u r -  
gu Już od roku 1853 podaje w handlu to reno 
mowane przedsiębiorstwo najlepsze rezultaty z dzie­
dziny pielęgnacyi zwierząt jak i sportu konnego 
Jak Korneubnrgski proszek Kwizdy do paszy dla 
oydra i restytucyjny płyn dla koni szybko zyskały 
rozgłos, tak zuów w teraźniejszych czasach Kwizdy 
natentowane opaski gumowe jak i patentowane 
ochianiacze cieszą się najwięKszem poparciem ze 
strony posiadaczy toni F i r m a  F r a n c i s z e k  
J a n  K w i z d a  w F o r n e n b u r g u  w y s y ł a  za 
darmo bogato ilustrowany cennik (w kiórym są 
także niektóre praktyczne nowości z dziedziny 
sportu).

jes+ dzisiaj najlepszym środkiem ao pra­
nia bielizny. Przy jego pomocy oszczę­

dza ąię na czasie i pracy. Nie zawlora żadnych 
składników, niszczących bieliznę.

7 flV n n rtn C I KrnP°wl<'. nr 78 rw ogrodzie) 
L  m t r 111'l. .  „hygea11 Pensyonat dyetetyczny 
i laktau wodoleczniczy od 6 do 12 koron 

W łaścicielka: Karya Turzyma. 3313 6 O

dr Jozef a d ir o W
otworzył . 3540 3 3

bancelaryę adwonaclią
. »  Erwbwii, ul. SkObska, 26.

W Krynicy (willa „Gwiazda11) otwarty jest od 
1 czerwca przez cały sezon lern.

Zakład tamim Eirc T. Tyszecluego.
.2991 7 O

Dr Józei Scfoerpipiit
ordynuje jak w latach ubiegłych w Marienbadzie, 

\Vi[la „Apollo-1. (2.324 5 5)

Zakkrt mWfTttis * ji Ł ttM Ł
w ZaboD&nein otwarty cały rob.

Kąpiele powietrzno, zwykłe, gazowe, etc. Gimna­
styka, mięsienie, najnowsze przyrządy zangerowskie, 
etc. Knchnia wykwitna i zdrowa. Oddzielny stół 
jarski. Centralne ogrzewanie, Światło elektryczne, 
wodociąg, kanalizacja, desinfekeya. Cena od 8 K 
wzwyż z calem utrzymaniem, r 2352

Zagład ortopedyczny
Pra W. Chlusrs&yagc

docenta Uniw. Jagiell., Kraków, Rynek Ktepar- 
Ski 12, telef. 540 3509 3 O

otwarty jest podczas wakaeyj, Gimnastyka le­
cznicza; leczenie skrzywień kręgosłupa, koń­
czyn i cnoron stawowych. Leczenie reumaty­
zmu i ariretyzmu gorącem powietrzem. Rontgen

Gimnastyka nygienlczna dla dziad, 
Leczenie skrzywień krg$osłupa, cho­

rób stawów l kosr
ZokSad M f o o s k i  kiewicza Nr 9 —
tel. 796 — otwarty od godziny 9— 1 i od 4— 6.

Dr Merz. Dr Starzewski. Dr Wacbtel.
1400 17 O

Odpowiedzialny redaktor i w ydaw ca: 

Michał Konopiński.

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale uiu pocnodzą od 

redakcyi).

Dr Stanisław lesńcKl
b. asystent lwowskiej kiiniici prłożniczo-gineko- 
logicznej, ordynuje w Krynicy (pod „Trąbką11), 

2976 6 12

Lebarr sądowy
D r  f l ? a j i i s k a w  k w i & f t t c w s k *

I. sekundaryusz szpitala św. Łazarza 
mieszKa obecnie ulica D’uga L. 15, Nr tel. 801, 
ord. od 2—4 popoł. t. p. 3059 8 10

uznana z a  < 
n a jJ e D s z a  \ n a tu r a ln ą

Skład główny: Kraków, ulica Grodzka, 48
3081 4 O

M ] e  (fiu przejezdnych.
obiady i kolaoye na miejsen i na miasto. Pony 
syonat A. Borońskiej, uiica Karmelicka, I. 24.

3-38 2 O

Giełda.
Wiedeń, 4 lipct.. (.Tel „N. Ref.11)- Zi mknięcie o g. 3. 

Abcye:
Oblig. węg. lnaemn. 
Renta majowa 
Austr Rema kor. . 
Węg. „ „ . .
56 1. Listy T. k z. 
4°/. Listy Banku hip. 
4 7i°/o  r n n

97 Oi 
97 20 
63 -  
94 30 
91 25 
99 70 

110 50

austr. Zaki. kredyt. 620 — 
węg „ „ . 737 —
Angiobanku . . . 295 —
TjBionbanku . . . 539 —
Laonderbanktt . . C38 60
Bankvereinu . . . 51 —
Bod-rcreóit . . . 1056 —
Gal. Ranku hipot. . — —
Kolei państw . —

południowej . l i r  75 
„ Elbetnal . . 453 50

północnej . . 5096—
. Czemiow. . . 561 —

Aipiny . . . .  —
Rimi Muranyi . . 547 —
Prag. To%. żel. . . 2685—
Fabryki biom . 521 —
Tureckie tytoniowe . 430 —
Gal. Tow. kop. n. . 570 —

Usposobienie: ikcyo kolei państwowej, kolei aarbo-
dni< południowej i Alpiny przemijająco żywiej. Ogólna 
tendeneya silna.

**/. * .  krai- J>4 50
4 ‘ /, „ „ „ MO 35
4*/o Gal. Obi. prop. 98 60
4D/„ Ga), poż. ar. 1893 96 05
4°/, Poż. m, Lwowa 94 15
Losi turecie . . 186 —
M a r k i ..............11”  62
Ruble . . . . 251 50
RosjjSka poiyczkj . 90

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie,

i  4 lipce igodr 1 w poło dnie.,
■ t  Waiuty. płac, żąuają

w koronach
252 — 
117 30 
*>6 -  
19 20

M  iists! ymmManę.
Pokoje en pension 8 — 15 kor.

Park (muzyka codziennie). 3164 8 8

Br Słfldysłiiu tfurczyńsUi.
były sekundaryusz szpitala św. Łazarza, ordy­
nuje w chorobach wewnętrznych od 3— 4 po­

południu. Ul. Sienna 7. Telefon 617,
1947 7 O

Jazda dla przyjemności Austryackiego Lloyda 
w Tryeście, jak ogłoszenie na dalszej stronie.

lir Igpaaey Better
ordynuje 2718 13 17

E i y i i t f ,  w ilia „T r z e c h  ró £ “ .

Rabie papierowe............................................a5x —
Marki nil mieckie............................................117 40
Franki paniorowe  95 50
jjwud ziestutrankówki w słocie . . . . .  16 08

’ II. LUty zastawne.
5«/, List? *as*awne p em. Janku hipat. 110 —
4 ‘ f,*/, Listy saatawne Banku hi pot. . , uO 30 
4 1 „ » » „ . . .  94 25
4hC0/. Listy caetawue Banku krajowego 100 —
4‘ / » » » „ flł 75
41 l  Listy zast gu.. Tow, kred. tiem- nieok. 97 —
i*U „ > > » * .  ®7 —

, » „ » - 61-leta. 94 —
, Ii-E j • (u. ObUjacy} I pożyczki.

*•/, Galicyjskie obligacye prui.riacyjue . 97 75 
VI, Poz. czka icrajowa n t. 1793 . . .  95 60
VI, n irsti Lwowa . . • . . 92 —
41/r“/a Obligacye komunalni, Banku k-aj. 10( —
V/, kolejowe.......................

IV. L o s y.
Rosy miastu K ra k o w a .........................

V. A k C y e.
Akcye Banki hipotecznego we Lwowie

,  kolei Lwów-czermowce-Jassy .
VI. Publiczne zapisy długu.

4”/0 wspólna renta papierowa.....................97 —
„ „ sre b rn a .........................97 —

4%  renta koronowa austiyacka . . . .  97 20
4%  u » węgierska . . . .  93 —
4°/, u ior,rj acka w zlocie . . . .146  —

I a%  n węgierska „ . . . .  11 1  —
Kursa są notowane rez bieżąc-go kuponu, który się 

- oblicza isobno.

w4 50

111 —
100 30 

>5 25
101 -  
95 75 
9P -  
98 -  
95 —

9b 71 
06 5( 
93 -  

101 -  

95 6C

111 -  121 —

569 — 
560 —

574 -  
565 -

97 5<
07 rc 
97 70 
93 51 

116 6( 
111 5(

Proszek Indyjski jedyny niezawodny środek do zupełnego 
i szybkiego wytępienia wszelkiego robaot- Taniej uiź

wa jak: szwabów, karakonów, stonóg, prusaków i t. p. Z r a k o -  ^ sn pdzie poleca 
m l t e  t y n k t u r y  I  p r o s z k i  do wytępienia pluskiew. —  F

W  Dpi. J & n i i a j "
Kraków, ni Dłusa 1 6

Olbrzymi wybór wszelkich kremów 
i mydeł franc, angielskich i kra­
jowych do pozbycia się piegów 

ijopaleftia. :



■'łobou. 4 Lipca 1908. N O W A  r e f o r m a . Sr 303

mm  s o b o l e n  Hosozyn t a r ó w  B M n y c h  tiwar dokom. f««iiiiiailmis
w Krakowie, przy ni. Grodzkiej 1. 3. i |OtlWlj MKilfi Mlit), CI32 Pf3[0WD13 SUliSIl m Mm lama Uli: W Iitilcti pmI tacbowyia zmdem. UWiilll): I

Poleca P. T  Publiczności Skład mebli i wyrobów tap.cerskich
_  swój obficie zaopatrzony K r a l  o w i e  n i  U T fó ln '*  i  3zaiejestrowane z ogianiczoną poreką. o n u w i C j  u i .  w i a i u a  *■ «»•

Wyroby krajowe i własne. Meble z drzewa suszonego w suszarniach parowych. Gwarantuje jakość. Urządzenia pensjonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapioerski prowadzi znany tapicer p. Alfons awrzecki.
Główne magazyny w Kałwaryi. —  Wyrony Towarzystwa sprzedajemy tylko w wiasnych magazynach. —  Pośredników nic mamy

355 122 0

Towarzystwo Sfoicrrzy u Kcl&ryl ZelirzpiIOGaskfej
199 10 O

t e  da iteddol Mto m a
i w j M  i jg m l j j  i jM iji

Szukam znajomości z osoDą, któraby swoim 
wpływem mcgła ułatwi* przeprowadzenie nad­
zwyczaj donic leg o projektu mającego na celo 
sanacje rolnictwa galicyjskiego i zapewnienie 
mu trwałej, lepszej przyszłości. Szczegółowy 
■opracowany referat mogę- każdej chwili przed­

łożyć do przejrzenia.
Łaskawe zgłoszenia proszę nadsyłać pod lit. 

H, S. 42 . do Adm. „N. ReformyJ. 3668 1 4

Bln ii szlflłteniD
ł  towarzystwa nJonej panienki potrzebna jest 

, osoba inteligentna w średnim wieku, ukwali- 
fikowana dn nauki n wyższych klasach wy­
działowych i gry na fortepianie, oraz obznajo- 
miona w krawieczyźnie i gosnodarstwie domo- 
wem Posada do objęcia od 1 bierpnia w Kra- 
k wie ra stałr utrzymanie z płace miesięczną.

Listowne zgłoszenia pań posiadających wszy 
stkie powyższe kwalifikacje, uprabza się z po­
daniem dotychczasowych zajęć i swego wieka 
przesłać po<i adresem: K. P 334. peste restante 
Kraków I., z zastrzeżeń.em okazania Lwitn 
inseratowego. 3644 1 3

Zarządu realne ścl
pi .wadzenia rachunków, korespondeneyi pol­
skiej i niemieckiej dis Pp, masarzy, kupców 
i przemysłowców, poszukuje ofieyant sądowy 
z średniem wykształceniem. Zgłosz. w sklepie 
Bałuka. Szewska 12. ~ 3663 1 2

s — io.ooo Kuroń
ar piat pod budowę, 3.6<X) K na realność po­
łożoną kilka Bekonu od gł Rynku oraz 100— 
200.000 K nożyczki na hipotek: w Krakowie 
poszukuje się. Pla" pou budowlą 336 kwadr 
'Srjini. 16 m irontu, blizko gł Rynku jest do 
sprzedania. Kto ma realność do sprzedania lub 
pieniądze do wyp sżyczenit. na hipoteki albo 
posznkw'0 pożyczki niech sie zgłosi do Banku 
kupna 1 sprzeoaży w Krakowie, Mały Rynek 4.

3666

C i O F 7 . e l & i K
zdolDy, z dłuższą praktyką i kursem gorzelń, 
poszukuje posady. „Gorzalaik“  Gręboszów. 

3680 1 U

JUBILER
B. K M H W I C Z

KrcMw, Rynek ni 1. 18.
Skład wyrobów złotych i 

srebrnych najgustowniej szych 
w największym wyborze.

Zamiana, tudzież naprawa bi- 
żuteryj sunuenna i punktualna. 
C h iń s k ie  s r e b r o  p o  r e n a c h  f a ­

b r y c z n y c h  d p  s k ł a d z i e .
37 27 0

Ik.' - . 'r . . . ... J

OGŁOSZENIE.
>'a zasadzie uchwały Ogółu wierzy­

cieli wr sprawie konkursowej iirmy M. 
Laenger w Krakowie, wierzytelności do
masy? należące w łącznej kwocie 86.475 
K 50 h mają być w drodze ofertowej 
z wolnej ręki sprzedane z zastrzeżeniem 
zatwierdzenia przez Ogół wierzycieli.

Oferty mają by o złożone do dnia 10 
lipca 1908 na ręce Zarządcy masy ul. 
KarmeHcka 9.

D r M a u ry cy  Sr-hdnkłerg
8660 Zarządca masy konk

Rabka
do wynajęcia domek, na Słonom 20, na 
sierpień i wrzesień —  3 pokoiki, dwie 
kuchnie, ogródek, za 150 kor 3607 2 2

S z c z e n i ć
wyżły, rasy niemieckiej krótkowłosej, maści 
ciemno-kesztanowatej, pu rodzicach dznaezo- 
nych wysok'emi nagrodami na wystawach i 
popisach za granicą, ma do pozbycia Piotr Kra­
śnicki, zarząd, a leśny w Krzeszowicach.

3613 2 3

Aptdja „pis Gwiazdą"
w Wadowicach 

poszukuje aspiranta farm acji do pra­
ktyki. 3070 12 12

Czorsztyn okolicy l ad Dunaj-
oeaffjj odda!Oi ej 2 gnjzin od stacji Nowy Targ. 
Pomieszkania suche z utrzymaniem lub bez. 
po bardzo umiarkowanej cenie zaraz du wyn," 
jęcia. Wiad • Sperling, Czorsztyn. 3606 2 2

200 da 300 koron
<*am za wyrobienie posady w jakiejkolwiek 

dustytneyi prywatnej, aiuonomiczn, j u >  rządo­
we; — j .  t . poste restante K ra k ów , * ,  „ka 
zaniem kwitu inseratowego. 3622 2 4mm
bardzo dobrze wprow adzony, z prakty­
ką zawodową, 24 lat, intenzvwną pracą 
szuka zastępstwa, ewentualnie przyjmie 
posadę w dom a zasobnym. —  Łaskawe 
zgłoszenia „ P o d r ó ż u ją c y 11, Biuro ga­
zet, Lwów, Kopernika 16. 3505 6 10

ennls i R a k ie ty  tennisowe najlepszych marek, K rok iety, P iłk i
nożne, P iłk i  gum ow e, ł am ani i wszelkie zabawy i gry ogroaowe, 
poleca najtaniej i w doborowych gatunkach 479 2e o

C .  S Z C Z U R K 0W S K I
: : :  KRAKÓW, tiKOD£KA 2 . : : :

N o w o ś ć :  D J a b o U o .

P A L A R N I / *  K A W V
poleca  ezę ic i owo

w  \ hurtewnie
wyborowe gatunki

B c f f i j  fia fortfcj

najnowszym 
i najlepszym spo> 
sobeni za pomocą

" I r a w
Kr a k ó w  P° cenach

a/wk t̂n najniższych.

*1 . J H W O ^ N I C K L
93 219 0

P oczta III 2
w zachodniej Galicji, z czystym dochodem K 
130 miesięcznio, wolnom pomieszkaniem, pół 
godziny jazdy od kolei i większego miasta 
z powodu stosunków familijnych do zamiany 
na równorzędną w okolicy Lwowa. Zgłoszenia 
, Poczta III 2“  poste restante Lwów, gł. poczta 

3603 2 3

Buchalter - korespondent
(releg, kami naucz z Poznania) Polak, itatol., 
lat 24. od 3 lat na posadzie w Galicyi, samo­
dzielny rachmistrz 1 rutyn uoi j s nonn mt 
niemiecko-polski, z wszechstr wykształć. obej­
mie odpowiednią posadę w poważnej instytucji, 
«  większym domu handlowym lub w majątku 
ziemskim Pierwszorzędne rekomend. i świad. 
Łaskawe oferty uprasza pod , Poznańczyk 24" 
do Administracji „N. lleforniyu. 3609 2 2

W Prze^orzałach
są do wynajęcia trzy mieszkania na se­
zon letni albo na cały rok. Bliższej 
wiadomości uuziela folwark w Przego- 
rzałach, p. Zwierzyniec. 3618 2 2

M u p h, I pito, oa pmo
jest do wynajęcia kilka pokoi umeblowanych.
 cm lub osobno, t utrzymaniem lub bez.

3623 3 6

Niema już!
krótkowidzów, dalekowidzów i cierpiących 
na oczy. Jodyn/ i wyłączny na święcie 
środek, który usuwa zmęczenie oczu. 
Znika potrzeoa noszenia okularów. Nie­
dościgniony środek na wzrok osłabiony 
wiekiem, nawet 60 -letnim. Broszurę 
z objaśnieniem wysyła darmo V .  Lst- 
g a la ,  V I c o  2 ,  S .  O l n c o m o  1, 
N a p o i ł  (Neapol, Włochy). 2001 6 50

, m p mte iiUGUMiiue igiuI
(ewem, i na cały rok) 3 pokoje, ku­
chnia, piwnica i t. d. w uroczem poło­

żeniu na podgórzn beskidskiera

na Śląsku austr. w Liwotce Kameralnej
(stacja  kolejowa Gnojnik, #/* godziny 
oddalona, linia Bielsk-Kojecin) jest na 
obecn.y sezon za umiarkowaną cenę do 

wynajęcia. Polscy goście pożądani.
Urząd parafialny w Liaotce Kameralnej. 

3516 5 5

Na nagniotki!
Niezawodna pasta, usuwa nawet zastarzałe 

nagniotki w ciągu 4 dni. — Do nabycia u M. 
ZiegaLnana w Krakowie, ul Krakowska 1. — 

pudełko 1 K. za pobraniem 1 K 60 h. — Za 
skuteczność gwarantuję. 3439 5 10

i r b f c u
prawdziwym dio ■ 
następstr oł kdów na

Dri Ketaa-a
T / c h r o n a  własna

> wydanie polskie, CenaK 2 -  

na sobie S & f c  kd21T doznający

2313 9 48

mmmm liiroj siarczany 
i zaKład Kąpielowy

W  miejscu stacya kolei żelaznej

Prócz 7 pociągów kolei żelaznej, odchodzą z Krakowa omnibusy codzien­
nie o godz. 9 rano i o 4 po południu z Rynku głównego.

Mieszkania w zakładzie od 1— 4 kor. dziennie.
Kąpiele siarczone po K 1’— , l'S0 i 2 —. 36̂ 4 l  10

P A T E N T Y
wyjednywa we wszystkich państwach 

inżynier S . D Z B A N S K 1  
przez c. k. Rząd mianuwany i zaprzysiężony rzecznik patentowy. 
Wiedeń, VII., Lindengasse 2. (Teleion 5662).

105 83 0

Do wynajęcia
za przystępną cenę piękne i wygodne 
m esznanie letnie w ogrodzie 2 pokoje 
z werandą i Kuchnią w Muszynie nod 

Krynicą. 360 i 3 3
Wiadomość w biurze Drukarni Zwią­

zkowej w Krakowie, ul Mikołajska 13.

Pokoje d r a ło w a n e
w Rynku głównym. Wiadomość: Staro­
wiślna 1. 12, 111 p. 3597 2 2

Do cu k iern i
W. Nowaka W Bochni potrzebny 
uczer do praktyki. 3634 2 10

175 tuzlnóu obToiuonycii przeftitwileł -i:: nem
150 centymetrów szerokich a 2 metry długich, Z poręczeniem czysto 
lnianych, z najlepszej przędzy lnianej ’ sporządzonych —  do sprzedania 

wskutek ograniczenia wyrobu po 2 K 40 h za sztukę.
Takiesame prześcieradła, lecz 2 metry 25 ctm. długie, po 2 K 

80 h za sztukę.
W ysyła  się najmniej 6 sztuk za zaliczką.

F STEIN, tkalnia płócien, Nacnod w Czechach. 36̂ 3

3? £8 . I r a j o ^ y
w Krakowie, Rynek główny 1 20, róg ni. Brackiej,

poleca wyroby kra|Owe po cenach faurycznycn w wielkim wyborze.

Powszechnie zrnme ze swei trwafoUci 
i pra*:tfC73>cśC] SANDAŁY HNEZrOWSKII 

mąskie, damskie i dzieciące. 2789190

Rzekę, ppaisda!
W  końcu mamy s z y b k o  i n i e z a w o d n i e  działający ś r o d e k  

p s i e c H r  o d ^ n i o f k o n i .

C o o k a  i J o h n s o n a
a m e r y k .  p a t e n t .  2907 4 5

pisrścicu na nagniotki
1 pierścień 2 0  h, 6 pierścieni 1 K, pocztą 2 0  h więcej na porto. 

Dostać można w każdej a p t e c e ,  jakoteż w s k ł a d a m  a p t e c z n y c h  i t. d.

B a z a r  B r a j o w y
w Krakowie, Rynek główny 1. 20, róg n). brac&iej

poleca wyroby krajowe po cenach fabrycznych w wielkim wyborze.

Rztiby zakopanskie, Zabawki jaworowskie, Slajolika 
z Dębnik i Kołomyi. Mydła i perfumy z fabryki „Tlein“ , 
Fartuszki hucnlskie, Paski zakopańskte. Kapelusze 
słomkowe krakowskie. Naczynia kuchenne kamionkowe 
z Poremby, Łyżki drewniane. 2735 5 o

H G T E I a  B - m n  -  S C U G I
Lwów, ul. Szajnochy 5 (boczna ul. Sykstuskiej i Kopernika)
pod osobistym zarządom właściciela M. Danka. Poleca swój z największym kom­
fortem nrządzony H o t e l ,  pokoje jasne, elektrycznie oświetlone. Czystość nad­
zwyczajna. Obsługa skrzętna. Ceny bardzo umiarkowane. O łaskawe poparcie 

mego przedsiębiorstwa upraszam. 2168 3 3

M. DANK, właściciel hotelu.

a
krojccze notafiśa
patentowane, niezbędne dla większych i średnich 
gospodarstw wskutek uznanej jedynie wielkiej spra­
wności i racjonalnego przyrządzania paszy, me 
powodujące utraty soków, krające na godzinę przy 
ruchń ręcznym 80 do 1 0 Ó cet., przy więnszej sile 
16O do 200 cetnarów poleca B .  P r i i w e r  w  
Krakowie, ul. św. Sebastyaua 3 2 .

3460 2 3

KRAKÓW , GOŁĘBIA S.

*^y?ZSS5Sr Heleny Kaplinslti ej
obejmuje: I )  4 klasową szkołę przygotowawczą, 2745 12 12 

2) 6 klasówce Liceum z prawem publiczności 
i z prawem wstępu na Uniwersytet (rozp. M W . i O. L. 13699) 
Zapisy rozpoczynają się dn 2 czerwca. —  Egzamma wstępne odbywać 

się będą w dniacli 26 i 2? czerwca, a po wakacjach an. 7 i 9 września.

Świe^O&ć młodocianą można zatrzymać 
długu, używając znanycli i za dobre uzna­
ny cli przetworów, jak kremu Simon, w po­
łączeniu szczególnie z wybornym ryżowym 
pudrem Simon, a unikając wszelkich innych 

szkodliwych kosmetyków. 312 lo  12

W o r s e  r g M t z k i  s l i r l M
„glace11 białe i kolorowe. Damskie i meskii para po złr. 1'25

poleca 2434 14 o

T E O F I L  B Ę K N K R
l i r a k ó w ,  D łu g a  4  n a p r z e c iw  I z b y  h a n d lo w e ] .

D A R E M N I E

F t M  & $ s z v n
p iln ik i. sikameK. oieuiorniii żelaza f metali

Braci Borti ■ o Tarnawie
Polecają: Pilniki wykonane z najlepszej lanej stali, raszple do drzewa 1 ko­
walskie. Przyjmuie zużyto pilniki do nasi*1 kiwania. Kompletne urządzenia ma­
szynowe, najnowszych systemów, dla cegielń, młynów, tartaków i rzezaló. Urzą­
dzenia wodociągowe dla zakładów przemysł., obszarów dworskich i t. p. Trans­
misje, tarcze pasowe 1 nnewkowe, kotły, rezorwoary i paleniska kotłowe. Odle­
wy maszynowe i budowlane według własnych i nadesłanych modeli Sikawki 

pożarne oraz wszelkie maszyny rolnicze 
Cenniki 1 kosztorysy darmo 1 opłatnie 3652 1 6

Zakład p ogrzebow y 
J A N \  W O ł ^ M E I G r O

piz]> uL łw. Toman I. ł. tć  przy płatu S z ra a ć s H  Filia: ulica Kopernika L Ł  —  Br 33'.
Zakład ^odejmują -ię un-idzeń pogrzeDowych, ora* sprowadzania awłok «  “ Rzystkicb

_rajó..' europejskick. 145 65 0

przc-z£Łczu się rocznie miliony ra  cele lecz­
nicze, przyezem z pewnością nie pozostaje 
bez próby żaden,z licznych rozmaitych środ­
ków leczniczych jak Kąpiele, ma saź, na ’ ie- 
ranie i t. d., a właśnie ów sposób ieczenia, 
którym szczególnie w ostatnich latach osią­
gnięto bardzo znaczne skutki, mianowicie

„Elektryczny sposób 
leczenia**

pozostaje w bardzo wielu z tych wypadków nie- 
owzględmany ku wielkiej szkodzie chorych, a to 
tylko dlatego, że bardzo wiem cierpiących nie m;. 
żadnej wiadomości o istnienie takiego dogodnego 
i skutecznego sposobu.

Zalecamy przeto każdemu choremu, mianowi­
cie takim co mają nerwowość, neurastenię, reuma­
tyzm, bóle w piecach i głowie, dolegliwości żołąd­
kowe i jelitowe, osłabione serce, porażenie, osła­
bienia wszelkiego rodzaju, dolegliwości miesięczne, 
cierpienia macicy i t. a., ażeby nas odwiedzali w 
naszej oraynacvi gazie w  tym. znakomitym spo­
sobie leczenia udzielamy wyjaśnień bezpłatnie. 
A  gdyby to nic było możliwem to wystarczy znaj­
dujący iię  poniżej kupon przesłać pod naszym 
adresem- l  prześlemy bezzwłocznie swą 64 strony 
obejmującą ilustrowaną 3653

K S I Ą Ż K Ę  Z A D A R M O

„rozprawy o nowoczesnej elektro-terapii**

E le k t r o - t h e r a p e u t i s e b e  O r d k n a tio n
W iedeń, I., U e -e r  M -rkt Nr 14, I. S tock , Abt. 38.

w
0
fe
9

K upun  na b s ią ż k ą  za d arm o :
Po > 4, TU. lw 3

E I i-k tr o -T h c r a p tn it ls e h c  O rd ln a t lo i 
W fe n , I . ,  ^I*?ucp M a rk t , Ł 4, I- S to ck . A b t .  3 8 .

Proszę przysłać mi dziełko: „Ein* Abha dlung uber modernę 
Elektro-Theraple" za darmo opiatnie w zamkniętej kopercie.

Nazwisko:
Adres

■

Związek katolickich krawców Kraków , ul. Floryaiiska 7 .  M M . M l -  
L w ó w j l .  Halicki 7 .  f id a i Ceitr. Kawiarnia.

Pierwszorzędny magazyn na zan ówie îa.
W ielki sKład m aieryałów krajowych i angielskich.

$. rój angielski.
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T A N I A  S m Z E D A Ż  w  M A I S M  i @  B L A N C
KRA K uW , RYN EK  6.

Ldało się nam nabyć wielką masę konkursową znacznego domu fabrycznego — tak, że możemy sprzedawać tanio mc sobie nie robiąc z żadnej kon-
kurencyi. P. T, Publiczność może się o tem przekonać. Są na sprzedaż następujące przedmioty:

Koszule męskie z gorsem pikowym, białe, w najlepszym i Majtki z haftem Wolans tylko . . . .
gatunku, teraz tylko p o ......................................................K  3-90 Majtki batystowe z koronkami i wstawkanr

Koszule z angielskiego zefiru najnowsze desenie . . . K 
Koszule z barwnym iedwabnym gorsem teraz tylko . . K
Kalesony w najlepszym g a t u n n u .................................K  1 7 0 ,
Kalesony a n g ie lsk ie ........................................................................ K
Koszule damskie z płótna King, z ręcznym haftem . . . K
Kiiszulę z szyfonu, ze szwajcarskim haftem . . . K  l'9(i,
Kaftaniki nocne ze szwajcarskim haftem . K 313,
K iszule damski0 batyst, z koronkami Wolans i wstawkami K 
Koszule damskie ze szwajcarskiego batystu, z haftem rę­

cznym ......................................................................................K
Koszule damskie czysto płócienne z haftem ręcznym, w

najlepszym gatunau, teraz t y l k o ................................... K

3-90
460
3'18
270
2'60
278
2-50 
358
3-96

530

350

K
K
K
K
K
E

270
3-96
7-50
2-96
370
430

Halki Alpaka w najlepszym gatimnu i najlepszej barwie
Halki klotowe z 3 rzędami a - jo n r .........................................
Ubrańka dla dzieci prać się dające, dawniej K 7, teraz 
Damskie bluzki batystowe z haftem, białe i barwne, teraz 
Damskie bluzki zefirowe, najpiękniejsze wzory, najlepszy

g a t u n e k ........................................................ K  2 50, 3 50, 4 50
Plnzki jedwabne, czarne i barwne, począwszy od . . .  K  7 —  
Bluzki koronkowe z haftem jedwabnym, w bardzo wielkim

wyborze, począwszy o d ................................1. . . . K  15-—
Chusteczki batystowe z rąbkiem wypukłym, tuziu . . . K  3 90 
Angielskie chusteczki dla mężczyn, najnowsze wzory

t u z in a .................................................................................K  390

Kęczniki pikowe z prążkami »/* tuzina K 2 78 i lepsze
Chusteczki z barwnym szlakiem 1/» t u z in a ...........................K  110
Skarpetki, . . . .  3 pary 64 h, 3 pary 90 h, 3 pary K 118
Pończochy damskie czarne i kolorowe, 6 p a r .......................K  2 50
Parasole i parasolki jedwabne czarne p o ............................... K  9 80
P ó łje d w a b n e .................................... K  5*50
Czarne klotowe p a ia s o le ............................................................... K  B30
Barwne p a ra so lk i....................................   K  3 36

i wszelkie 'nne do tego działu należące przedmioty w najlepszym 
gatunku po zdumiewająco niskich cenach.

Z poważaniem

DYRiM CYA.2675 8 O J
Ukorzony filozof

(izr.). z celujiicą macurą, "oszukuje lekcyi na 
prowiucyi. — T S f f lM ,  P o d g ó rz e ,  ulica 

3-go Utaja 22. 3615 2 9

D ■ egzaminu
z r a c i iu n k o w o ^ c i  t iu ń s tw o w e j I  tm- 
« h a l ł e r y i  k u p  ; c k 'e j  pojed. i podwój, 
przygotowuje w jaknajkrótszym czasie S ła  
i i is k a w  U  i i  n a to u  i< z, kw. c. k urzędnik 
lachunkowy. sądowy i zw. lustrator Stowarzy­
szeń zarób, i gosp., bvły dyrektor Banku (Sio 
warz -urobkowego) u  K r a k o w i e ,  u l .  D łu ­
g a  1. ID , I piętro. 193 61 0

WIĘKSZA PART £ A

Starego Wina Maślacza
łagodnie wytrawnego, nieco słoaka^ego, nad­

zwyczaj dobrrgo flaszka l i r .  1'50

W HANDLU JAROSA PIEKŁY
w  P odgórzu

Odbiorcom z Krakowa przy 5-ciu flaszkach 
pnsyłam i opłacam akcyzę. 2569 9 10

„ H a k a t o ! "
znnkomicie tępi szwaby, prusaki, pcnły, 
^nuchy, pluskwy, mszyce i wszelkie owa­
cy. "Wszędzie do nabycia w tartonach 
do rozpylania po 20 h.

Główny skład i wyrób w Drogueryi, 
Kołomyja 3097 i 13

S ły n n e  w  ś w ł e c l e  w o d y  m i n e r a l n e  
z e  z d r o j ó w

V S C H Y
Własność rządu francuskiego. Polecane przez 

pii rw ze powagi lekarskie. 
C e i c s t i n s :  W cierpieniach nerkowych, mo- 

-zowy jh pęcherzowych, w gośćcu i cukrzycy. 
G r a n d ^ - G r i l l e :  W  kółt ich wątroby i ] a- 

mieniu żółciowym w niedomaganiacl. orga­
nów poahrzusznych 

H o p i t a l : "We wszystkich słabościach żołądka 
i  kiszek 2666 6 9

Dostać -nożna we wszystk> ih nanulucli wód mi­
neralnych i aptekach -  Na kapsli i etykiecie 

znajduje się nazwa odnośnego zdroju.

?rz;ów pottMti się i rąW
Znakomity i niezawodny środek

indol
Sposób użycia umieszczony wewnątrz. 

Cena flakonu 80 b.
W yrób i skład główny: 

Apteka pod „ z ł o t ym  s ło n ie m '1

H.Bartm ański i Ska
K raków , ul. G rodzka 2 2 .

2835 17 20

Pra n ia te ra z je s t p rzy je m n o ś c ią !

rnwoczesny śrcpeK dc prania.
Zupełuie nieszkodliwy! Nie jest 
to chlorek! Jednorazowe zagoto­
wanie — a bielizna jest lśniąco 
hiał^! Nie potrzeba trzeć ani rę­
kami ani szczotką! Nie potrzeba 
stołu! Oszczędność na pracy, cza­
sie i pieniądzach! Użyty raz — 
pozostaje w użyciu na zawsze!
Wyt. fabryk an t w  A u sir  o -W ęg rzech ;

GoitiieS Soffli, Wiedeń ni|l.
Dowodnie urzędownie zebrane 

A  < E npi _ .a wszolkkh “tanów i krajów 
n l S l  O f l j f  ą0 przesyłania ofert purę 
rżeniem porta w Internat. \UresseJl B '.r ea1.  
Jfoseł 4 o se n j w e ig  und Sotane, W ien, 1 
SmmsMtolsg.il. Telefon 16881, B udapert, V. 
Nador utcza 20. — Prospekty franco 174 34 52

Proszę zażądać
g ra tis  ł Iranko

jimego bogato ilustrowanego cennika 
f z przeszło ‘iOOC odbitek zegarków, 
wyrobów srebrnych, złotych muzy­

cznych i t, d.
Pierwsza tabryka zegarków HANS BO liRA D , 
c. i k. nadw. dost. w Briix Nr 1390 (Cz«chy). 
Zegarek Roskopf szwajc. systemu 5 K Ke- 
|estr. niklowy kotw, zegarek rem, „Adler Ros- 
kopf“ 7 k Prawdziwy s,< brny zegarek rsmon- 
toar 810 K. Niema ryzyka! W -m ia-a  lub rw»ot 
pieniędzy 3491 4 60

FABRYCZNY
S K Ł A D

lub chce totognfować niech się zaopatrzy w cennik 
składu aparatów i przyborów fotograficznych

11
(róg piani)------------

w którj rr otrzyma wszelkie przybory najlepszej jakości i po cenie najniższej, 
za gotówKę i  na spłaty, Cenniki na żądanie bezpłatnie. Zamówienia z prowincyi 
uskutecznia się odwrotną pocztą nie wliczając kosztów opakowania. 3453 4 20

latutaioj Mak do Monia
M s  z łupin 
drzectiGCdęch.

wło®»

tSJ
O
N<T>
8-CD
B

‘ .. .rt cl? ^  k  :<S.
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&. <<>• _■
Wynalazcy:

M&F.  Longin
Wiedeń, I., Karntnerstr. IB

2472 9 10

Maja, na składzie w Krakowie: apt. K. Wiszniewskie­
go. Jakób WiSniewski i Ska. diog. We Lwowie, Piotr 
Mikolasch i Ska, apt. H. Rubel daw. Zyg. Rucker, apt.

V
-A, -2* -J? 6V

Uroffs (ui^ej ziicczy nlź S i i^ t o o !
Piękną cerę można mieć przy użyciu K r e m u .  V e n i l S  usuwającego 
P  IEGI, plamy, opaleniznę i liszaje, oraz 1*11 J r i t  V l* 1 1 i1 IS  dla pań, 
nieszkodliwego; subtelnie i delikatnie przylegającego do twarzy. Poleca 
laboratoryum St. G ó rsk iego  w W arszaw ie. Główny skład 
w Drogueryi Magistra farmacyi <T. HANAKA, Kraków, Szeuska 5.

Krem Yenus słoik & 1 kor. 50 h i 2 kor. 50 h. Puaer Acuus pudełeczko a 40 ha)
3154 4 10

F A B R I K i  K O L E JE K
wgsKotorowjch i konstrukcyi żelaznych

* .  N I E S ł l . d b W S K I  I  S l u > .
Kraków - Biały Prądniku

)
Wyrabia: Wózki żelazno i drewniane, tory stałe i przenośne, 

zwrotnice, tarcze obrotowe, łącznik1 do szyn, gwo­
ździe ręcznie kute, śruby, taczk' żelazne.
Wszelkie bonsti-nkcye żelazne, ogrodzenia żelazne, 
bramy, furtki od n aj zbyt ko wuiej szych do najtańsz.

Biuro sprzedaży:

3iun Tethn. ilniupnia Kraków, imim  15.
Telefon Nr 814. 8367 5 0

A L L I A N Z “n
Akcyjne towarzystwo ubezpieczeń na życie i renty we Wiedniu.

Filka w Krakowie ul. Floryańska 1. IG.
Kapitał gwarancyjny według zamknięcia za rok 1906 

R  1 1 ,0 1 3 .4 5 0 *4 2 .
Najtańsze taryfy, najdogodniejsze warunki opłat, pożyczki na własne police.

Ubezpieczonym wypłacono do końca lutego 1907 r. 
l i  6 ,7 2 8 .5 1 7 *1 2 .

Ubezpieczenia zawiera się począwszy od 10 halerzowej premii tygodniowej.

Zuolni agenci obojga płci otrzymają każd9j chwili zajęcie za bardzo dobrą
prowizyę, siałą pensye I dyety. 2952 6 ia

Przyrząd; do kąpieli
: przyrządy do leczenia zimną wodą, do parówek, 

toalety, umywalnie, klosety.
3141 3 3

FaUnrl!? grzyrzailśw de kąpieli 
n. STE1MER

Wiedeń, II., Taborstrassi 33.
Telefou 1387/YI i 17914

UbntK nusiiewaiu cenniki u darmo. A

< O T < 8

do sukien  
do w łosó w  
uo k a p e lu szy  
do r ą k

wyrobu krakowskiej fabryki
0

poleca w wielkim wyooize po cenach umiarkowanych

Magazyn Nowości A. Skórczewskiegb i Polakiewicza
2962 5 5 Kraków, Fibryausks. 13.

R a k ie t y ,  P l ik i ,  R u e lk f ,  P l i k i  n o ż n e  „ F o r  l - I i a l l “  I I .  p .

K r o k i e t y ,  H a m a k i  i m e  przyborj sportowe w wijlkim wyborze. Nowość „ D ja l * o l o “
najnowsza gra i zabawka — polecaj.y najtaniej

l m S p ó ł k a .
Cenniki tego działu dam o i opłatnie.

K r a k ó i . ,  
R yn ek  3 7 .

GRAND PRIX, POWSZECHNA WYSTAWA PARYSKA 1890

iw izn y  ptyn RESTyTOM
c. i k. uprzyw. woda do mycia kom. Cena flaszki K 2'80.

Przeszło od 40 lat używany w stajniach 
nadwornych i stajniach wyścigowych do 
wzmamiania przed wielkiemi natężenia­
mi ? do przywrócenia sił po wielkich na­
tężeniach, przy sztywności ścięgi :n itp. 
uzdolnią konia do nadzwyczajnych czyn­

ności w trcnmgu.
K w fzd f p łyn  resty tu cy jn y

brzmienie słów Winieta I ooakowanie ochroniona. 
Prawdziwy tylko z obok majdającym się 
znakiem ochronnym. — Do nabycia we 
wszystkich aptekach i drogneryacii. — 

'Ł> Illnstrowane katalog5 gratis i franko. 
Główny Skład F ran ciszek  Jan K w lzda, c. i k. anstr.-w .r. Ł. rumuński i książ. buig. 
dostawca nadn aptekarz obwodowy w Korneuburgu pod Wiedniem. 236 14 30

M s a n c e .  HcooSćIH —  M s a n c e .
Nowo i z wielkim komfortem została otwartą

M u r w  i l u i t t i i i a  -  Grod7kr L. 49 .
Kuchnia smaczna, codzieu świeże zakąski, obsługa a la miuut. —  Codzień 
koncert znakomitej orkiestry salonowej z udziałem kilku solistów Orkiestra 

pod dyrekcyą znanego kapelmistrza p. Sellera. 2567 18 52

Riądowo uprawniona

.faiurte m  o ii it  s k  w is p s ty a iw i iKiilcyfi
pod firmą

l  R2ACA i 0  a  H S A K IO lc
ppi,y ś h . Gertrudy pod Nr. 4

wyrabia pod Kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecore przez to>. Tow

w o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiaoająti składem chemiczn. i- wodom: BILIŃSKIEJ, GESSHiiBLERSKIEJ, 3EL- 

. TLRSKIEJ. Y1CHY MARYENBADZKIE1. HOMBCRG, KIS3INGEN, tudzież

s p e c ja ln e  leczn icze 212 53 o
jak: litową, bromową, jodową, zelazistą, kwi śną, oraz w o d y  l e c z n i c z e  Ł O rt lia ln e  

z przepisu P r o t .  J a w o r s k i e g o .
Sprzeuaz czssikowa w aptekach i drogueryach. — Cenniai na żąaanle franco.

Ż E G I E S T Ó W w  G a l i c y !  na<ł P o p r a d e m .  
P o c z t a ,  t e l e g r a f  I k o l e ]  

w  m i e j s c u .
Najsilniejsza szczawa zeiezista: kąpiele mineralne, gazowo-wodne, borowikowe, 
bydropatyczne, słoneczne i rzeczne w  Popradzie. W  bieżącym toku zaprowadzono 
kanalizacyę, w o d o c ią g i i elektryczne oświetlenie. Przerobiono łazienki. —  do­
budowano 2 wille o 125 pokojach. Okolice należy do najwspanialszych na Pod­
karpaciu. Lekarz zdrojowy: Dr Tymoteusz Piotrowski. Woda żegiestowska do 
nabycia we większych składach, oraz w zakładzie (40 flaszek IB K.) Trzy 
sezony: L ou 20 maja do Bo czerwca; II. od 30 czerwca do 1 września; 
III. od 1 września do 30 września. W  sezonie pierwszym i trzecim ceny 

kąpieli, oraz mieszkań o SO1/, niższe. J886 30 30

H d l L - t z o
się chce tanio ubrać według angielskiej pier 

W370rzędnej mody, zamawia ubranie u

&ÓMKI, krawca
K r a k u u r,  F lu r y m i s k a  2 1 .

Na prowincję wysGani próbki, modele, spo­
sób bran:a miary, oraz ceny ubrań. 3317 5 9

Morele!!!
najlepszy gatunek stołowy, codzień świeżo rwa­
ne, wysyła w 5 kg. koszykach opłatnie za 3 
K 80 h. koleją 20 kg. za 14 K  o p ła t n ie  
L. AnTNEU, Yersecz 8, Węgry. 3464 4 10

Posada inspektora podróżującego
w dziale nuczpieczeu życiowych jest w reno- 
mowanem Towarzystwie do obsadzenia. Pobory 
stało według umowy.

Wymaga się kwalifikacyi w tym zakresie 
działania, jaaoteż biegłości w języku niemie­
ckim i podania rofereneyi, na podstawie któ­
re" zaangażov'anie mogłoby nastąpić.

Zgłoszenia.,Inspektorat" poste restant” Kr»- 
kÓT, za okazaniem kwitu inse1-. i 8617 2 3

MAGAZYN
pod firmą

SABINA KOB.ALL
Kraków, Grodzka 9,

poleca na sezon obecny płaszczyki dla 
chłopców i dziewcząt oraz bluzki, halki, 
spoanice i szlafroki w wielkim wyborze.

Ceny niskie. 3284 8 12

K r a k ó w  • U lica K a rm e lic ka  i,
poleca Szanownej P. T. Publiczności, 
obuwie wszelkiego rodzaju i gatunku 
7 najlepszych fabryk jakoto: Krajowych, 
Amerykańskich, Karlsbadzkich, Fran­
cuskich i Wiedeńskich. 3065 4 3 

Proszę uprzejmie Szanowną P. T. Pu­
bliczność o łaskawą pamięć i względy.

-PigKoe, DraKiytzne i tM

CM
*
tocx

KraKow, Wolska 1\i. 
Faktyna lalek oraz klinika.

Spęcyainuść fabryk.: mi głowami, wło­
sami do czesania w krakowskich strojach, mó­
wiące i nowe lalki drewniane własnego pomy­
słu; bardzo praktyczne i trwałe. Nadto naj­
większy wybór lalek na Galicy? wszelkiego 
rodzaju i wyrobu. ; Pozatom wszelkie P rzy­
bory dla lalek-, sukienki, buciki pończoszki, 
kapelusiki, parasolki, zegarki, rękawiczki, to­

rebki, wózki i t. p.

■ I P N  R E H A K
Oerveny Kostelec (Czechy'

tkalnia towarów lnianych i adamaszkowych
wyrabia.

płótna, bieliznę stołową kanatas;, krysety, szo- 
tysze. Oksfordy kr stony. obrusy, chustki dr no- 

ręczniki, ścierki, serwety i serwetki i t. <* 
w najlepszej ;aitości i po i ajtańszych cenach 

W ypraw y ślubne 
bieliznę do hoteli, łaźni i szpitali. Wzory na 
żądanie opiacone. * 3002 7 20

Pożycza P l e i M
w każdej wysokości dla k a ż d e g o  na 4  do 5*/, 
na skrypt dłużny z poręczycielami lub bez po­
ręczycieli, spiacalno w miesięcsa; ct ratacn o_ 
1—10 lat. Bez opłaty poiroduictwe. Poży­
czki na reainośoi na 3*L%  spbnSłae w 3P bt 
lat, w najwyższych kwotach. Nfciwiehue* 
ności finansowe. Szybkie i dyskretne załat' 'l 
nie. — Administration des B “sen Courier, L«- 

dapest, Hauptpostfach.
Pożądana marka na odpowiedź Koi spoflien- 

cya niemiecki.. 5 6

Najnowsze
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derbata z Brodów!

Herbata z Brodów!

Oli dawien dawna z swe] dobroci I zapachu znaną prawdziwą
Herbatę resyjsfcą

8 zbioru majowego, poleca handel 54 1<X>

W. A D A M O W I C Z A
w Brodach ns pogranicza ros> jakiem

1 font „Familijnej" bardzo dobrej ...............................K 2 80
1 font , ‘lclang de Morkou" w oryg. ipak., najlepszej 7-— 
1 'unt „imperial11 cesarskiej, w oryginalneoi opakowaniu 7-— 

toni „Okruchów,, z najlepszych herbat kwiatowych 240  
Kawa Ceylon palona gorącem powietizem ‘ /, kg’. K T6( i 2-20 
Bulion wołyński X kilo  ................................................... za . 640

ZAKOPANE
Leczenie klimatyczno-dyetetyczne. Ilygieniczne urzą­

dzenie. Komfort.
Centralne ogrzewanie, kanalizacja, wodociąg z zimną 

i gorącą wodą, kąpiele i t  p.
Ceny od 10% kor. dziennie. Prospekty na żądanie.

Kierownik 7>>* Z. Czaplicki. 263« s 12 

M M M w a a a i g r o u i H n i t f t

B A N K  G A L I C Y J S K I
dla handlu i przemysłu

w Krakowie, Rynek główny I. 25

Mmiije stboukl
(Safe deposits). .

Za opłatą 30, 50 lub 75 koron rocznie otrzymuje wynajmu­
jący w skarbcu specyalnie na ten cel zbudowanym i stalą 
opancerzonym, schowek do wyłącznego użytku i pod wła­
snym kluczem, gdzie bezpieczrie a dyskretnie przechowywać 
może swoje mienie i dokumenta. 8334 4 6

Jon ihnoiwia
oi M o a i t »

» » « » « » » SaKietinics 20.
Poleca 2202 6 0

Prawdziwe Mleko ogórkowe 1 kor.
Prawdz.wn Krem ogórkowy I kor.
Prawdziwy Puder ogórkowy 1 kor.
Prawdziwe Mydło ogórkowe 1 kor.

do w y d e lik a c e n ia  i u p ię k sz e n ia  twarzy. Znakomite, 
prawdziwe, naturalne.

Medal złoty na Wystawie hygieniczno-lekarskiej

Krainie Płótnc Korczyńskie
oraz weby śląskie i irlan dzkie surowe i apretowane na bieliznę wszelkiego 

rodzaju oraz dla rooót szkolnych i dla celów malarskich
P Ł Ó T J fA  S Y S T Ł S I )  K s .  K J S E IP P A .

H L E L IZ A Ę  S T O Ł O W I  B I A Ł A  J K O L O R O W Ą
na 6, 9, 12, 18 i 24 osób.

— Ręczniki adamaszkowe — Chustla do nosa — Ścerki — Magiowniki —
B I E L I Z Y Ę  1 )4 W S I i  A W N A E L K I E O O  R O IT A A .H

P A B B Y C Z Y Y  S b i l O  S Z T B T Y I iG Ó W , S Z Y F O A Ó W  I  P E R -  
K A T J  z fabryki B . § € H B O Ł L A  S A N A .

KOMPLETNE "W YTRAW Y ŚLUBNEi
poleca po cenach fabrycznych i bez lconkurencyl

Jfiarya ?rauss w  K r o w i e  —  J M  główny 7 .
P R Ó B Y  Y A  Ż Ą 0 A Y I E  B A B  M O  I  O P Ł A T Y I E .

GALICYJSKIE TOWARZYSTWO MAGAZYNOW E
DLA PRODUKTÓW NAFTOWYCH WE LWOWIE

Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką

Ul. Trzeciego Maja 19 (od 1 Hpca Cliorążczyzna 7)
otworzyło o d d z ia ł  o p a lo w y  ropą;, celem którego jest rozpowszechnianie tego 
rodzaju opału. — Towarzystwo posiada własne zbiorniki o pojemności łiOG.OOu ctmtr„ 
własne rurociągi. — Podejmuje się dostawy ropy w cysternach własnych i beczkach.— 
Urządza instalacje i przemiany do opalania ropą potrzebne — Dwunastoletnia dzia­
łalność Towarzystwa daje najzupełniejszą gwarancję dokładnego wywiązania się * 
z przj jętych zobowiązań. Na żądanie wysyła odwrotnie oferty i kosztorysy i uaziela 
wszelkich do tej sprawy odnoszących się wyjaśnień. ' * 2497 9 12

S w o m ta is k ic iiM k
F iR M

E a n a i i  &  Em, H e w  Y o r f e ,  B a r r j  &  
S r e c k f o n ,  L i n g  i  H a m a n i e  U l  S .  JL
poleca w wielkim wyborze

2961 6 6 M a g a t y n  K o  u o ś c i

fi. S te f*?  i M m
w K rakow ie, Y loryaAsLa 13.

Zalety: trwałe, neprz^mekalne, wygodne 
i ferma prawidłowa.

NOWO WYLANY

ttielki Rcluloj wzyborto sijorteycii
zawierający

pian pucn tenisowego — ceny wszelkich przy- 
berów tenisowych^ piłek nożnych, kręgli, hama­
ków, krzeseł 1 leżaków ogrodowych — przybo- 

rów gimnastycznych 
oraz przy bepów rybołówczy oh

2747 16 0 wysyła darmo

K m n  Uniwersalny 5omim Drafensr,
K r a k ó w ,  p L  S z c z e p a ń s k i  3 .

Sensacyjna n o ^ ć ć !
Artystyczne i naitrwalsze fotografie wykonuje na wzór zakładów an­

gielskich i amerykańskich 3220 8 10

„UKŁAD KUKU"
w K ra k o w ie  —  n ap rzeciw  hotelu „ R o y a l‘%

po cenach

12 sztok wizytowych . . . złr. 1-30 
12 s z u k  gabinetowych . . . ztr. 2*90

Ceny innych formatów są uwidocznione w naszych wystawach 
Zdjęcia wykonuje się codziennie bez względu na pogodę.

M i  wybór! -  Ceny niskie!
tS C | 9 d lU S 2 &  słomkowe i filcowe Krawaty od 50 hal.

ń ąW czS ń  i paski ,
Bielizna biała i kolorowa siatkowe, tcnnlsowć i turyst. &e&zolki 
E c l a i e r z e  najmodniejsze fasony : pikowe i jedwabne K a m i z e l k i  

S k a r p e t k i  koiorowe płócienne i batystowe C f e t s r t k l

P r z y h o r ;  d o  p o d p i s y
torby, walizki, necessery, worki, pndia, paski, pledy i t. d.

1 PErfumy, Mydła, M i n y  toGistc2 >, Przybory di polonia
poleca

Bolesław Wierzejski
w Krakowie, Rynek giewny, Linia A-B, róg ulicy Floryańskiej.

(Kasa zamówień icatri miejskiego). 334( 9 10

Kipiele te, stesowaoe na OTdynacyę i 
pod kontrolą działają znakomicie w ast- 
n ń , cierpieniach Łjrw ow ycn, zapal 
nlar1* oskrzeli (b -on cbitń ) , r ozedmle 
płuc. wauac] sersa. nerwowe] alemocy 
piclowej ltp., niemnie] S o ikonaiy środek 
.0 pobudzeni i krąż n a P j ! , Skulsl 

tak! sam, jak po kn .ac,* w zdrojowis­
kach 'agcantcznycl a Koszt stokroć

nJ" >zj

Nabyć można w 
a ptekach i żądać 
z marką fabryki „T LEN "
. tzne za iw dczenlw i podziękowań^ 
Klinika chorób wewnętrznych ć k. Uniw 
wt Lwowie. — Do* Zarządu Fabryki 

„TLEN- we Lwowie

Z przyjemnością poświadczam, i «  sto­
sując. kąpiele z C<1 (Kwasu węglowego i 
wrrobu fabrj'ki „T ler“ we Lwowm w 
odpowiednich przypadkach, przyszliśmy 
do przekonania, że wrrób ten zasługuje 
pod każdym względem na zupełne uzna­
nie, polecenie i zastosowanie w tych ra­
zach na które kąpiele takie są wska 
zane.

Prot Dr G.uziósk;
dyrektor kliniki lek. Uniw. lwowskiego.

Lwów, 15 maja 1907

Szanowna Dyrekcja „Tlenu".
Zalecone mi przer Dra Bron, Owczar­

skiego kąpiele t bw?.,em węglowym (CO,) 
w ilości 30 co drugi dzień, pobrałem z 
fabryk. ,T len“ i za ich skuteczne dzia­
łanie dziękuję WWPanom.

z poważ .nien BuiesUł. Lewicki 
naczelnik Wzajemn. kredvtu.

Zaświadczeni.),, Z całą szczerością i  sn- 
m.ennuścir poświadczyć mogę że kąpie­
lom z kwasu węglowego, wyrabianym 
przez lwowską fabrykę „Tlen1, zawdzię 
czam po długoletni*;] ciężkiej choiohie 
serca, którą stwiord-ili i n n ; : profeso­
rowie: Dr Neussei, Dr Widman i Dr Prus, 
powrót do eaoełnejo zdrowia, i z tego 
powodu każaemu cierpiącemu na serce 
używanie tych Kąpiel* według wskazówek 
lekarskich, jak najwięcej polecam.

Zdzisław Kamiński 
naczelnik salinarny w Lanczynie.

kam zaszczy. oznajmić, że rzeczywi­
ście tylko kąpiele z kwaju węglowego 
wyrohn fabryki „Tlen'" wyleczyły mnie 
z reumatyzmu, fi a który od 8-go rokfi 
życia swego cierpiałem. Używałem dotąd 
wszelkich .,r jdnów i różnoreduych kąpieli, 
lecz whzystłfo bez sjcutirn. Kąpiele fior- 
czano. słone, gorące, hydropatT ozne, ma­
sowania itp., przynosiły ulgę na c-as 
krótki, lecz z najdrobniejszej przyczyny 
choroba znowu wracała Dopiero za po­
radą lekarzy użycie 26 napięli z fabryki 
„Tlen“ uzdrowiły mnie i od 2 lat nie- 
mam więcej bólć***, ani Łamania. Proszę 
przyjąć serdeczne podziękjwanie za swój 
cudowny preparat.

idol* Hela
, aptekarz.

Do Szanownej Dyrekcji fabryki „Tlen" 
. we Lwowie.

Z prawdziwą przyjenmością spieszę po­
dziękować Szanownej Dyrekcji za rychłe 
przysłanie mi piętnastu paczek soli do 
kąpieli z kwaiem węgl wym, których 
działanie w mojem znużeniu i wyczer­
panie nerwowcu, okazało się wprost nie- 
zrównanem. Zuasomiiy ten wyrób jest 
istotnie goany jasnajszerszego rozpow­
szechnieni L.

Z wyrazem prawdziwego szacunki 
L. Srokowski, literat.

Do Szauownego Zarządu fabryki „Tlen".
Upraszam o nadesłanie 10 skrzynek 

soli do kąpieli z kwasem węglowym dla 
mojej kuzynki. Jest to cudowny środek, 
który w yeczył mnie znnełni z renmi.- 
tyzmp ręki. Od kilku lat c:erpiałam ak, 
żj ruszyć ręką nie mogłam, obecnie od 
roku nie czuję najmniejszego bolu i swo­
bodnie wiadara ręką i t. d.

Zoila Solski

Setki podziękowań, k.órych dla tuaku 
miejsca nie drukujemy

Oprócz kąpieli i  kwasu węglowego, które 
w ciągr l ilku lat brrdzu się rozpowsze­

chniły, wytwarzamy obecnie-

rm iele borowinowe z kwasów węglo­
wym.

Kąpiele borowinowi zwykle F/ancem* - 
buhk ;.

Kąpiele jodowo bromowe z kwaaen* wę- 
glowyir.

Kąpiele balsamiczno-sosnowe z kwasem 
nręglowyn-

Kapiila siarczanu z kwaeem węgio- 
wym

Przyrządzenie kąpieli z naszych soli jest 
nadzwynaj dogodne, a sarna kąpier Bar­

dzo przyjemna w użyciu.

Cenniki, prospekty gratis i franko 

3211 4 0

Fabryczry skład lalek i z a b a w i  Pi o Nlaryacki 2.
O

największy wybór lalek —  gier towarzyskich —  
wózków dla lalek —  koni na biegunach etc.



1 0 Nr. 303. n o w a  r e f o r m a .

Asystent farmacyi
po za . j j "  za.-tępstwa lab po ady. Farmaceuta 
poste restantoK rosn o. >619

P A N N A
Mzloiniona w krawieczyźnie znajdzie umie­
szczenie w handlu konfekcji dziecięcej Fran­

ciszka Martina, Kraków, Rj nik gł. 12. 
Ogłoszenia osobiste między godziną L—2 po 
południu. 3618 1 3

Sobota 4 Lipca 1908

u u  lu^&iun R P jm a ia ju i i f i l
Jajtd  H o ło je w s k ie g o  w  W a d o w i­

c a c h  potrzebny jest p ra k ty k a n t.
3611 1 3

Z A K O P A N E .
Smęrw wybudowany z komfortem urządzony

H O T E L  C E M T R A L W ,
Pokoje od 2— 10 koron. 3643 1 16

H r 7 V ) f  przyimie do praktyki ma- 
W v i i U «  'arstwa dekoracyjnego — 
K .  O r l e c k i ,  K r a k ó w ,  Gaibar-
ska 1. 12. 3642 1 14

Konkurs.
K u . chorych drukarzy i litografów 

w Krakowie rozpisuje konkurs na posadę 
l.karza chorób ogólnyctf (oprócz skórnych 
i wenerycznych) od dnia 1 września b. r z 
placu 1000 koron rocznie i ryczałtem 200 K 
na dorożki w obrębie miasta Krakowa. Wyma­
gana przynajmniej 2-letnia praktyka szpitalna 
Inb kHniczn i na oddziele chorób wewnętrznych.

Bliższych informacji ndziela Przewodniczący 
Kasy w poniedz ałki i soboty w loku a Stow. 
drukarzy „Ognisko®, Rynek ot. 12, Ul piętio, 
między godz. 7 a 8 wieczorem, udzie również 
należy nadsyła: podania do dnia 31 lipca.

Kraków 27 czerwca 1068.
3507 3 3 Zarząd Kasy chorych.

Pokój frontowy
umeblowany lub bez mebli, na II p. 
przy ulicy Pędzichów I. 17 do wynaję­

cia zaraz. 3346

U c z e ń
znajdzie umieszczenie w księ­
garni i składzie papieru W . 
P o t a r a ls k ie g o , Podgó-  
rze -Iira k ó w . 303913

bezinteresownie doborowe­
go personalu biurowego, 

nauczycielek, administratorów, rządców, 
leśników, gorzelmkow, non, gospodyń. 
Kon cos. Biuro W ywiadowcze, Lwów, 
Ormiańska 30. 3671

3 0 - l e t n i
przystojny urzędnik pocztowy zawrze znajo­
me Te w celach matrymonialnych z posażn.i 

panną albo wdową.
Zgłoszenia nie anonimowe pod „Szczęście" 

poste restante Kraków. 3610 1 2

P l t S A n i a i *  koła 15 lat p °trze*
W - f c l ! .  f w w  bny do drobnych 
posług od 15 lipca.

Wiadomość: Droguerya, Kraków, ul. 
Zwierzyniecka 1. 4. 3641 i  3

i  wjudi?:ii i lub 2 pokoje umeblo­
wane na czas dłuższy 

lub krótszy. Krupnicza 16, II piętro. 
Wiadomość tylko na II p. u p. Toma­
szewskiej. 3637 1 5

L/ć!ł8
Trzecie piętro

iv domu przy ul. sur Anny l. 3,
do wynajęcia od października.

3691 1 )

A h o n l w o n t  W y ż szk- przem- w yi,z-n u o U l fłCTli mech.-technicznego poszu­
kuje posady Biurowej. Zgłoszenia pod 
i B 4 pote rest. Kraków 3657

Maszyna
do robienia pończoch, skarpetek i t. d.. prawie 

nowa. bajecznie tanio do sprzedania 
Wiadomość u portyera: Rynek, Pałac Spiski. 

3650 1 2

Młoda osoba
poezukuje miejsca zaraz za bonę pannę słu­
żącą lub pry watnie po domach _ i prowincji. 
Zgłoszenia: Zarębianka, Brzesko ul. Slotwiń- 
ska dom p. Dut-ica, 3636 1 3

H U  H E N N U  M I M
Kraków, Grodzka 13, TeL 43

302 53 0

poleca

o  m  m r j  o ®  e s n
nowości w materiałach i gotowej kontekcyi damskiej. 

Rękawiczki Iranc oskie I angielskie I kapelusze /a n a m a " .

Cement i Gips sztn- 
katerski i murarski.

Wapno hydrauliczne.
Antimerulion.
Karbolineum Avenai ius

Tektury smołowe do 
pokrywania dachów.

Smoło wiec gazowy i 
drzewny

Farby na dachy
Farby do fasad.
Lak.ery do kapeluszy 

słomkowych.
-rodki do czyszczenia 

pkm.
Farby do firanek i ma- 

teryj
- a n n a n i  h

S i a t k a * R yn ek  3 7 , 
linia A~B.

polecają po cenach najumiarkowańszych:

i
Przyhory do gier sportiwńi ongielsKich

H C
.  i

oraz
P rzy rzą d y  gim n astyczn e, ogrod ow e. H u ś t w k i .

B atony i p iłk i gum ow e.
B a n ia k ' d la  d o ro słych  dzFeci. —  P rzy b o ry  do 
rybołostw a. Nowość „D ja b o lo "  najnowsza gra i zabawka. 

Cenniki na żądanie darmo i opłatnie.

Perfumy. —  Wodę kolońską —  Mydła toaletowe. —  Pudry. —  W ody i olejki do włosow. —  8 rodki
do czyszczenia zębów i inne artykuły toaletowe. 3582 l  2

■ H P B H n n H s n B B s n B n

F arby olejne do uży­
cia gotowe.

Farby olejne do podłóg.

| Farby lakierowe, szyb­
ko schnące.

Laiciery bursztynowe 
i spirytusowe do po­
dłóg.

Masę woskową do za­
puszczania podłóg.

Masę francuską do za­
puszczania posadzeK.

Lakiery, Kremy i Pa­
sty do odnawiania

i i odświeżania żół­
tych, popielatych i 
czarnych bucików.

j Farby, Lakiery, E m a l i e !
farby pokostowe, masa woskowa do posadzek, pokost,’ olej do świecenia 
i maszynowy, lakie>y na skóry, bruuolitię. sekatyrę, poleca po 'cenach

fabrycznych
3664 i  10 fabryica lakierów

L Baranowskiego. Wolska 22.

Mik @ hotel Mm  Piast

K u fe rk i do p o d ró /y  płótnom oklejane 
P aski do pledów
T orebki ręczne skórkowe i jedwabne 
Portmonetki skórkowe
Sczciwtki do h u  ki en i włosów
S z c z o t e c z k i  tlo zębów i  paznokci 
W sz e lk ie  artyk u ły  tealetow e 2774 5 o

polecają po cenach najniższych i w wielkim wyborze

i IcKldtl ( M u l c ie ż ? .
Kier. Dr J. Zanietowski. Włas. Bogdan Hiiff. Wi.sła ad Ustroń, śla-slc anstr.. Willo do najęcia.

3 141 5 10

Wiśnie hiszpańskie
do smażenia i na kompot co dzień świeżo zry­
wane, wysyła w 5 kg. koszykach opłatnie :a 
zaliczką 4 K. Gottfri: d. dom eksportowy, Za­
leszczyk, iNr 4. 353 i 4 5

lin lityłasyl KrnKursnasj
nabyłem 7800 koszul damskich. Są one 
zupełnie z najlepszego szyfonu, zo szwaj- 
carskieim koronkami i a-jour Nie mając 
ich gdzie pomieścić, sprzedaję po 1 K 
85 h za zaliczką Emanuel Rotholz, Wie­
deń, VU., Neustiftgasse 77. Zamówie­
nia muszą być w Wiedniu najpóźniej 
we środę. 9fi02

Szyfony 1 wek y
Sprzedaż okoiisznosciona dla każdej gospodyni*
Z powodu opróżniania wielkiego składu 
domu hurtownego. do sprzedania po zna­
cznie zniżonych cenach: W eba 16 K, 
Najlepszy i najdelikatniejszy gatunek 
szyfonu 16 K, Sztuka dymki adamaszko­
wej K 14'50. Każda sztuka jest 82 cm. 
szer., 23 m. długa. W ysyłka tylko za 
zaliczką. M Neumann, fabi ykant bielizny, 
Wiedeń, I., Fischtof Nr 3. 3677

F IL IA  C. K. U PR ZYW . GALIC. A K C Y JN EG O

B a n k u  H i p o t e c z n e g o
W  K R A K O W I E  

W c h ó d  z  R y n k u  g ł ó w n e g o  L .  2 1

b iu ra  p arte ro w e , te le fo n  N r 3 8 1 :
Kantor Wymiany sprzedaje i kupuje papiery wartościowo, monety za­
graniczne, wydaje listy kredytowe i czek. na zagranicę, wypłaca kupony i wy­
losowane efekty bez potrącenia prowizy,, ubezpiecza papiery losowane przeciw

stracie przy losowaniu.
Oddział depozytowy i Schowki depozyiowe (Safe-De-

posits) w opancerzonycli kasacli ogniotrwałych.
Oddział weKslowy.

Oddział wkładek gotówkowych w rachunku bieżącym i na
książeczki rachunku bieżącego; wydaje na żądanie oprocent. asygnacye kasowe. 
Oddział towarowy, Składy zbożowe Fiiii przy ulicy Zacisze. Osobny

magazyn tranzytowy. Osobny tor kolejowy.

Wchód z ulicy Brackiej - parter 
Oddział zastawniczy i Kasa Zaliczkowa Pożyczki za po-
ręk i, z a l i c z k i  na z a s t a w  papierów wartościowych i p r z e d m i o t u  w 

c e n n y c h  (ze z ł o t a ,  s r e b r a ,  b i ż u t e r y i  i t .  dj
I. p iętro  -  te le fo n  N r  7

Dyrekcya udziela infor~ acyi w sprawie kred r'tów budowlanych i pożyczę1: hip. 
Korespondencya — Buchałterya.

Filia Banku Hipotecznego w Krakowie wykonywa wszystkie zlecenia 
w  zakres czynności bankierskiej wchodzące szybko, za opłatą mierną. 
Na listowne zlecenia lub zapytania udziela odpowiedzi zwrotną poczta

szybko. -  
- .ram >fun v

U W A G A !
Zw racam  uwagę na ulepszony Gramoton ł marką „Aniołek", który 

gra całkiem bez szmeru i wyrażnb.

Broszę zaządae od firmy

Pisiwsij kraj. skład iiutiowny i atfriowy E M M  i fonografów
JÓZEFA WEKSLEKA

w  K r a k o u  i e ,  G r ó d ;  k a  7 1 ,
najnowszego cennika Nr 26, oryginalnych gramofonów Tow. Akcyjnego 
z marką „Aniołek® które uznane zostały za najlepsze na całej kuli ziem­
skiej. — Największy skład Gramofonów i płyt najnowszych rdjęó. — Części 
składowe zawsze na składzie. — Reperacje wykonywa, się dokładnie 

Najnowszy gramofon „Touarm11 z tubą kwiatową i 10 płyt podwójnych i 5 złr. — 
najuowszej konstrukcji od 24 do 2400 lC 2738 8 26

Centralne ogrzewania, 
W iić o c iy i

' Milenia, łaiii i t. n. Mac
projektuję i wykonuje fachowo, praktycznie i przystępnie

JULIAN TOHAR,
Biura tscbnicnie i zakład M iyiny - Kraków, iw. Jana 10. Melon 574.

Kosztorysy bezpłatnie. 3145 5 20 Bogate referencje.

TEATR ROZMAITOŚCI
w  P a rk u  K ra k o w sk im  
P  R  O  G R  A  M

od 1 uo 15 lipca. Zmiana obrazów co soboto 
Nadzwyczajny program nowości 1 

Pochód jubileuszowy w Wiedniu wraz z grupą 
krakowską.

Ouetto Kenznni, znakomici śpiewacy neapoli- 
tóńscy. The 7 °irmanis, niezrównana trupa a- 
Urobaty ;zne. Ara, Zebra and Vora. fenomenalno 
igrzyska fndyanów. James Bascl* komik cha­
rakter 4 Gwiazdy srebrzyste, niewidziany akt 
na linii pionowej. E'sa Rau, ameryk subretka.

= Les Marallas, tańce hiszpańskie. 
Kierownik art.: Rud. Franziak. Kapelmistrz: 

St. Czyżowski.
Porząlołt o godz. 8  wieczór. 

Bilety bez nadwyżki są wcześniej do nabycia 
do g. 6 w cukierni WT. Brzeziny, róg ul. Szew- 

. - skiej i Rynku. 3566 61 O
W t a z d ą  n i e d z i e l ę  i ś w i ę t o :  K o n c e r t  o r k i e s t r y
p. Czyżowskiego pod osobistym kierownictwem. 
i ’r przedstawieniu codziennie w sali restaura­
cyjnej KONCERT tejżo orkiestry do godziny 

l-szej w nocy — Wstęp wolny.
B E S T A I B A C Y A  R E N O M O W A N A .

SłoineCowskie okazyjnie na 
sprzedaż za 30 K. Zobaczyć 

można od 9 do 11 rano, Floryańska
L «>; m. 21. 3675

ESI O T U T łim
dr f. Ploto v. Reimnero

| _ 3669 1 3
Zamierzając uczyć się po niemiecku, 

posiłkowałem się podręcznikami 4-ech różnych 
autorów. Al« niestety, namęczywszy się długo 
bezpożytecznio nauką, przekonałem się, że moje 
wysiłk są bezskuteczne i silka rubli za 4 ksią­
żki na wiatr wyrzucone Musiałem więc przer 
v ać naukę, do której się zniechęciłem zupełnie. 
Dowiedziawszy się o Pańskim N u iiiou ezk a  
1 'o lfck o -lC iom iecb  Im , nabyłem go i sptóbo- 
wałem nauki poraź piąty z niedowierzaniem. 
Teraz jednak, po npływie 3-ech tygodn.owej 
pracy samodzielnej na tymże h a m o u c z k n . 
zrobiłem w nauce większy postęp, niż poprze­
dnio prz.z dwa lata, i spodziewam się, że u- 
kończę r-szy kurs S a m o a o z fe a  nie w 3-ech 
miesiącach nrzezraczonych przez Pana, aie w 
przeciągu 2-cl miesięcy. I zarazem przekony­
wam się już dziś, że 80 kop. wydane na Hm ■ 
■u t o c z e k  Pański, zwrócą się wkrótce ze sto- 
tysięcznym procentem, i książkę tę cenię w yżej, 
niż brylanty, któro są niepewne przed raba 
siami, a wiadomości nabytej z Pańskiego Sa- 
im -u :*k»*niŁt mi nie ukradnie Rozmiłowany 
w Pańskiej metodzie i zachęcony do samodziel­
nej nanki, proszę mi przysłać I-szv kurs Sa 
ni o  o c z k a  P o lH k o -F ra n cn sk ie g c i za P20 
kop., który spodziewam się będzie stanowić 
tak rozkoszną zachętę do przyjemnej i wytrwa­
łej pracy, jak S a iu o o b ie b . P o ls k o -N ie -  
łn le i ł lo .  — Fr. Wesołowski, Szreńsk, gub. 
płocka, Królestwo Polskie, d. 17 czerwca 1908,

ZAKOPANE.
Do rozszerzenia pensyonatu z wyrobio­
ną klientelą potrzebna spólniczka z ka­
pitałem do 20o0 K. Pensyonat może być 
również sprzedanym Oferty nadsyłać. 
S. K. post. rest. Zakopane. 3651 i 3

F a c h o w i:?  k o le jo w y
obznajomiony z  wyswianiem kart okrężnych jakoteź kar­
tonowych do natychmiastowego objęcia posady naczelnika 

biura poszukiwany. Wysoka płaca.
Zgłoszenia tylko pisemne do Krajowego Związku tury­

stycznego w Krakowie. 366J I  2

Saclisen-Altonburg.
u  i  H u i n  A l t e n t o n r g

Bodowa ma«eyn- Fdektrotechnika. Technika wyrobu papieru. Technika 
budowy automobilów. Oddział gazowy i wodny.

P ro g ram y bezpłatn ie . I

bgdzie do wydzierżawienia-

mm nc&i
Ipnacpgo Dn̂sra w flnarychawie

riotrzebni zaraz: 1 pomocnik handlowy 
i 1 praktykant. O ferty i odpisy świa­
dectw  nadsyłać do powyższej firmy. 

3650 1 3

AdwcKci Dr Lanknti
W BtanuwiB 3662 

(Gołijb.a 2) poszukuje k o n cy p ie n ta .

t a n a  K i p
z długoletnią praktyką, pierwszorzędna 
pomocnicza siła kancelaryjna, biegła w 
korespondencyi, z pismem wprawnem i 
szybkiem rtjcznem jak również na k:!ku 
systemach maszyn, posiadająca chlubne 
świadectwa, poszukuje posady w miej­
scu lub na prowinuyi. Łaskawe zgło­
szenia pod „Buchalterka" do Acimini- 
stracyi „N. Keiormy®. 3645 i 3

t e  uistUJ!1 nie irasz much stajni.

P.& 424J
W d y , zaaKomiia 

karma dla ko;.

Każdy gospodarz miłujący 
kwój dobytek, powinien się 
zaopatrzyć w „ Ś m i e r ć  
m u e h o m ® . Sposób uży­
cia łatwy. Uskuteczni ka­
żda osoba. 4Vytrwa kilka 
lat. Niepowodzenie wyklu­
czone. Do użycia także w 
mieszkaniach. — Wysyła 
opłatnie za zaliczką koron 

5’50 (pięć i 50 U.)

3295 l 13
Dokładny sposóL użycia załączony.

Najpiękniejsze lato
staje
się p ! a * ? ą każde; pani

która ma piegi!
tioberta Fischera krem na piegi, usuwa, za co się ręczy, piegi, plamr wąt.robiane 

itd., i sprawia, że cera staje się napowrót czystą i piękną.
Cena 4 K, za zaliczką 4'65 K 

K ilH Ł A T  F I S C I lE R , doktor chemii i kosmetyk, Wiedeń. I., Salratorgasse II
(Rassauerplatz 2). 3278 i

i .  RatBuracyh 

ł. Cukiernio,
3. Bufet do sprzedaży napojto i zimnych 

przetopił.
Prawdopodobny dzień otwarcia 22 sierpnia, 

w ia 7,e pogody około 30 dni.
Czas trwania wystawy 

3654 i  3

Oferty dokładne z podaniem czynszu dzierżawnego, wykazaniem siuj, że 
reflektujący posiada środki i zdolność do wykonywania tych przedsiębiorstw, 
adresować ao Dyrekcyi wystawy przemysłowej i romiczoi w Jarosławiu.

akademik (III
„ „ „  a _________  r j  poszukuje

odpowiedniego zajęcia. Zgłoszenia nod 
.,Geza" poste restante Kraków, za oka­
zaniem  kwitu mseiatowego , 3658 i 2

Gratis i frankaI m
ł  /> wysyłam każdemu swój wielki, bo- 
bt' gato ilustrowany Doiski cennik z 

nrzeszło 3000 odbitek dobrych a 
M I L  tanich instrumeutów muzycznych 

frm W  wszelkiego rodzaju. C. i t aadi- 
/ / J S %  dostawca IIA \ '.\ 8  KONIikAD, U wysylhow, wyrobów muzy-

f  cznyćh w Briix Ni 46 4
ikrzypce dla początkujących już za K 4’»0, i 50, 

6-— 6’80 i wyżej. Smyczki pp K — -80, T —, 
110, I SO i wyżej. Cytry, harmonio itd rów 
nież na składzie. Ryzyna niema. Oiwo^a ,/y- 
mia.-.a lub zwrot pieniędzy. 1 W7 53 60

Z Diukami literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. R ządca drukam i L . K . Górsk'
i


